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Rok temu Beck jechał do Berlina
rozmawiać z Hitlerem. Teraz pojecha
dla odmiany do Berchtesgaden. Rok te

mu jeszcze nikt nie wiedział ani o Au
strii, ani o Sudetach, ani o... ,,Karpatho
ukraine11. Teraz są, to już przeszłe rze

czy, ale, jak widzimy, rozmowy polsko
niemieckie trwają.

Co jest przyczyną powrotu na utarti
od 26 stycznia 1934 rokn, tj. od daty za

warcia oświadczenia o nienapadanh
— szlaki?

O sytuacji Polski wiemy, przypom-
nąć tutaj musimy nasze wywody z u

biegłego tygodnia pt.: ,,Którędy Polskf
ma iść", że z trzech możliwości: z Ro

sją, z Niemcami i zachowanie równowa­
g!i między obydwoma sąsiadami - naj­
zupełniej wykluczony jest wspólny
marsz z państwem ponurej anegdoty
Ą ponieważ jakieśmy to wówczas udo
wadniali na podstawie głosów prasy
francuskiej, asekuracja z państwami
Zachodu nie wchodzi w rachubę, pozo­
staje nam w rezultacie utrzymywać rów­
nowagę czyli dobre stosunki z Niemca­
mi i z Rosją albo... dobre stosunki z

samymi Niemcami, inaczej mówiąc w

obydwóch wypadkach zawsze... z Niem­
cami.

Spró!bujmy teraz zanalizować jaj
kształtuje się położenie Niemiec?

Pierwszą prawdą nie ulegającą wąt
pliwości i nie potrzebującą szerszegc
omówienia jest ta, że Niemcy, gdyby na

wet miały 100 milionów ludności, a ni(
80, nie mogłyby sobie w żadnym wypad­
ku pozwolić na całkowitą izolację, czyli
na bezwzględną wrogość wszystkich
swych sąsiadów.

Druga prawda o niemieckiej polity­
ce,brzmi: Niemcy nie mogąc obecnie
znaleźć w Europie innego sojusznika
poza Wiechami, nie są zdolne nawet

marzyć o złamaniu osi Berlin—Rzym
w takiej sytuacji.

Jeśli Niemcy muszą iść z Włochami,
muszą tym samym dopasować swą po­
litykę do potrzeb swego sojusznika. Bę­
dzie to prawda trzecia, równie jak po­
przednia oczywista, nawet jeśli się weź­
mie pod uwagę, że silniejszy nie zawsze

potrzebuje się stosować do potrzeb lub

pragnień słabszego przyjaciela. W tym
bowiem wypadku silniejszy nie ma

wyboru!
Gdzie Niemcy mogą uderzać, aby było

to w zgodzie z interesem Włoch?
Jeśli Niemcy wybierają kierunek na

wschód, Mussołini może tylko łykać
gorzkie łzy zazdrości, patrząc na wiel­
kie możliwości, do których Włochy nie

mają żadnego geograficznego dostępu.
W takim wypadku Włochy są pozosta-i
wionę sam na sam z Francją i Anglią i
i nie mają w ogó’le nic do powiedzenia i
w Europie. Dla nich wschodni kiera-i
nek ataku Niemiec równa się praktycz-i
nie zupełnemu połamaniu ,,osi" na;
drzazgi.

Jeśli Niemcy wybierają dalej kieru-i
nek na południe, oznacza to z ich strony;
tak samo odwrócenie się od zachodu ii
co gorsza rozpoczęcie nieuczciwej kon-i

kurencji na terenach, do których wiele;
pretensji mogliby sobie rościć Włochy ii
do których mimo wyraźnej przewagi i

materialnej Rzeszy sobie roszczą. Ten i

kierunek byłby więc również policzkiem i

dla interesów włoskiego spólnika.
,(Ciąg dalszy na stronie 2). i

ŻYCZENIA NOWOROCZNE
PREZYDENTOWI RZECZYPOSPOLITEJ

złożyli przedstawiciele rządu, wojska i korpusu dyplomatycznego.
Warszawa, 8. 1. (PAT) Pan Prezydent

Rzeczypospolitej! p-rof. Ignacy Mościc!ki

przyjmował w dniu 8 bm. na Zamku życze­
nia noworoczne.

O godz. 10 złożyli życzenia Panu Prezy­
dentowi w salonie kolumnowym członkowie
kancelarii cywilnej, gab-inetu wojskowego i
protokółu dyplomatycznego.

O godz. 10,10 Pan Prezydent przyj!ął w

swoim gabinecie Marszałka Polski, Edwar­
da Śmigłego-Rydza, po czym kolejno przyj­
mo-wał: prezesa rady ministrów gen. Slawo-
ja-Składkowskiego, marszałka senatu płk.
Miedzińskiego i marszałka sej!mu prof. Ma­
kowskiego. Następnie po przyj!ęciu życzeń
od członków rządu, prezesa NIK gen. dr.
Krzemieńskiego, pierwszego prezesa Sądu
N-aj!wyższego dr. Supińskiego i pierwszego
prezesa NTA dr. Hełczyńsklego, Pan Pre-zy­
dent w otoczeniu wyżej wymieni-onych do­
s-tojników oraz świty wysłuchał w kaplicy

z-amkow-ej m-szy świętej!, którą odprawił ka­
pe-lan przyboczny ks. prałat Humpola.

Po skończonym nabożeństwie złożył Panu
Prezydentowi w Jego gabinecie życzenia no­
woro-czne J. Em. ks. arcybiskup Gall, a po­
tem zarząd miasta Warszawy.

Następnie Pan Prezydent przyjął życzenia
od s-ejtmu i senatu.

O godz. 11,25 u wej!ścia do sali rycerskiej!,
w której! zgr-omadzeni byli generałowie i
wyżsi oficerowie wszystkich broni, przemó­
wił do Pana Prezydenta p. marszałek Śmi­
gly-Rydz.

W krótkich żołnierskich słowach, wyra­
żając imieniem sił zbrojnych Panu Prezy­
d-e -ntowi-, j!ako- najwyższemu ich zwierzchni­
kowi, życzenie, ażeby Rzecz-posp-olita w r.

1939 kroczyła silnym, pewnym i nieza­
chwianym krokiem ku dalszemu rozwojowi
wewnętrznemu, zdobywając coraz to więk­
szy szacunek w rodzinie narodów.

W odpowiedzi na przemówienie Pana
Marszałka, Pan Prezydent serdecznie dzię­
k-ował wojisku z-a j!ego uczucia.

Z kol-ei zgromadzeni w szeregu sal zam­
kowych składali Panu Prezydentowi nowo­
roczne żyozenia przedstawiciel-e władz, urzę­
dów, s-ądownictwa, duchowieństwa katoli­
ckiego i innych wyznań, wyższych uczeln-i,
literatury i sztuki oraz organizacyj społecz­
nych.

O godz. 12,30 Pan Prezydent Rzeczyjpo-
spo-litej wszedł do sali rycerskiej, gdzie był
zgromadzony korpus dyplomatyczny.

Nuncjusz ap-ostolski, Jako dziekan kor­
pusu dyplomatyczne-go, wygłosił przemówie­
nie, w którym złożył Polsce i Prezydentowi
Mościckiemu życzenia noworoczne w imie­
niu przed-stawicieli państw.

Na przemówienie to odpowiedział Pan

Prezydent Mościcki.

Samolot runa! na wzgórze.
Zginęło 5 osób w tym jedna Polka.

Senlis (Dep. Oise), 9. 1 . (PAT). Wczoraj wieczorem mieszkańcy wsi -La Cha
pelle en Serval spostrzegli dwumotoro wy jednopłatowiec, lecący stosunków
nisko, którego motor zdawał się funkcjo nować normalnie. Był to samolot Tov
,,Air Swiss" utrzymujący regularną komunikację między Zurychem a Pary
żem, ’

Nagle samolot zachwiał się, po czym runął na wzgórze położone mię
dzy La Chapelle i Suryilliers. Na po kładzie samolotu znajdowali się piło!
radiotechnik, Stewardessa oraz 14 pasa żerów. Wszyscy cudzoziemcy. Pilot ra

diotechnik oraz jeden nieznanego nazwi ska pasażer zginęli na miejscu. Jedni
z pasażerek, prawdopodobnie obywatel ka polska, zmarła po tym wkrótce y
szpitalu. Stewardessa, która przez całą noc walczyła ze śmiercią, zmarła wczo

raj nad ranem.

Stan zdrowia pozostałych pasażerów, którzy ws-zyscy są ranni, nie bu-
izi poważniejszych obaw. Zwłoki zabitych przewieziono do kaplicy w Senlis-

po czym odtransportowane zostaną one do Paryża.

Wolsko francuskie czuwa w Tunisie.

Fra-ncją zgromadziła na granicy Tunisu silne oddziały wojskowe. Ochłodziło to w

dużym stopniu zapały, zaborcze Włochów

Polska choinka w Watykanie
Rzym, 9. 1. (PAT). Charge dlaffaires

p-rzy. Watykanie Janikowski wi’ąz z mał­
żonką wydali wczoraj świąteczne przy­
jęcie z choinką, na którym obecni byli
kardynałowie Marmaggi i Pelegrinetti,
korpus dyplomatyczny przy Watykanie
z dziekanem ambasadorem Rzeszy nie­
mieckiej, generał jezuitów ojciec Lc-
dóchowski, przełożeni zakonów Bazy­
lianów i Marianów, sfery watykańskie
oraz licznie reprezentowana polska ko­
lonia duchowna i świecka. Podczas

przyjęcia chór kleryków odśpiewał ko­
lędy polskie.

Włosi i polsko-niemieckie
rozmowy.

Rzym, 9. 1 .(PAT). Opinia włoska w

dalszym ciągu poświęca wiele uwagi
rozmowom polsko-niemieckim, odby­
tym w Berchtesgaden i Monachium, przy­
pisując tym rozmowom bardzo duże
znaczenie polityczne. Dzienniki przewi­
dują, że polsko-niemiecka deklaracja z

r. 1934 zostanie przedłużona. (Porównaj
artykuł wstępny — red,).

Śmierć dia nieletniego.
Berlin, 9. 1 . (PAT). Jeden z procesów,

wymierzających niezwykle surowe kary
,,dla przykładu" na bandytów samocho­
dowych,, zakończył się w Szczecinie wy­
rokiem kary śmierci, wydanym na nie­
letniego bandytę, który pod groźbą uży­
cia broni palnej zmusił szofera taksówki
do oddania mu samochodu.

Biała śmierć szaleje.
Klagenfurt, 9. 1 . (PAT). W sobotę na

terenie łańcucha górskiego Kreuzeck
sześciu narciarzy zostało porwanych
przez lawinę. Tylko dwóch zdołano ura­
tować.

Czesi zwalniają meżaiki-urzedniczki.
Praga, 9. 1 . (PAT). Na podstawie wyda­

nego dekretu rządowego o restrykcjach
budżetowych i personalnych w służbie pu­
blicznej, w najbliższym czasie zostanie

zwolnionych z posad 40 tysięcy kobiet za­
mężnych oraz 22 tysiące urzędników, któ­
rych wiek przekroczył 55 lat życia,
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Berchtesgaden. |
(Ciąg dalszy) g

Jeśli Niemcy kierują się na zachód, |
Włosi gotowi są zaraz po okrzykach na|
cześć Mus’soliniego zdzierać sobie gar-|
dła na cześć Hitlera. W dwóch pierw-1
szych wy"padkach U Duce musiałby tele-|

gratować do Berlina: ,,Nigdy Panu tego i

nie wybaczę", w trzecim odpowiedział- i

by: ,,Kochany Adolfie dziękuje Ci za|
dotrzymanie słowa, że mi nigdy nie za-|
pomnisz Austrii!!" =

Teraz dochodzimy do znaczenia Pol- =

ski w tej całej polityce i do wyjaśnienia!
faktu, że jak twierdzi dobrze zazwyczaj |

poinformowana ,,Zuricher Zeitung" Wło-1
śi mieli być tymi, którzy doprowadzili =

do skutku panabeckową wycieczkę do |
Berchtesgaden. 1

Jest oczywiste, że =

Niemcy nie mogą iść przeciw zacho-=
dowi bez uzyskania albo polskiej =

pomocy, albo przynajmniej gwaran-|
cji neutralnego zachowania się.

Polska może sparaliżować Sowiety =

wespół z Japonią i Polska może dostar-|
cźać węgla Włochom i Niemcom żyw-|
ności. Taki sojusznik rozporządzający!
dzielną, zdolną całkowicie do walki ar- =

mią i to sojusznik mający 34 miliony =

ludności może rozstrzygnąć o zwycię-i
stwie i napewno by rozstrzygnął! |

Powstąje teraz pytanie, czy między!
Polską i Niemcami może dojść do takiej!
współpracy? Niemcy mają 80 milionów!
ludności, Polska tylko 34. Kto potrafi!
Polsce zaręczyć, że Niemcy po zwyciężę-=
niu Francji nie zwrócą się przeciw Swej =

słabszej sojuszniczce i niekażą jej płacić |
dostępem do morza, czy tworzeniem |
,,wełykięj Ukrainy" za okazaną pomoc? |

Już jedno niemiłe doświadczenie =

mamy. Nasza postawa z karabinem u,

nogi, nasze porozumienie zawarte przed;
pięciu laty, pozwoliły Trzeciej Rzeszy;
kolejno i na wystąpienie z Ligi Naro-j
dów, i na dozbrojenie, i na obsadzenie;
wojskiem Nadrenii, i na ,,Anschluss" i;
wreszcie na Sudety. Korzyści niemiec-;
kie są niesłychanie wielkie. Polska za-;
robiła natomiast dwa powiaty i zyskała;
,,KarjpathÓukrainć", w której p. Woło-i

szyn z grandą rzezimieszków tworzy o-;
becnie ,,siczowe" oddziały do ataku na;

Polskę, na Lwów i że wszystko to się i
dzieje przy berlińskim błogosławień-;
stwie i za berlińskie pieniądze.

A przecież po za Rusią Podkarpacką,|
jest jeszcze kwestia polskiej mniej szo-s

ści w Niemczech i są ciągłe prowokacje ś

gdańskie. Taki gdański ,,Vorposten" pl-|
sze o Polsce i naszych sprawach w tym =

samym duchu co pisała przed pięciu =

laty nieistniejąca już ,,Kreutzzeitung" |

dawny organ Bismarcka!!

Jeśli chce się jednak rozumować w|
oderwaniu od wszystkich historycznych |
i moralnych przesłanek wypada zauwa-|

żyć, że ta ilość nieporozumień polsko-1
niemieckich, to z drugiej strony te atuty,;
które Niemcy mogą zawsze położyć naj
stół.. Mogą przecież i uporządkować losy ;

naszej mniejszości i doprowadzić do!
spokoju rozigrane namiętności gdań-j
skich satrapów i mogą się zgodzić naj
wspólną granicę z Węgrami i mogą;
przestać nas jątrzyć ,,rozwiązywaniem";
sprawy ukraińskiej, pozostawiać nam;

samym to odwiecznie polskie i nikogo,
innego zagadnienie.

Niemcy mogą... Jeśli Anglia po zamę-;
czeniu Napoleona na wyspie św. Heleny;
potrafiła wysłać milion swych synów,;
ąby swą śmiercią za Francję odkupili;
stare przewiny, mogą i Niemcy przestać;
być w stosunku do nas Niemcami, choć;
tak wielu taką przemianę między bajki
włoży.

Nie wybiegajmy daleko w przyszłość,
która jest ciemna, że choć oko wykol.
Wystarczy nam, że zrozumiemy, dlacze­
go doszło do spotkania w Berchtesga­
den, dlaczego mieli w nim interes
Niemcy, dlaczego się o nie zabiegali
Włosi i dlaczego pojechał tam Beck po
tygodniowym pobycie na francuskiej
Riwierze, co tak strasznie mało zain­
teresowało p. Bonneta. Nikt tego faktu
nie zmieni, że się do wojny z Niemcami
pchać interesu nie mamy. . Ale nikt
również w chwili obecnej nie może od

,nas wymagać, abyśmy dalej za darmo

pomagali Niemcom do ich potęgi, otrzy­
mując wzamian ,,karpatoukraińskie"
psikusy.

Pan Beck do Berchtesgaden był tym,
którego wzięto na fundusz. Miejmy na­
dzieję, że p. Beck ód Berchtesgaden nie
będzie się dawał nabierać. Jest bowiem
oczywiste, że Niemcy bardziej potrzebu­
ją Polski, niż Polska Niemiec.

St. Strąbski.

Ostatnia droga
śp. Romana Dmowskiego.

Warszawa, 9. 1. (Tel. wl.) Piękny i im­
ponujący był pogrzeb śp. Romana Dmow­
skiego w stolicy. Mroźny i bardzo wietrzny
był dzień sobotni, gdy już we wczesnych
godzinach przybyli do katedry najbliżsi i
władze stronnictwa, by przenieść trumnę z

kaplicy pogrzebowej na nawy głównej ar­
chikatedry, W katedrze zapłonęły wszyst­
kie światła. Na wysokim katafalku usta­
wiono trumnę, pokrytą biało-czerwonym
sztandarem. Młodzi zaciągnęli wartę hono_­
rową, dokoła ustawiono setki proporców i
sztandarów stro.nnictwa or.az złożono bar­
dzo liczne wieńce. Msze św. poczęły śię
odprawiać za duszę zmarłego już od godz. 7
niemal przy wszystkich ołtarzach.

Zbliżała się godzina uroczystego nabo­
żeństwa żałobnego. Do katedry wpuszcza­
no jedynie delegacje ze sztandarami i tych,
którzy mieli kartę wstępu. A jednak ko­
ściół nie mógł pomieścić wszystkich. Tym­
czasem na ulicach, prowadzących do ka­
tedry poczęły się zbierać tłumy uczestników
oogrzebu. Do Warszawy dnia tego przy­
było 14 pociągów z wszystkich stron kraju.
I mieszkańcy stolicy wzięli tłumny udział
w pogrzebie razem było ponad 50.000 ża­
łobników, Straż porządkową pełnili mło­
dzi stronnictwa. Przy katafalku często
zmieniała się warta honorowa, gdyż dele­
gaci z wszystkich dzielnic Polski cheieli
czuwać przy trumnie zmarłego.

Po mszy św. ks. arcybiskupa Galla i bi­
skupa Niemiry, rozpoczęło się uroc.zyste na­
bożeństwo żałobne, które odprawił w oto­
c,zeniu licznego duchowieństwa ks. biskup
Szlagowski. Megafony, ustawione na uli­
cach Starego Miasta i placu Zamkowego
pozwoliły wszystkim wziąć współudział w

nabożeństwie. Mowę żałobną wygłosił ks.
prałat Nowakowski, sławiąc życie i czyny

zmarłego. .

Wśród śpiewu niezwykle licznego ducho­
wieństwa świeckiego i zakonnego złożono
trumnę na karawanie. Była to godz. 13.

I ruszył pochód pogrzebowy. Tłumy lu­
dzi, wiele, bardzo wiele młodzieży, tysiące
sztandarów. Szli Kurpie, Ślązacy - i ci z

Zaolzia. Księżacy, chłopi łowiccy, Krakusy,
górnicy z zapalonymi latarkami w sw"ych
galowych str.ojach. Widzieliśmy profeso­
rów uniwersytetu w togach i biretach,
barwne szeregi korporacyj akademickich z

całej Polski, stowarzyszenia studenckie i

szkoły z Warszawy i z poza Warszawy.
Domy wzdłuż trasy pogrzebowej były

dekorowane f]agami, opuszczonymi d_o po­
łowy masztu. Kondukt żałobny otwierały
delegacje z wieńcami, następnie szły po_czty
sztandarowe, których było półtora tysiąca,
następnie szło duchowieństwo. Za trumną
szli na.jbliżsi zmarłego, władze stronnictwa,
były prezydent nrof. Wojciechowski, w!adze
Stronnictwa Pracy i inni oraz tłumy pu­
bliczności.

Na cmentarz nikogo nie w"puszczono, je­
dynie delegac.je ze sztandarami i wieńcami
- duchow’ieństwo i w’ładze stronnictwa. W

pobliżu grobowca rodzinnego ustawiono ka­
tafalk, na którym złożono trumnę. Ponie­
w’a.ż był już mrok, zapalono pochodnie. I

rozpoczęła się defilada przed trumną ze

zw’łoka.mi śp. Romana Dmowskiego, która
trw’ała półtorej godziny. Po defiladzie w’spól­
nie odśpiewano ,,Boże coś Polską”. Zgodnie
z wolą zmarłego żadnych przemówień nie

było. Wśród odgłosu w’erbli, trumnę spu­
szczono do grobu, (r)

Ofensywa powstańców trwa.
Trzeba się liczyć z załamaniem obrony czerwonych.

Salamanka, 9. 1. (PAT). Powstańczy
komunikat kwatery głównej donosi:

wojska powstańcze zajęły w sobotę na

odcinku Balaguer miejscowości But-
sent, Mongayi Bellcaire. Na prawym
skrzydle tego odcinka udało się po­
wstańcom, dzięki zastosowaniu ma­
;newru okrążającego, zdobyć miejsco­
;wości Ulłdemoline na drodze do Gra-
;nadella oraz Vimbodi na południe od

Balagueru. Wszystkie przeciw’natarcia
;nieprzyjaciela zostały z wielkimi stra­
;tami dla niego odparte. Jednej- tylko z

;kolumn powstańczych udało się w trak­
;cie tej operacji wziąć przeszło 1.500 jeń­
;ców. Prócz tego zdobyli powstańcy
znaczne zapasy materiału wojennego,
liczne działa, karabiny maszynow’e, pan­
cerne wozy samochodow-e. oraz całą
kolumnę amunicyjną,

Na odcinku Kordoba trw’ają w’ dąl-
szym ciągu przeciwnatarcia nieprzyja­
cielskie. Wszystkie one zostały z wiel­

kimi stratami dla wojsk barcelońskich

odparte, przy czym niejednokrotnie do­
chodziło do walki wręcz. Na odcinku

tym unieszkodliwiono 7 czołgów nieprzy­
jacielskich.

Rzym. (PAT). Londyński korespon­
dent ,,Stampa", omawiając zbliżającą
się wizytę Chamberlaina w Rzymie, pi­
sze: ewentualność zupełnej klęski wojsk
barcelońskich w Hiszpanii brańa jest co­
raz bardziej pod uwagę jako wydarze­
nie, mogące naśtąpić już w najbliższych
dniach. Z tego też w’zględu kwestia
przyznania gen. Franco praw strony
walczącej uważana jest za bardzo ak­
tualną.

Ponadto korespondent zwraca uwa­
gę na doniesienia prasy angielskiej,
przewidujące, że wobec zwycięskiego
rozwoju ofensywy gen. Franco wszelkie
rozmow’y na temat ewentualnego zawie­
szenia broni w Hiszpanii nie mają racji
bytu.

Amerolcańsidie somololo
dla czerwone! Hiszpanii

jechały przez Turcję...
Stambuł, 9. l._ (PAT) Prasa tu-recka dono-

; si o wykryciu wielkiej afery przemytniczej,
; w którą zamieszany jiest wysoki urzędnik
; państwowy. Chodzi o transport 50 samolo-
; tów wojskowych, które miały być ze Stanów
; Zjednoczonych przez Turcję przesiane do
: Walencji i Barcelony.
; Zamówienie w Ameryce zostało dokonane
; rzekomo w imieniu rządu tureckiego, przy
; czym sfałszowano szereg podpisów, m. in.
i podpis tureckiego ministra wojny. W aferę
;był zamies,zany urzędnik tureckiego mini­
;sterstwa spraw zagranicznych Ruhi i agent
;handlowy Ehrem Koenig (czy nie żyd?-r-

; red.), obywatel turecki.

; Ehrem Koenig został niedawno areszto­
:w’any w Paryżu. Koenig uniknął aresztowa­
;nia w Stambule w ten sposób, że przecho-
; wywał go u siebie wysoki urzędnik rnini-
; sterstwa spraw wewnętrznych, który wysta-
; wił mu fałszywy paszport na wyj!azd do Ru­
;munii. W Rumunii wykryto fałszerstwo i
i Koenig został deportowany.
; We Franc.i Koenig, po zażądaniu przez
;rząd turecki jego wydania, był przez czas

dłuższy poszukiwany i został aresztowany
dopiero wskutek katastrofy samochodowej.

Wartość przeznacz,onej! dla rządu hiszpań­
skiego broni oceniana jest tu na 2 miliony
funtów tureckich. W Stam!bule krążą, pogło­
ski o aresztowaniu w związku z tą aferą kil­
ku w’yższych urzędników państwow’ych.

Wybuch w tajnym laboratorium.
Bukareszt, 9. 1. (PAT). W dzielnicy Pan-

du Bukaresztu nastąpiła wczoraj wieczo­
rem w jednym z domów gwałtowna eksplo­
zja. Straż pożarna, którą przybyła natych­
miast na miejsce pożaru, odkryła w tym
domu tajne laboratorium, w którym praw­
dopodobnie przygotowywano maszyną pie­
kielną. W chwili eksplozji znajdow’ało sję
w mieszkaniu dwóch lokatorów. Jeden z

nich profesor- liceum Dimitrescu odniósł
ciężkie ra,py i wkrótce po tym zmąrł, dru­
gi zaś, jakkolwiek rapny, zdo!a! zbiec.

Nowiny z Kłajpedy.
= ,,Memeler Damphboof1 podaje, że li­
!tewska Rada Ministrów uchw’aliła zwol­
!nić wszystkich w’ięźniów politycznych
!pochodzących z okręgu Kłajpedzkiego.
!Więźniowie ci będą musieli złożyć
!prośby o amnestię.
! Dyrektoriat kłajpedzki (opanow’any
!przez Niemców — Uwaga nasza) polecił
!funkcjonariuszom policji usunąć ze

=sw’ych czapek znaczki z Pogonią litew­
ską.

Minister Beck u kanclerza Hitłera.

W drodze powrotnej z odpoczynku świą­
tecznego na południu Francji do kraju, p.
minister spraw zagranicznych Józef Beck

przybył do rezydencji kanclerza Hitlera w

Obersalzbergu, gdzie, powitany u wejścia
do Berghofu przez kanclerza, odbył z nim

trzygodzinną konferencję.
Na zdjęciu moment powdtania ministra

Becka przez kanclerza Hitlera. Taki spo­
sób stosuje Hitler do gości, których specjal­
nie chce uczcić.

Zwłoki gen. Tyszkiewicza powstańca
Kościuszkowskiego wróciły do kraju.

Paryż. — Na cmentarzu paryskim Pere
Lachaise odbyła się polsko-francuska uro­
czystość wojskowa. Dokonano tam ekshu­
macji szczątków’ gen. Tadeusza Tyszkiewi­
cza, aby odw’ieźć je do kraju.

Gen. T . Tyszkiewicz, żołnierz kościusz­
kowski, oficer sztabu, generalnego Napole­
ona, dow-ódca polskie} gw-ardii honorowej
przy cesarzu, dowódca. 2 pułku i 4 pułku
strzelców konnych za Księstwa Warszaw­
skiego, generał brygady kaw-alerii z wojny
1812 r., senator i kasztelan Królestwa Kon­
gresowego, prezes powstańczego tymczaso­
wego rządu na Litw-ie w r. 1830, zmartw

Paryżu na emigracji w 1852 r.

W testamencie nakazł swym córkom., a.­
by ciało jego przewiozły do Polski ,.nie
wcześniej w-szelako, aniżeli Polska swój
byt niepodległy odzyska". Potomkow’ie ge­
nerała spełnili obecnie nakaz testamentu

sw-ego pradziada, uzyskując przy tym po­
parcie i pomoc polskich i francuskich
w’ładz w’ojskowych.

Daladier wrócił do Paryża.
Paryż, 9. 1 . (PAT). Premier _Daladier,

którego podróż trwała równo 8 dni, przybył
wczoraj o godz. 9 na dw’orzec lyoński. po­
witany przez szereg reprezentantów’ rządu,
parlamentu oraz świata politycznego.

Coraz ich mnie!.

Zgon weterana 1863 roku we Lwowie.

Lwów. (PAT). Wczoraj w- nocy zma.rł
we Lwowie jeden z trzech żyjących tu u-

czestników powstania 1863 r., śp. ppor. we­
teran Tomasz Kazecki. Urodzony w roku
1834, śp. Kazecki jako uczeń gimnazjalny
poszedł do powstania i brał m. in. udział
w bitwie pod Radziw-iłłowem. Zmarły od­
znaczony był krzyżem niepodległości z mie­
czami, krzyżem ofic. ,,Polonia Restituta",
odznaka honorową Korpusu Kadetów- nr 1.
Związek Obrońców Lwow-a zaliczył go w

poczet swych członków honorowych, śp.
zmarły był ojcem literatki, śp. Marii Ka-

zeckiej.
Pogrzeb odbędzie się w środę 11 bm. z

krypty oo. Bernardynów na cmentarz Ły­
cza,kowski do grobowca rodzinnego.

Kało!

200 żydów opuszcza Polskę.
Warszawa, 9. 1. ( Tel. wł.). W ciągu

bieżącego miesiąca wyjadą z Polski do

Palestyny jeszcze dwie grupy emigran­
tów. Jedna, która wyjechać ma 10 stycz­
nia, liczy 80 osób, druga - 24 stycznia
— liczy około 120 osóib.

Protest w PeloHnie.

Pelplin, 9. 1. (PAA). Do Głównej Ko­
misji Wyborczej w Pelplinie wpłyną!
protest listy wyborczej nr 3 (OZN) prze­
ciw przeprow-adzonj-m wyborom do Ra­
dy Miejskiej.
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Trzecia strona.

Od czasu do czasu trzeba pośw_ięcać
trochę uwagi zagadnieniu t. zw. filmu
,,polskiego” czy — ściślej biorąc — krajo­
wego. Chodzi tu już nie o względy arty­
styczne — choć i te są niewątpliwie waż­
ne — ale o społeczne i nawet narodowe,
Film ma zbyt wielki wpływ na masy, zbyt
rozpowszechnionym jest środkiem od­
działywania, aby można było lekceważyć
jego oblicze moralne i ideowe.

Film w Polsce jest w obcych rękach.
Żydowscy geszefciarze traktują go jako
najlepszą sposobność do łatwego zrobie­
nia majątku. Stąd — co film to ,,szmira”,
co film to skandal.

Ileż to razy filmy krajowe, fabryko­
wane przez żydów, trzeba było piętno­
wać jako wyraźne paszkwile na naród

polski! Wydaje się, że jest to jednak świa­
doma robota, bo skandale ciągle się po­
wtarzają.

Ostatnio znamy publicysta film,owy
Zdzisław Broncel na, lamach jezuickiego
,,Przeglądu Powszechnego” notuje na

marginesie filmu ,,Strachy” taką skanda­
liczną sprawę:

W powieści Ukniewskiej ,,Strachy”,
która posłużyła jako scenariusz filmu
występuje postać aferzysty teatralnego,
Fensterglassa. Antypatyczny ten żyd stal

się przyczyną nieszczęścia Linki: swym
szantażem erotycznym, doprowadził ją
do samobójstwa. W wersji filmowej Fen-

sterglass został zamieniony na Dwiery-
cza, a że gra go J. Kreczmar, artysta te­
atru Polskiego w Warszawie, o wyraźnie
aryjskim typie, publiczność sądzi, iż
Dwierycz jest Polakiem. W ten sposób --

metodą świadomego fałszu — wybiela się
żyda, obciąża się Polaka. Ta sprawa stoi

już poza granicami antysemityzmu — -

jest skandalem, na który winno zareago­
wać i społeczeństwo polskie i którego nie

powinna była przepuścić cenzura. Prze­
konujemy się, że żydzi stosują następują­
cą zasadę: żyd nie może być pokazany w

ujemnym świetle — bo ło jest antysemi­
tyzm. Polak może być w filmie gwałcicie­
lem, wyzyskiwaczem, szantażystą, zło­
dziejem — wtedy wszystko jest w porząd­
ku. Tego rodzaju historia zdarza się nie

po raz pierwszy — pamiętamy, jak w fil­
mie ,,Kobiety na sprzedaż” handlarzy ży­
wym towarem uczyniono aryjczykami,
czyli — skoro rzecz dzieje się w Polsce —

Polakami, ofiarą zaś ich machinacji —

dziewczynę żydowską. Jest metoda w tej
bezczelności; metoda szkalowania Polaka

i polskości.
Tej sprawy nie można puścić płazem.

Film powinien być powtórnie ocenzuro­
wany! I to natychmiast! Skandale filmo­
we w Polsce dawno przekroczyły granice
dopuszczalne.

Humor- poKStycz.ny.
PIĘDŹ ZIEMI.

Kiedy się człowiek
odległym wspomnieniem

w przeszłość górną
i chmurną zapędzi,

słyszy głosy zbroj!ne
i zwycięskie:

— nie damy swej ziemi
ani piędzi!

Świat żyje w zgiełku dzisiaj,
j!ak w tajfunie,

coraz coś się powali,
coraz się coś zegnie.

Czyśmy jednak kiedy
przypuszczali,

że ten sam okrzyk
we Francji się rozlegnie?

Nie idzie tu o Tunis,
ani o Somali

i że żadna gwarancja,
nie jest już gwarancją,

lecz, że musisz teraz
tak krzyczeć rozgłośnie,

ty — Francjo!
(,,IRC").

JEDYNE ROZWIĄZANIE.
— Wie pan, panie Batałajer, jabym po­

dzielił Palestynę zupełnie inaczej!...
- Jak?
— Według pór roku.
_

???
-No tak, w lecie należałaby do Ara­

bów, a w zimie — do żydów.
— Dlaczego ausgerechnet do żydów w

zimie?
— Bo w lecie i tak wszyscy żydzi są w

Ciechocinku!

WYPRÓBOWANY SPOSÓB.
Z Rzymu donoszą, że podobno Musso-

linł ma zwrócić się z prośbą do rządu an­
gielskiego o przysłanie do Tunisu lorda
Runcimana.

(,,Wróble na dachu").

Czy Polska potrzebuje Niemcy,
czy Niemcy potrzebują Polski?

(Od własnego korespondenta ,,Dziennika Bydgoskiego").
Paryż, w styczniu.

Komentarze dotyczące wizyty ministra
Becka, w Berchtesgaden są skąpe, podobnie
jak i szczegóły dotyczące rozmów w

Monte Carlo. Wiadomo tylko, że oficjalnie
pobyt kierownika polskiej polityki zagra­
nicznej we Francji miał charakter ,,pry­
watny i wypoczynkowy"., Nie wyklucza to

jednak, że w Grand Hotel de Paris pro­
wadzono z pewnością ważne rozmowy, że
w Monte Carlo zjawili się ambasadorowie
z Paryża i z Rzymu itd. Nie mamy naj­
mniejszego zamiaru robić konkurencji pa­
ni Tabouis, która zawsze poinformuje naj­
dokładniej swoich czytelników, na jaki te­
mat toczyły się najbardziej poufne dysku­
sje polityczne. Tak samo z dużym zastrze­
żeniem należy przyjąć wiadomość o ,,ta­
jemniczym wysłanniku Hitlera, który na­
gle zjawił się w Monte Carlo". Są to infor­
macje z dziedziny sensacji filmowe.j. Wy-
tłumaczalne o tyle, że od wczoraj stolica
pozbawiona jest swych 450 kin. Właścicie­
le kinematografów założyli protest prze­
ciwko zbyt wygórowanym opłatom miej­

skim i strajkują. Może usiłuje zastępować
brak filmów prasa, nawet polityczna. Dla­
tego z bardzo dużym sceptycyzmem traktu­
jemy te wszystkie wiadomości, jakoby
kanclerz ,,w ostatniej chwili" miał ,,wzy­
wać ministra Becka do Monachium. O mo­
żliwościach tej podróży mówiono i przed­
tem.

Inna rzecz, iż w kołach politycznych
francuskich twierdzi się. że Niemcom w tej
chwili więcej zależy na Polsce aniżeli Pol­
sce na Trzeciej Rzeszy. Tego rodzaju po­
gląd ma, naszym zdaniem, wszelkie cechy
słuszności. Wbrew optymistycznym wiado­
mościom z Berlina, sytuacja zarówno Nie­
miec jak i całej ,,osi" nie jest tak korzy­
stna, jak to się wydaje niektórym czynni­
kom poza Rzeszą. Więc przede wszystkim
spaliły na panewce wszystkie próby na­
straszenia Polski zamiarem tworzenia
,,Ukrainy" jak i Francji żądaniami Włoch.
Polska odnowiła swój pakt z Sowietami,
co było dobrym pociągnięciem. Francja
wysłała posiłki do Dżibuti oraz całą flotę
śródziemnomorską na wody korsykańskie

i tuniskie. Dwa te wydarzenia, mimo ró­
żnicy stopni geograficznych, były zimnym
tuszem na głowy, odurzone zbyt łatwym
sukcesem. W dalszym ciągu zarówno nań

Sprewą jak i nad Tybrem mają poważny
kłopot z Hiszpania. Pisma włoskie rozpi­
sywały się szeroko o decydującym ataku,
który miał oddać cała Katalonię w ręce
wojsk włoskich. Piszemy ,,włoskich" nie
dlatego, abyśmy mieli zamiar robić przy­
krość gen. Franco, ale przytaczamy dosło­
wnie zdanie półoficjalnego organu włoskie­
go ,,Regime Fascita", w którym pan po­
seł Julio Talmazzi pisał:

,,Wspaniałe zwycięstwo Włochów byle
nadzwyczaj łatwym ze względu na całko­
wite załamanie się przeciwnika. Przy pier­
wszym natarciu wojsk włoskich, cały front
runął z powodu tchórzostwa jego obroń­
ców a specjalnie Francuzów i Czechosło-
waków. Francuzi, którzy ironizują na te­
mat naszego ,,gęsiego kroku" przyswoili
sobie krok zajęczy".

Zdania te wykazują, że nie jest bez­
piecznym w publicystyce uprzedzanie wy­
padków. Ósma ofensywa ..powstańców"
idzie jak po grudzie. W ciągu 11 dni zdo­
łano posunąć się zaledwie o 17 kilome­
trów i to na jednym tylko odcinku frontu.
Powtóre nie jest prawda, aby jakiekolwiek
wojska ,,francuskie" i ,,czechosłowackie"
znajdowały się jeszcze w Hiszpanii. Bryga­
dę międzynarodową zlikwidował rząd bąr-
celoński jeszcze w październiku ub. roku.
Ci ochotnicy opuścili już Katalonię; stwier­
dziła to zresztą komisja Ligi Narodów. Na­
tomiast prawdą jest, że wojska włoskie sa

na froncie katalońskim i liczba ich dosię­
ga 50.090 . O wszystkich sukcesach tych
dywizyj rozpisuje się szeroko prasa faszy­
stowska, co zresztą sprawia niezbyt korzy­
stne wrażenie wśród ideowego elementu
armii nacjonalistycznej. Nie ma dymu bez
ognia — i te wiadomości o licznych wrze­
niach w Burgos i Sewilli są dość charakte­
rystyczne. Dodajmy, że w jednej i drugiej
Hiszpanii obserwujemy od dłuższego już
czasu ciekawe zjawisko: wzrastającej nie­
chęci lub może nawet nienawiści do cu­
dzoziemców — i coraz częstsze aluzje do
możliwości pośrednictwa państw zachod­
nich, przede wszystkim Anglii. Na koniec
ogromnie ważny fakt, którego doniosłość
może przekreślić najbardziej ambitne pro­
jekty państw totalnych. Mamy na myśli
wystąpienie Rooseyelta i zapowiedź porzu­
cenia zasady neutralności przez Stany
Zjednoczone w razie konfliktu, spowodo­
wanego agresją państw totalnych. Jest to

rewelacja równa rewolucji: Ameryka
wkracza w obręb spraw europejskich,
Wkracza bardzo późno — i Waszyngton
ma ną sumieniu cały straszny kryzys go­
spodarczy, polityczny i kulturalny przez
jaki przechodzi świat. Ale lepiej późno
niż nigdy. I ten powrót Stanów Zjedno­
czonych na arenę dziejową nie jest zbyt
przyjemnym dla kierowników osi. Inter­
wencja zbrojna Ameryki w 1917 roku zade­
cydowała o zwycięstwie państw zachod­
nich. Interwencja polityczna w 1938 —

może spowodować duże przesunięcia w

sprawach europejskich i oddalić widmo
hegemonii Trzeciej Rzeszy, które zaczęło
ciążyć nad kontynentem.

Tak więc sytuacja Niemiec nie jest
znowu taka nadzwyczajna i zdanie, że Ber­
linowi zależy w tej chwili więcej na War­
szawie, niż Warszawie na Berlinie — ma

wszelkie cechy słuszności. W tej bluffo­
wanej partii pokera, jaka toczy się od kil­
ku lat muszą Niemcy posługiwać się jak
największa ilością atutów. Pewnie, iż
zdanie, że Berchtesgaden staje się calem
coraz to nowych wycieczek brzmi bardzo
efektownie i wywołuje pożądane wrażenie
na Zachodzie.

Prasa paryska pisze już nawet o ,,nowej
ewolucji w polskiej polityce zagranicznej",
o jakichś sensacyjnych posunięciach w

Gdańsku, ba nawet o autostradzie przez
Pomorze na wzór szosy Wrocław - Wie­
deń. Wiadomość tę podała nawet półofic-
jalna agencja Havasa. Cytujemy ją dlate­
go, aby jeszcze raz stwierdzić wielkość krę­
gów, jakie zatacza we Francji i Anglii
przekonanie o rzekomej zależności polskiej
polityki zagranicznej od Niemiec. Jeste­
śmy przekonani, że ta cała fala nowych po­
głosek, jaka w związku z podróżą ministra
Becka poszła na Europę — jest płodem
czystej fantazji. Nie ma i nie będzie rządu
polskiego, któryby rezygnował ze swych
praw w Gdańsku, godził się na niemieckie
autostrady poprzez polskie t_erytorium, na

,,zamianę" terytoriów połudn. -wschodnich,
na jakieś nieokreślone rekompensaty ,,bał­
tyckie", słowem rządu, któryby rezygnowa.ł
z polskiej suwerenności i poddawał kraj
władzy obcej. To nie jest do pom,yślenia ?—
i na Zachodzie powinni o tym mimo wszy­
stko wiedzieć. A jeżeli nie wiedzą, jeżeli
co pewien czas mamy wybuch najbardziej
fantastycznych informacji o naszej poli­
tyce zagranicznej — to fakt ten dowodzi
tylko braku należytej propagandy polskiej
zagranicą. Nie jest to obojętne — gdyż zo­
stawiamy pole tym, którzy do dobrych na­
szych przyjaciół bynajmniej nie należą.

Dr Tadeusz KiełplńskŁ

Przed wizytą Chamberlaina w Rzymie.

W Rzymie specjalnie przeszkolono gwardię honorową, która ma stanowić asystę pre­
miera angielskiego Chamberlaina w czasie jego pobytu we Włoszech.

Chamberlain wielGĘ zadowolony.
Londyn, 9 1. (PAT) Premier Chamber­

lain dokonał w czwartek wieczorem nie­
zwykłego kroku, udzielając prasie oświad­
czenia, będącego wyrazem jego uznania dla
mowy prezydenta Roosevelta.

Oświadczenie to jest bez precedensu, bo­
wiem dotąd ani premier Chamberlain ani
inni premierzy brytyjscy ostatnich lat nie
komentowali w sposób oficjalny przemó­
wień prezydentów Stanów Z.jednoczonych,
otwierających sesje kongresów amerykań­
skich.

Oświadczenie premiera Chamberlaina
stwierdza na samym początku, że nikt, kto
obarczony jest ciężką odpowiedzialnością
rządzenia, nie może przejść do porządku
dziennego nad słowami prezydenta Stanów
Zjednoczonych. W drugim zdaniu swojej
deklaracji premier Chamberlain formułuje
do pewnego stopnia solidarność W. Bryta­

nii z poglądami, sformułowanymi przez
Iloosevelta, zaś w ostatnim trzecim zdaniu
deklaracji premier stwierdza wielką rolę
Ameryki w sprawach polityki światowej.

Deklaracja prem. Chamberlaina, popie­
rająca orędzie prez. Rooseyelta, jest nie
tylko wydarzeniem bez precedensu w dzie­
jach polityki brytyjskiej, ale dowodzi, że

Anglia nie zaniedbuje żadnej okazji, aby
scementować wspólny front ideologiczny z

Ameryka.
Oświadczenie prem. Chamberlaina O"­

głoszone zostało po porozumieniu z Wa­
szyngtonem. Świadczy to, że Anglii zależy
niezmiernie na pełnym pozyskaniu Amery­
ki.

Orędzie Rooseyelta oznacza zajęcie przez
Amerykę stanowiska w obronie demokracji
przeciw państwom faszystowskim.

Czesi zezwalają Niemcom
na budowę autostrady.

Berlin, 9. 1. (PAT) Układ niemiecko-
czeski o budowie korytarza-autostrady
i ruchu motorowym na przyszłej auto­
stradzie Wrocław—Wiedeń ogłoszony
został w ostatnim dzienniku ustaw.

Rząd czeskosłowacki — pisze ,,Reichs-
gesetzblatt" — odda do dyspozycji nie­
mieckiego towarzystwa budowy auto­
strad na jego własność bezpłatnie w ()­
kresie najdłużej 2 miesięcy grunt ko­
nieczny pod budowę autostrady przej­
ściowej, jakoteż pod budowę ubocznych

połączeń z siecią czeskich dróg. Ten

przesmyk terytorialny pozostanie jed­
nak częścią czeskiego terytorium pań­
stwowego, ale nosić on będzie charakter

strefy eksterytorialnej i do czasu otwar­
cia autostrady rząd czeski da władzom
niemieckim wszelkie prawa i swobody
dla przeprowadzenia tego układu. (W
praktyce droga ta odetnie Czechy od

Słowacji i zamieni je na nowy niemiec­
ki Gau! — red.)
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Czego już nie kradną! Prowadzone od
listopada ub. r dochodzenia wykazały, że

kradzieży przewodów telefonicznych na li­
nii Sumina-Rydułtowa dokonał jeden z

uczniów szkolnych. Druty od ucznia na­
był ha.ndlarz starzyzną.

Polski Touring Klub obdarowuje poli­
cjantów. W Warszawie odbyła się z ini­
cjatywy Polskiego Touring Klubu trady­
cyjna uroczystość wręczenia upominków
noworocznych i złożenia życzeń policji
drogowej. Dary i życzenia złożyła delega­
cja Polskiego Touring Klubu w imieniu

wszystkich automobilistów polskich na rę­
ce posterunkowego, pełniącego służbę w

ruchliwym punkcie na rogu Krakowskiego
Przedmieścia i Królewieckiej, dając w ten

sposób wyraz uznania i zrozumienia dla
ciężkiej i pełnej poświęcenia pracy policji,
regulującej ruch.

W okresie pokwitania prawdziwa natu­
ralna woda gorzka Franciszka-Józeta jest
od dawna wypróbowanym środkiem domo­
wym. U,suwa ona przeważną ilość powsta­
łych zmian, jakie mogą występować w róż­
nyc.h odcinkach przewodu pokarmowego.

Budowa linii kolejowej Jasło—Dębica
nastąpi na wiosnę. Na wiosnę br. rozpo­
częta zostanie budowa nowej linii kolejo­
wej Jasło—Dębica, która będąc przedłuże­
niem wielkiej magistrali kolejowej Sando­
mierz—Mielec—Dębica, usprawni w znacz­
nym stopniu komunikację na terenie ĆOP.

Bojówkarze czescy podna!ają budynki
Polaków. We wsi Wędryni, (pow. cieszyń­
ski) spłonęło pora nocną gospodarstwo je­
dnego z czołowych działaczy polskich, Ja­
na Cimaty Ogień powstał z podpalenia.
Policja państwowa jest na tropie bojówka-
rzy, którzy podpalili gospodarstwo Cima-
ły. Godnym podkreślenia jest stanowisko
sąsiadów — Polaków, którzy Cimale po­
spieszyli natychmiast z pomocą material­
ną.

Buch turystyczny na Podolu wzrósł o

10 procent Ogłoszone zostały dane sta­
tystyczne ruchu turystycznego na Podolu
w roku 1938. Turystów i wycieczkowiczów
na terenie woj. tarnopolskiego było w r.

ub. 32.883. letników i kuracjuszów 10.905,
pątników — 170.530. Liczba turystów wzrd-
sła o 10 proc. Turystyka wodna wzrosła w

dwójnasób, do 1609 kajaków (3074 osób).
Na.jwiększe nasilenie ruchu turystycznego
i letniskowego zanotowano w powiatach
za.leszczyckim, borszczowskim, trębowel-
skirn i złotowskim.

Aresztowanie żydówki - śtręczycielkł
do nierządu,. Wywiadowcy stoł.ecznego u,­
rzędu śledczego aresztowali żydówkę
Dwojrę Tenenbaum pod zarzutem czerpa­
nia zysków z nierządu. Po osadzeniu w

Berezie Kartuskiej Jank!a Krybusa, który
prowadził dwa domy publiczne przy ul.
Siennej i Grzybowskie.j. Tenenbaum jego
przyjącióika zastąpiła go w tym procede­
rze. Zajmowała 4-pokojowe luksusowo u-

rządzone mieszkanie a ostatnio nabyła wil­
lę za 30.000 zł. Mieszkania, w których pro­
wadziła domy publiczne, zostały opieczę­
towane. zaś Tenenbaumowa osadzona w

więzieniu.

Sensacyjne polowanie na lwa
w jednyr z teatrów warszawskie).

Warszawa, 9. 1. Przechodnie na jednej
z ruchliwszych ulic śródmieścia widzieli
żywego lwa najspokojniej’ spacerującego
po chodniku.

Był to młody lewek, którego dyr. Ża­
biński wypożyczył jednemu z teatrów sto­
licy, wystawiającemu sztukę, w której
ekscentryczny podróżnik zjawia się na jce-
nie z młodym lwem na ręku. ,

Już przed kilku dniami podczas próby
lew ucieki z klatki i wtargnął na scenę
skąd jednym suseni skoczył na widownię.
Rozpoczęło się regularne polowanie z na­
gonką przy udziale wszystkich aktorów.
Artystki, biorące udział w sztuce nie dały
się przekonać, że lew niegroźny i dla pew­
ności wołały zamknąć się w garderobach,

Po godzinie poszukiwań ,,króla pustyni"
znaleziono pod jednym z foteli i wsadzono
do klatki.

Ostatnio lew miał większe szczęście i
uciekł na ul ’ę. Ruch uliczny tak jednak
przestraszył zwierzę, że skulone złapano
bez oporu.

Po dwóch wyprawkach na wolność ma­
łego lewka, zwiększono nad nim dozór i
na cały dzień zamknięto w klatce. Lew
nie był jednak zadow’olony z tego obrotu
rzeczy i onegdaj wieczorem nie chciał zu­
pełnie ,,wystąpić".

Gdy artysta p. W . Ziembiński, występu­
jący z lwem, dostał go wreszcie w ręce,
lew usiłował wyrwać się i przegryzł skórę
kurtki aktora. Było to w chwili, gdy
inspic,jent dawał już rozpaczliwe znaki, że

p. Ziembiński ma wyjść na scenę. Niew’ie­
le brakowało a musiałby przerwać sztukę.
Na szczęście lew w ostatniej chwili uspo­
koił się i występ odbył się normalnie.

Hti Kujaw w U runni(e swej oie)illejliiii.
Inowrocław, Pamiętne dni 20-lecia osw’o­

bodzenia stolicy Kujaw były obchodzone
bardzo uroczyście. W dniu 5 bm. o godz. 9
rano odpraw’ił ks. kan. Jąśkówski żałobną
mszę św’, za poległych pow’stańców w pra­
stary’m kościele farnym. Wieczorem tego
dnia wyruszyły z koszar piechoty’ pocho­
dem organizacje powstańcze i społeczne z

płonącymi pochodniami i orkiestrą wojsko­
wą na Rynek, gdzie odebrał raport p. pik
Mirgałowski. Następnie zapalił stos prezy­
dent miasta p. Jankowski, po czym rozległ
się żałobny’ w’erbel. Padały nazwiska bo-
haterów-powstańców, a w odpowiedzi roz­
legły się donośnym echem słowa: ,,padł
na polu chwały” W końcu odegrała or­
kiestra marsz żałobny Szopena i ,,Wszyst­
kie nasze dzienne spraw’y”, a następnie od­
komenderowano warty honorowe, które
trzymały straż p_rzy pomnikąch.-grobach i

przed w’ażniejszymi gmachami publiczny­
mi w mieście.

Nazajutrz już w wczesnych godzinach
rannych rozległa się pobudka trębaczy.
Znów’ na dziedzińcu koszar piechoty zebra­
ły się organizacje celem uformow’ania po­
chodu. Ż całych Kujaw przybyli na uro­
czystości bardzo licznie byli powstańcy. Z
orkiestrą w’ojskową, kompanią honorową
pułku piechoty i sztan.darami, okrytypii
chwałą w wałkach o niepodległość Kujaw’,
ruszono ,do kościoła Matki Bożej. Tu od­
prawił uroczystą mszę św. ks. kan. Kul’)s}ęi
w asyście księży Michalaka i Budniaka.
Podniosłe kazanie wygłosił wybitny kazno-

’zieja ks. dyr Misiak, nawołując do zgody
i jedności narodowej. Po mszy św. zostało
udekorowanych wielu zasłużonych pow’stań­
ców odznaką krzyża powstańca. Następnie
miejscow’i pracownicy kolejowi wręczyli
płk. Mirgałowski emu sprzęt wojenny, któ­
ry ufundowali z dobrowolnych składek. W
imieniu kolejarzy przemówili: wiceprezes
DKP p. inż. Mizerski oraz w imieniu miej­
scowych kolejarzy p Tad. Rogowski.

W serdecznych słowach podziękował ko­

lejarzom za ofiarny czyn obywatelski i pa­
triotyczny płk Mirgałowski. Z kolei udano
się na mogiłę powstańców na cmentarzu

przy starożytnym kościółku romańskim
Nąjśw. Marii Panny, gdzie złożyli wieńce p.
starosta Wilczek, płk Mirgałowski, prezy­
dent m. Jankowski, w imieniu ziemiaństwa
p, Wichliński, b. poseł Dembiński i Mlicki,
a w im. Tow. Opieki nad Grobami Bohate­
rów prezes p. w’iceprezydent m. Juengst i
wicestarosta Pełczyński.

W dalszym ciągu uroczystości odbyła
się defilada, którą odebrali przedstaw’iciele
władz. Na czele plutonu b. piątaków, z hi­
storycznym sztandarem kroczył mjr w s. s.

Każmierczak. W późnych godzinach po­
łudniowych został wydany obiad żołnierski
dla wszystkich przybyłych na uroczystości
b. powstańców inowrocławskich jąk i dla
przedstawicie.li władz i prasy. Ze znanych
przywódców oddziałów powstańczych za­
uważyliśmy przybyłych pp. burmistr.za m.

Świecia kpt. Śłąbęcki ego, por. Roł)ioffa, b.
miń Pośzwińskiego, kpt. Ciaęiucha, dcę
I komp. och. odsieczy Lwow’a, mjr. Molen­
dę, kpt. Nowickiego, por. Żurkowski ego i wie­
lu innych. Podczas obiady pa.nował bardzo
serd,eczny nastrój. Paniom z komitetu na

czele z p. dyr. Tokarską, Bratek-Dąbrow-
ską, Czosnicką i innym podziękował zą przy­
jęcie oraz trud w im. pow’stańców siwowło­
sy s,ołtys z Żęrnik, p. An,drz,ej Wikąrski.

Po . południu prży szczelnie w’ypełnionej
sali teatru z.drojowego odbyła się podniosła
akademia, którą zagaił p. prezydent miasta,
wygłaszając podniosłe przemówienie.

Z kolei wystąpiła orkiestra w’ojskowa
pułku piechoty oraz chór śpiewaczy, po
czym wygłosił mjr ss. Każmierczak dosko­
nale opracowany referat o powstaniu ku­
jawskim, który został nagrodzony oklaska­
mi. Piękną akademię zakończono odśpie­
waniem hymnu ,,Boże coś Polskę”.

W uroczystych dla Inow’rocław’ia dniach
całe miasto tonęło w pow’odzi flag narodo­
wych.

— Echa artykułu gen, Sikorskiego. Ar­
tykuł generała Sikorskiego o planach nie­
mieckich w sprawie Ukrainy spotkał się z

głośnym echem w pismach francuskich.
Obszerne streszczenie zamieszczają: ,,Ma-
tin", ,,Petit Parisien", ,,Journal des Debats".
,,L’Ordre". ,,Paris-Midi" i szereg innych
pism.

— Olbrzymi zator lodowy na Dunaju.
Nad granicą austriacko-słowacką utworzył
się na Dunaju olbrzymi zator lodowy wyso­
kości kilku metrów, którego długość wyno­
si już około 20 km. W Wiedniu i pod
Wiedniem czynione są gorączkow’e przygo­
towania mające zapobiec wylew’owi rzeki.

— Folska ekspedycja archeologiczna w

Egipcie wznowiła prace. Polskie prace
archeologiczne w Idfu rozpoczęły się w ub.
roku 22 grudnia, czyli o wiele wcześniej,
aniżeli ubiegłych łat. Ogólne kierownictw’o
sprawuje prof. Kaz. Michałow’ski, który
ma nadzieję odkopać w bieżącym roku ca­
łość starożytniego miasta Idfu z epoki pto-
lomejsko-rzymskiej oraz prowadzić w dal­
szym ciągu wykopaliska na terenie nekro­
polii starego i średniego państwa. Zatru­
dnionych przy kopaniu będzie około 200
robotników.

— Niemcy idą wzorem Sowietów. Prze­
mysł niemiecki odczuwa dotkliwie brak
wykwalifikow’anych sił zarówno robotni­
czych, jak i kierowniczych. ,W tej sprawie
centralne organizacje przemysłu zwróciły
się do marsz. Góringa. Rezultatem tego
jest zarządzenie skrócenia studiów w wyż­
szych szkołach technicznych i akademiach
górniczych na 3 względnie 2 lata. Jak o-

bliczono, w niemieckim przemyśle brak
około 50 tys. inżynierów’ i techników.
(Niemcy potępiają sowiecki sposób produ­
kowania ,,półinteligentów’" a sami fabry­
kują ,,niedostudiowanych" fachowców’. Za­
stanawiający brak konsekwencji! — Red.)

— Krwawe żniwo noworocznych sza­
leństw w U. S, A. W ciągu 2 dni uroczy­
stości noworocznych zginęło w Sta,nach’
Zjednoczonych gwałtowną śmiercią 259 o-

sób w tym 150 wskutek przejechania. W,
Nowym Jorku popełniło sa,mobójstwo 25
osób.

— Helsinki liczą 311.400 mieszkańców,
,Stolica Finlandii posiadała w dniu 1 st,ycz­
nia br. — 311.400 mieszkańców. Przyrost
ludności wynosi oko}o 17.000 osób.

— Centralizacja urzędów bezrobocia w

Niemczech. Na mocy rozporządzenia kan­
clerza, wydział do walki z bezrobociem po­
łączony został z w’ydziałem pośrednictwa
pracy. Reorganizacja ta jest wyrazem cen­
tralistycznych tendencji przejawiających
się szczególnie w dziedzinach gospodar­
czej i opieki społecznej.

— Majątek żydów niemieckich. Według
danych urzędow’ych 47.768 żydów zgłosiło
w Marchii w’schodniej majątek, przew’yż­
szający 5.000 marek. Obliczenia statystycz­
ne wykazują, że żydzi ci mają ulokow’a­
nych w przedsiębiorstwach 321 milionów
marek, w papierach wartościowych 266 mi­
lionów, w nieruchomościach miejskich 521
milionów, w majątkach ziemskich 39,7 mi­
lionów. Ogólny majątek żydowski w Mar­
chii Wschodnie.j wynosi 2.042 miliardów
marek.

Andrew Soutar

7)
(Ciąg dalszy)

— Czytałem w gazecie. Można zapy­
tać, czy pan przybył ze Stoney Ridge?

W oczach lorda Dargota zagrały
dziwne błyski podejrzliwości.

— To pan wie, że ja mieszkam w

Stoney Ridge?
— Wiem. Barton mi mówił.
— Czy mówił co w’ięcej?
— O, tak. Dużo.
— Naturalnie pan pojmuje, że to był

człowiek niezupełnie odpowiedzialny za

sw’oje słowa i czyny.
— Za słabo pan to określił., Biedak

przyzna} mi się naw’et, że dwa lata prze­
bywał w zakładzie dla umysłow’o cho­
rych.

Lord Dargot w’estchnął.
— Biedaczysko! Oboje z żoną, ogro­

mnie odczuliśmy ten cios. Szalenie bo­
lesna sprawa. Bóg widzi, że robiliśmy
w’szystko by mu ulżyć. Ciekaw jestem,
czy mówił panu, że włamał się do me­
go domu?

- Wspominał o tym. Zaznaczyłem
już, że dużo mi naopowiadał, ale przy­
gnam się, że słuchałem jednym uchem.

— Widział pan...?
— Właśnie. Nie mówił, że był na woj­

nie, mimo to mam wrażenie, że musiał
doznać wstrząsu od wybuchu granatu.

— Niewątpliw’ie. Kiedyś uchodził za

człow’ieka w’ybitnie inteligentnego. Sza­
lenie kochał swoją, siostrę — moją. żonę.
Czy pan spotkał się kiedy z w’ypadkiem
troskliwości posuniętej do granic Obłę­
du?

— Czy pan chce przez to powiedzieć,
że tak było z Bartonem?

— Właśnie.
— Czy pan wie coś w’ięcej nad to, co

podały dzisiejsze pisma?
— Nie. Podobno lekarze orzekli, że

sam się otruł.
— Na ulicy?
— No, leża} na ulicy.
— Tak, ale nie zażył trucizny, jak to

czynią samobójcy. Umarł od zastrzyku.
— To mnie nie dziwi. Charles był na­

łogowym morfinistą. Nie mogąc znieść
nerwobólów, ząstrzyknął sobie morfinę.

— Wiem — rzekł sucho Spinnett. —

Ale żeby zrobić, zastrzyk, trzeba mieć

strzykaw’kę. Czy znaleziono przy ciele

ten instrument?
- Nie wiem - odpowiedział szybko

lord. - Policja była u nas rano w hote­
lu, ałe cóż ja im mogłem powiedzieć?
A żona, rozumie się, odchodzi od przy­
tomności.

- Więc jaki jest cel pańskiej wizyty
w moich progach?

Lord Dargot szarpnął się nerwowo.
- A praw’da. Rozmawiamy... i byłbym

zapomniał. Chciałem zapytać, co panu
właściw’ie naopowiadał mój nieszczęśli­
w’y szwagier?

— Mówiłem już. Rozwodził się ob­
szernie, ale słuchałem bez szczególnego
zainteresowania.

— O mnie mówił?
— O całej rodzinie. Pozwolę sobie za­

uważyć, że pan nie musi być szczęśliwy
w małżeństwie.

— Przepraszam, czy to ma być kry­
tyką mojej żony?

— Uchowaj Boże! Nie mam przyjem­
ności znać pańskiej żony. Ale ze zw’ie­
rzeń Bartona wywnioskow’ałem, że pan
wszedł przez małżeństwo do pleheju-
szowskiej rodziny, a ponieważ wiem, co

pociąga za sobą mezalians, dorozumia­
łem się., że pan miewał przykre przeży­
cia.

- Oczywiście — pow iedział z naci­
skiem lord Dargot. — Piekielni ci krew’­
niacy.

— Zgadzam się z panem - przytak­
nął Spinnett.

— Może jestem zbyt natarczyw’y, pa­
nie Spinnett, ale chciałbym wiedzieć,
czy pan podzielił się z kim zwierzenia­
mi me.go szwagra.

- Nie — odparł bez wahania Spin­
nett. — Jestem zawodow’cem i nim zu­
żytkuję, czy podam dalej jakiś materiał,

lubię się gruntow’nie zastanow’ić.
— To się nazywa takt — pochw’alił

lord. — Słyszałem dużo o pańskim tak­
cie.

— Cały świat wie o tym — uśmiech­
nął się. Spinnett, rad z komplementu.—

Dlatego mam takie w’zięcie. Temu

prawdopodobnie zaw’dzięczam zaszczyt
pańskiej wizyty, lordzie.

— Tak, panie. Powiedziałem żonie, że

pan z pew’nością potrafi się wczuć w

nasz smutek. Nie dziwiłbym się, gdyby
pan by} przew’idział moją, w’izytę.

— Może przewidziałem, a może nie.
Pow’iem otwarcie, że mi było wszystko
jedno.

— A czy pan czasami nie wygada} się
z czym przed tą młodą kobietą, którą tu
zastałem? Pan mówił, że to jedna z

pańskich agentek.
— Nie w’ygadałem się. Są rzeczy, któ­

rych nie powierzam naw’et moim po­
mocnikom. naturalnie do czasu.

— Czy pan sądzi, że będzie śledztwo,
panie Spinnett?

— Naturalnie.
— Będzie pan składał zeznania?
-Nie. Ręczę panu, że nie będę w’e­

zwany na św’iadka. W pewnych razach

rozgłos byw’a niepożądany dła detek­
tyw’a.

— Rozumiem, rozumiem. W takim ra­
zie pozostaje mi tylko przeprosić pana
za w’szelkie przykrości, na jakie pana
ńrogła narazić w’izyta mego szw’agra.
Nie pierw’szy to raz jestem zmuszony
tłumaczyć się z powodu jego postępo­
wania, aie znosiłem to ze względu na

żonę. Jeżeli pan kiedy zawita w sąsiedz­
two Stoney Ridge, prosiłbym o łaskawe
odw’iedziny.

Ciąg dalszy nastąpi.

Przekład autoryzow’any z angielskiego.



wtorek,
dnia 10 stycznia 1939 r. DZIENNIK BYDGOSKI

Fok XXXIII. Nr 3
Siódma strona.

Silne wrażenie w Berlinie.

Berlin, 9. 1 . W niemieckich kołach do­
brze poinformowanych krążą pogłoski, że
kanclerz Hitler prawdopodobnie przy naj­
bliższej okazji odpowie na ostatnie orędzie
prezydenta Rooseyelta. Przypuszczalnie
nastąpi to z okazji otwarcia wielkiego par­
lamentu Reszy w dniu 30 stycznia.

Dalej słychać, że min. Ribbentrop złożył
w czwartek kanclerzowi Hitlerowi spra­
wozdanie o ostatnim rozwoju naprężenia
stosunków niemiecko-amerykańskich. W
kołach zbliżonych do kancelarii kanclerza
Rzeszy uważają za możliwe, że jakkolwiek
mowa prezydenta Rooseyelta wywołała
silne niezadowolenie decydujących czynni­
ków Rzeszy, to jednak prawdopodobnie w

najbliższym czasie
nie dojdzie do zerwania stosunków
dyplomatycznych z Ameryką.

Budowa kościoła katolickiego
w Sopotach.

Se.nat wolnego miasta Gdańska wyda}
orzeczenie, mocą którego nieruchomości

położone przy Roonstrasse w Sopotach
stają się własnością, miejscowego Towa­
rzystwa Budowy Kościoła Polskiego.
Tym samym zakup niedawno spalonej
synagogi, przyległego domu oraz gruntu
i ogrodu stał się prawomocny. Na wio­
snę Polacy w Sopotach rozpoczną w tym
dogodnym i blisko morza położonym
miejscu budowę kościoła polskiego.
(KAP.)

Układ zarobkowy na Zaolziu

został podpisany.
Katowice. (PAT) Dnia 4 stycznia pod­

pisany został w Trzyńcu układ zbiorowy
dla hut żelaza i przemysłu przetwórczego
okręgu zaolziańskiego. Układ daje lepsze
warunki robotnikom niż za czasów zaboru
czeskiego. M. in. układ reguluje wolne dni
robotników w wypadku śmierci w rodzinie,
przyznaje węgiel deputowany w większej
ilości, oraz przyznaje również nieżonatym
deputat, którego dawniej nie mieli. Za
pracę w pierwsze święto Wielkiej Nocy,
Bożego Narodzenia i 11 listopada przyzna­
je się 100 proc, dodatek. Akordy mają być
tak ustalone, aby robotnik mógł zarabiać i
co na.jmniej 20 proc, ponad płacę zasadni­
czą. Dla rzemieślników, niepracujących w

akordzie, ustalono dodatki fachowe od 10
do 30 proc. Na mocy wspomnianego ukła­
du powołana zostanie komisja rozjemcza
(wydział fachowy) do rozstrzygania sporów
zarobkowych. Przewodniczącym wydziału
ma być osoba bezpośrednio niezaińtereso-
wana.

Nie doszło do porozumienia i nie uzgod­
niono tabeli płac. Spór ten rozstrzygnie w

najbliższych dniach komisja rozjemcza pod
przewodnictwem dyr. dep. gł. i ’spektora
pracy Klotta.

Pogrzeb 118-lełniej cyganki.
Ryni!a. (PAT) W Rumii, na wybrzeżu pol­

skim odbył eię pogrzeb 118-letniej cyganki
Bogumiły Kozerowej pochodzącej z woj. kie­
leckiego. W po,grzebie wzięli udział liczni

cygani przebywaj!ący obecnie nad morzem.

Czy Kozerowa liczyła r,zeczywiście 118 lat,
trudno ustalić. Faktem jest j!ednak, że 100
la,t przekroczyła,, co stwierdza jej rodzina
licząca nieomal 90 osób.

Cała rodzina zatruła się
czadem.

Jedna osoba zmarła - - dwie walczą
ze śmiercią.

Grudziądz. W Polskich Łopatkach (pow.
grudziądzki) w nocy z 4 na 5 bm. zaczadzili
się podczas.snu we własnym mieszkaniu
60-lętni rolnik Władysław Dylewski, jego
żona 53-letnia Maria oraz ich 20-letnia cór­
ka Władysława. Jak stwierd,zono, zatrucie
nastąpiło na skutek czadu z węgla kamien­
nego’, który ulatniał się z pieca żelaznego.

Przybyły natychmiast lekarz pow. z Wą­
brzeźna stwierdził zgon Marii Dylewsk,iej!,
natomiast Władysław Dylewski oraz córka
jego na zarządzenie lekarza przewiezieni zo­
stali do szpitala w Wąbrzeźnie- Oboj!e wa-l­
c.zą że śmiercią. Wypadek wywołał wstrzą­
sające wrażenie wśród tamtejszych miesz­
kańców.

Ke!ędowy zespół akademików
w Rynarzewie.

Rynarzewo. Dnia 4 bm. zawitał do Ryna­
rzewa kolędowy zespół akademicki z wido­
wiskiem, propagującym piękno polskiej
kultury ludowej. Zainteresowanie widowi­
skiem było olbrzymie tym bardziej, że

wstęp na nie był bezpłatny. Sala nie mogła
pomieścić ludzi, którzy przybyli nawet z

odległych wiosek. Program widowiska, na

który składały się kolędy, inscenizacje, tań­
ce ]udowe i recytacje, wywołał ogólny za­
chwyt.

’ Ludność nie szczędziła braw za

bardzo udatne wykonanie wszystkich bez

’wyjątku punktów programu Trudno oce­
nić, oo było piękniejsze, czy doskonałe wy­

.stępy chóru z Sambora, czy regionalne tań­
ce, czy wreszcie obraz pracy naszego Śląska,
bo wszystko było doskonałe. Imieniem zebra­
nej publiczności przemówił kierownik szko­
ły p. Jankowki, wyrażając serdeczne po­
dziękowanie całemu zespołowi za ten wie­
czór niezapomnianych przeżyć.

Jeszcze starcia węgiersko - czeskie.
Czesi i Węgrzy jedne rokowania zrywają drugie nawiązują.

Budapeszt, 9. 1. (PAT). Węgierska A-

gencja Telegraficzna donosi, że w sobo­
tę wieczorem doszło do starcia granicz­
nego między regularnymi wojskami
czeskimi i bandami Wołoszyna z jednej
strn oya węgierską strażą pograniczną
z drugiej. Starcie wydarzyło się w po­
bliżu Nagygejoec w pobliżu Ungwaru.
Napastnicy zostali odparci przez węgier­
ską straż graniczną. Z Ungwaru wy-
słono na miejsce starcia posiłki wojsko­
w’e. (I znów Cześ ibędą twierdzić, jak
w wypadku ostrzelania Munkacza, że
zawinił... podoficer! -- red,).

Praga, 9. l, (PAT). Czeskosłowackie
biuro prasowe donosi z Huszta, źe rokowa­
nia czeskosłowackó-węgierskiej komisji de-

limitacyjnej zostały na czas nieokreślony
przerwane. Powodem miały być ostatnie
zajścia w Rozwegowie koło Munkacza.

Wczoraj po południu przybył z Husztu
do Munkacza oficer łącznikowy rządu Ru­

si Podkarpackiej, ppłk, sztabu generalnego
Lukas, aby wziąć udział w rokowaniach
czeskosłowacko-węgierskiej komisji w spra­
wie zajścia w Munkaczu.

Likwidacja zajścia pod Munkatzem.

Budapeszt, 9. 1 . (PAT). Węgierska a-

gencja telegraficzna kcmunikuje, iż do­
chodzenia w sprawie zajścia w Mun­
kaczu trwają. Rząd węgierski ze swej
strony wydał również skuteczne zarzą­
dzenia, które uważa za niezbędne celem

ochrony granicy. Rząd węgierski wyra­
ża nadzieję, że rząd czeskosłowacki zro­
zumie, iż spowodowanie jeszcze jednego
wypadku mogłoby spowodować bardzo
poważne następstwa. Rząd węgierski za

pośrednictwem swego Charge dlaffaires
w Pradze poczynił wystąpienie, w któ­
rym domaga się zadośćuczynienia.

Poseł węgierski w Pradze nadal przeby­
wa na urlopie.

Pogrzeb ofiar napadu.
Budapeszt, 9. 1. (PAT). Węgierska a-

gencja telegraficzna komunikuje: W

niedzielę po południu odbył się w Mun­
kaczu pogrzeb ofiar napadu z dnia 6 bm.
Rząd węgierski był reprezentowany
przez ministra stanu Jarossa.

Deputowany Vozary podkreślił w

swym przemówieniu, że napadu dokona­
ły wojska czeskie po drobiazgowym
przygotowaniu co zostało sprawdzone
bez wszelkich wątpliwości na podstawie
dokumentów znalezionych u żołnierzy
Czeskich, wziętych do niewoli na tery­
torium węgierskim.

W pogrzebie uczestniczyły liczne tłu­
my, wśród których przeważała wiejska
ludność karpatoruska. Wobec wydania
przez Czechów zakazu dostępu do

miejskiego cmentarza w Munkaczu,
znajdującego się poza linią demarka-

cyjną pogrzeb odbył się na innym cmen­
tarzu nie używanym od 33 lat.

Nowe zajście.
Budapeszt, 9. 1 . (PAT). Węgierska a-

gencja telegraficzna komunikuje, że
Czesi podczas zajścia pod Nagygeimoes
ostrzeliwali tę miejscowość granatami
zapalającymi. Trzy domy stanęły w pło­
mieniach. Czeski oficer przekroczył li­
nię demarkacyjną, i został ranny na te­
rytorium węgierskim.

Gen. Karasiewitz-Tokarzewski ’

w Sępolnie.
Sępolno Kraińskie, 9. 1. (tel. wł.) W nie­

dzielę, 8 bm. w Domu Katolickim w Sępol­
nie Kraińskim gościł akademicki obóz wę­
drowny, który licznie zebranym mieszkań­
com zaprezentował piękny dobór pieśni i
tańców ludowych. Przedstawienie zamie­
niło się w wymowną — tu nad samą grani-
są — manifestację patriotyczną, zwłaszcza
gdy na zakończenie przemówił gorąco do­
wódca Okręgu Korpusu gen. Karasiewicz-
Tokarzewski, który w tym dniu przybył do
Sępolna,

Wyzwoleni z bolszewickiego piekła.

80 lat służby narodowej
,,DZIENNIKA POZNAŃSKIEGO".

W ostatnim czasie obchodził 80-lecie swe­
go istnienia ,,Dziennik Poznański”. W ży­
ciu pisma, zwłaszcza pisma polskiego, 89 lat
to duży okres czasu, świadczący o żywot­
ności i o prawdziwej konieczności jego ist­
nienia.

Jak z wszystkimi dziełami ludzkimi, tak
jest i z pismami: są pisma potrzebne i nie­
potrzebne. Pismo potrzebne to takie, które
w pracy na obranym przez siebie odcinku
jest niezastąpione, które swoim dorobkiem
i działalnością stanowi ważną pozycję spo­
łeczną, które reprezentuje ideę i tej idei
służy.

Z całym poczuciem odpowiedzialności
można stwierdzić, że ,,Dziennik Poznański”
był zawsze i jest pismem potrzebnym. Nie
zawsze trzeba się godzić z jego’linią poli­
tyczną, nie zawsze trzeba uznawać interesy
przez niego reprezentowane, ale zawsze

trzeba z najpełniejszym szacunkiem odnieść
się do jego pracy, będącej wytrwałą i nie­
podzielną służbą dla narodu i społeczeń­
stwa.

Przez 80 lat ,,Dziennik Poznański” pięk­
nie zapisał karty swoich dziejów i stał się
ważną pozycją w dziejach Wielkopolski.
Wielkopolski niewolnej, walczącej o swą
polskość z przewagą materialną niemczyzny
i Wielkopolski przywróconej do niepodległe­
go bytu w odrodzonym państwie polskim.
,,Dziennik Poznański” miał w szeregach
swoich redaktorów i współpracowników
najświetniejsze nazwiska kultury Wiel­
kopolski, potrafił być twórczym źródłem
kultury polskiej na kresach zachodnich.
Według swoich założeń ideowych — jak
najlepiej pełnił swoją służbę i dziś dalej
trwa na posterunku. Życzyć mu należy,
aby byl zawsze placówką niezależnej myśli
politycznej i ośrodkiem twórczym prawdzi­
wych wartości kulturalnych.

,,Dziennik Poznański” uczcił swoje 80-le-
cie pięknym i okazałym numerem jubileu­
szowym, obrazującym jego dorobek w prze­
szłości i w teraźniejszości.

przedmiotem ciekawego procesu.

Chojnice. Ostatnio Sąd Okręgowy
’

w

Chojnicach rozstrzygnął ciekawy spór, ja­
ki toczył się od pewnego czasu między Ko­
munalną Kasą Oszczędności powiatu tu­
cholskiego a gromadą wsi Śliwice.

Podstawą sporu był przywilej nadany
jeszcze przez króla Jana Sobieskiego z dn.
6 stycznia 1695 r., który nadawał ludności
Śliwic prawo wolnego użytkowania drew­
na budulcowego i opałowego z Lasów Pań­
stwowych.

W późniejszym okresie ludność wsi Śli­
wice zrzek!a się tego serwitutu, za co o-

trzymała od rządu ekwiwalent w wysoko­
ści 176.861 mk., którą to kwotę ulokowano
w papierach wartościowych w K. K. O .

pow tucholskiego. Od sumy tej gromada
Śliwice otrzymywała procenty.

Ponieważ gromada Śliwice stała się
później dłużnikiem K. K. O. pow. tuchol­
skiego z tytułu udzielonych pożyczek na

sumę 25.000 zł, której to sumy K. K. O . nie
mogła wyegzekwować, wypłata procentów
na rzecz gromady Śliwice została wstrzy­
mana. Dokonano jednocześnie na poczet
powyższego długu zajęcia całej sumy, przy­
sługującej gromadzie Śliwice.

Sąd Okręgowy w Chojnicach na wniosek
gromady zwolnił powyższą sumę od zaję­
cia. Została zawarta ugoda, na podstawie
której gromadzie Śliwice przyznano sumę
35.000 zł, z której zaliczono na dług 25.000
zł. Resztę przekazano w gotówce groma­
dzie, która zainteresowanym mieszkańcom
wsi Śliwice wypłaciła zaległe procenty.

Zdarzenia i ludzie.

Poslawie w mundurach.
Jedna z agencji prasowych doniosła, że

członkowie Związku Młodej Polski, wcho­
dzący w skład obecnego parlamentu nosić
będą mundury organizacyjne na posiedze­
niu Sejmu.

W związku z tą wiadomością przypomi­
na się następujący dowcip: Dwóch pija
ków ,,zalanych w pestkę" prowadzi między
sobą następująca rozmówkę:

,,Feluś — a ja Ci mówię, że najlepiej to

takiemu, co się wcale nie urodził" —

— No tak — odpowiada Feluś — ale
dużo takich może być — jeden, albo dwóch,
najwyżej".

tt+
Takich posłów w mundurach też może

być jeden — albo dwóch.
’= h=ł

Więc Polska to przeżyje!

DLACZEGO KS. PRYMAS ODMÓWIŁ?
Jak donosiliśmy przed kilku dniami ks.

prymas kardynał Hlond odmówił swej zgo­
dy na pochowanie zwłok śp. Romana
Dmowskiego w Katedrze Poznańskiej. Nie­
które organy Str. Narodowego nazwały to
stanowisko ks. prymasa ,,niezrozumiałym"
lub ,,dziwnym". Naszym zdaniem stano­
wisko to jest zupełnie zrozumiałe w świetle

motywów, które podał ks. prymas na. uza­
sadnienie swej decyzji, mianowicie ks.
prymas powołał się na przepisy kościelne,
które zabraniają chowania w katedrze o-

sób świeckich bez zgody Ojca św.
Jeżeli poza tym ks. prymas odmówił

zwrócenia się do Rzymu o zgodę, to miał
widocznie ważne ku temu powody. Jakiej
natury one były nie należy dociekać, jeżeli
ks. prymas nie uważał za wskazane podać
ich do wiadomości publicznej.

ŻYDOWSCY ,,ZIEMIANIE”.
W ,,Rolniku" (Organie Małopolskiego

Towarzystwa Rolniczego) ks. Andrzej Sa-
piecha, pisze na temat wykonywania refor­
my rolnej na terenie województw południo­
wo-wschodnich. Zapas ziemi do parcelacji
na tym terenie wynosi 107.400 hektarów, są
to majątki większej własności ponad 180 ha.

Wśród właścicieli tych majątków conaj-
mniej 18.909 hektarów należy do żydów.

Książę Sapieha wyraża życzenie, aby
w pierwszym rzędzie rozparcelowano ma­
jątki żydów. Naszym zdaniem, życzenie
to mało trzeba żądać, aby parcelacja ziem
na Kresach Wschodnich i Zachodnich za­
czynała. się od majątków żydowskich i nie­
mieckich.

Prawdziwą sensacja dla koresponden­
tów zagranicznych w Warszawie był prze­
jazd przez nasza stolicę w dniu 6 stycznia
obywatela angielskiego inż. Bryana Gro-
vera z żoną, których podobizny reproduku­
jemy.

Historia inż. Grovera jest następująca:
przybył on do Związku Sowieckiego w 1931
r. i pracował jako inżynier górniczy na

Kaukazie, gdzie poślubił komsomołkę He­
lenę Golias. Wyjeżdżając z ZSRR, inż. Gro-
ver chciał zabrać ze sobą żonę. Jednak
władze sowieckie odmówiły pozwolenia
Wobec tego Grover wyjechał do Persji. Po
4-letnich bezowocnych staraniach o przy­
jazd żony, inż. Grover swym własnym sa­
molotem przyleciał nielegalnie na teren So­
wietów, jednak po wylądowaniu pod Mo­
skwą, został aresztowany i osadzony w

więzieniu. Przed dwoma dniami inż. Gro-
ver został zwolniony z więzienia, zaś wła­
dze sowieckie udzieliły również wizy wy­
jazdowej jego żonie. Za nielegalne prze­
kroczenie granicy Grover został skazany na

grzywnę 1500 rubli i konfiskatę samolotu.
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Tabela wygranirch
2 dzień drgnienia IV Klasy 45 Loterii Państwowej

I i II ciągnienie
GŁÓWNE WYGRANE.

5.000 zł. n-ry: 21514 22232 30967
39812 103854

2.000 zł. n-ry: 33692 34425 48317
126126 142976 151672

1.000 Tl. n -ry: 5313 17358 22757
29078 32726 39777 40314 43990 61336-
61972 63215 80023 81752 88801 91330
105873 109401 110247 116020 118128
129678 131648 132228 134254 150596
151014

PO 250 ZŁOTYCH
8496180962546856674259

894 1006 206 648 51 734 40 62 832
929 2014 99 144 326 41 657 720 874
3122 204 38 564 721 66 82 951 4191
93292302492549616173762703
68 917 66 79 5053 71 230 346 71585
678757 78614573406685626491
659 762 854 7033 34 160 215 300 39
408635589366290729648333
62444767024693897902320136
307 480 545 926 70

10037 79 214 328 85 554 673 705
99 829 970 11090 121 22 228 46 54
694526994995749461026 722
95 818 59 962 87 12114 228 68 516
52 730 871 938 90 13009 17 52 236
5025763666787858899596061
14092 187 325 409 21 47 534 58 696
714189031130801501445 156
6998224357142652473592 913
606116067110576720237309
1642566897725427586891911
2462688017041 24283325 447
550 741 818 18089 162 80 203 27 91
323 516 99 600 857 998 19074 97
254630714317185162

20072 99 211 333 85 498 502 20 48
60929636774885905687721033
116 95 249 342 434 502 72 655 732
445665895914992200748 92
197 285 481 515 630 762 802 12 20
S5 977 23296 305 38 537 660 91
788881909712406782932005
13 391 546 658 954 61 25129 293 306
16667142763529466968371
728 61 76 810 993 26055 48 411 63
9064570573795227304639404
76 530 87 619 759 98 993 28006 93
28S 414 623 89 744 59 29071 259 71
831436575496772784943

30120 38 354 439 69 505 638 883
S1010 89 177 212 52 511 18 649 860
67 900 26 42 32064 186 228 313 522
507481824331836127518026
34067 173 74 438 53 684 777 79
35065103696149519273683
97 36154 421 787 877 37092 128 69
235303618991400249852242
94 761 918 38047 160 336 51 429 87
635 993 39028 41 134 302 85 433 65

659 84
40158 8890206 305 40 410 4984

98 691 766 824 45 68 41050 111 12
276 615 845 62 42066 72 212 38 506
769 83 852 59 948 43021 61 130 68
2436864370442895184966181
731 89 846 929 44121 246 507 605
786 815 48 951 45175 235 45 97 419
69 637 46 810 938 46113 16 250 480
90 600 69 87 712 63 856 47119 324
269057448036839511162474
585 617 56 803 59002 42 67 73 174

368 443 680 752 989
Po 250 zł.

50059 148 230 60 411 671 736 63 73 890

91964510222437664265232971192
8346786980879094520034595333
574682867567486379869353141
242304226641825514363985643
700257384254017606526333188
43496694702483447535503651255
90 393 450 553 92 97 56110 57 230 411
178752965195807960570134078
16020331969458613857758393931
58 033 141 90 288 372 97 478 59057 469
940 60007 31 156 232 986 61023 24 176
262471652818011217620165773
147 336 466 688 845 49 93 968 63095 327
677 860 69 913 64059 105 66 281 452 69
736 844 65066 73 165 409 526 69 682 920
66061 75 161 250 357 423 43 510 35 602
81 730 934 67218 485 568 45 623 37 909
17 68134 205 45 602 729 57 81 965 69343

491 863 968.
70070 91 189 435 99 506 608 783 913

71103 292 333 521 85 664 98 853 80 944
67717209310818662005654660630
739 82 956 73292 401 713 74 803 15 35
955 74163 212 352 503 88 631 47 62 767
378 963 75025 49 101 204 17 31 36 345
625 925 76005 88 280 317 443 786 820
77014 254 369 71 500 73 642 722 89 95
830 99 78072 207 26 73 398 102 39 524
744827709015573827903520099
441 58 517 607 42 814 928 61,

800621712094478403134052601
2840713328468392957958116490
211 26 359 753 69 825 41 79 82112 51?
762 931 83075 323 74 599 907 84025 3iS
231 418 515 57 82 636 57 893 85174 241
4830012384346868535967860572Ź3
424 41 516 73 759 76 833 936 87352 56
725 813 99 88112 230 89144 204 44 431

57 704 53 804.
900266583125270959934358458

74945986194774852854929897,7
409101017893859362278090660
92009 48 66 176 334 53 416 87 580 652
706 38 88 906 93078 88 113 52 221 312
497 624 52 793 892 970 94108 67 267 305
74 465 641 829 62 944 95267 510 723 81
824 30 96078 415 19 70 567 634 36 771
85 343 948 97072 185 280 313 81 506 604
88 98070 249 352 421 531 811 28 99048
178 265 347 430 728 62 913.

100153 341 835 940 76 101101 64
212 72 466 517 25 784 93 806 10205S
420 83 619 56 77 95 714 103166 399
43052506396047374789 814
104109 217 344 442 527 663 905
105011 237 73 431 511 73 709 23 948
50 57 106061 112 207 74 77 407 517
622 73 83 853 107024 55 81 89 102 254
64 75 594 675 766 957 108068 99 179
20645752592632339684197291
109033 36 37 129 330 411 608 89 859
966 110035 121 353 424 504 11 75 603
06 939 111077 193 500 10 31 35 744
948119111211685238368538843
113193 242 369 501 91 114019 66 178
345 93 440 607 763 979 115003 61 121
387932274864418662279118010
169 244 74 98 307 410 527 731 807
117071 123 353 439 884 118003 74
8924032084447500567166190
776 825 119073 338 413 551 736 83
887 120030 244 65 634 502 44 121022
4712025403844045627072 744
983 122195 269 358 98 486 638 743
862 922 59 90 123050 149 65 69 83
327824284950447548361422
37 856 124127 387 558 76 85 634

12514 4 387 760 841 126108 21 36
229 324 571 916 127088 1 00 225 71.

592 779 884 941 128004 52 111 30 68
231 93 311 57 734 76 91 129008 36.

432 593 94 68065 174 467 607 69064

154 205 767
70041 112 441 518 687 71240 319

824 929 72023 39 322 605 73117
14 313 571 704 49 62 912 74239 707
829 65 78 75485 574 82 930 76255
70 370 451 759 76 79 77033 540
78080 173 82 216 99 24 612 69 869
909 79140 452 580 929 40

80019 211 315 430 73 74 644 871
81476 774 82131 559 60 662 789
808 902 4 83284 465 773 927 84019
606 85014 525 606 89 86413 66 73
572 650 880 87 952 87033 122 333
421 591 88019 677 860 912 89065 302

92 460 520 648 862
90406 81 655 61 91301 437 560

677 92052 345 810 93031 94046 145
54 428 662 726 95143 67 697 99 960
96018 697 97062 151 386 577 748
994 98337 620 797 99037 183 205

37 401 615 862
100251 307 74 431 57 307 870 902

101611 30 747 972 75 102125 473 505 578
777 97 852 57 103214 585 646 104046 419
485 88 555 726 972 105006 80 779 891
106424 834 107037 213 534 666 779 96
97 932 108044 77 109 266 460 582 746
109069 80 88 218 565 66 90 110089 200
60 335 762 63 111223 35 59 86 366 651
96 112452 958 113043 166 321 406 36 95
692 115040 45 437 533 600 893 116453
519 70 771 117064 733 973 118185 228
793 854 61 119572 696 720 827 120493
821 121162 448 606 812 15 55 87 985 88
122517 662 919 123093 790 830 998
124075 373 472 768 125044 211 354 429
503 666 878 93 560 62 126207 ’3 720 869
982 127091 190 557 606 128355 674 709
11 90 836 129126 36 203 452 130167 309
16 432 565 824 97 972 131524 32 63 699
731 830 957 132409 836 529 133303 630
764 967 134143 98 462 699 969 135008
291 306 550 810 61 939 136216 324 787
894 918 137233 671 752 830 82 138429
732 813 977 139200.

140433 141094 143386 99 568 698 714
44 142079 25l 313 661 931 143227 98 320
58 76 603 42 829 916 144336 49 578 773
901 145229 67 340 823 926 146054 580
147327 31 586 673 822 148245 328 595
805 149064 174 457 536 618 44 728 969
150205 65 309 54 409 151360 904 24 59
94 152086 314 419 640 742 816 48 153007
316 56 477 501 838 154156 155143 234
401 156725 157418 38 70 553 651 79 740
158146 866 988 159453 90 584.

IV ciągnienie
GŁÓWNE WYGRANE.

122 45 273 397 425 37 740 806 130093
22830645178515397167795862
83 131031 100 202 416 509 17 18 72
786 829 955 132263 329 39 50 56 76
501 38 616 24 759 133038 266 358
442 750 61 97 894 134109 56 287 93
306 424 93 654 96 754 999 135046 87
22136823056346751669483968
971 92 138197 351 412 504 49 95 667
73 712 22 81 90 856 983 137169 248
54 74 349 577 853 83 910 13 138019
216 488 866 139029 84 114 221 68
69 431 503 42 86 613 770 140058 277
3935044445670729876869995
141055 1482S0 301 23 454 86 562 613
142001 30 229 82 346 443 713 885
143069 579 89 612 56 888 947 54
144412 74 79 505 70 602 79 836 49
511 46 145043 84 100 242 43 450 559
673 777 872 146046 56 137 95 202 305
520 79 636 717 35 97 872 147132 325
28 560 61 652 72 96 930 90 148131
2063024013059768026861346
873 915 25 149135 232 578 737 866
905 79 150034 68 297 606 790 938
151046 280 428 79 93 573 628 59 719
962 98 152071 167 598 607 702 998
153049 96 269 321 585 724 26 75 i
72 970 154005 120 262 504 55 638 93
730 902 04 155059 79 109 498 511 601
707 25 835 79 933 156077 163 308 .9
41353992659928162496911258
357143 322 402 79 517 32 38 52 98
635 713 83 879 158064 150 76 98 420
25 30 78 660 953 159070 210 28 360
66 618 51 902

!H ciągn’enie
PO 250 ZŁOTYCH

229468856284256905081019
142 259 331 827 2067 648 344 583
637 82 960 4814 926 5058 449 6021
6096 160 167 93 252 80 702 907 7058
172 253 437 80 622 8163 231 500 77
768 920 28 9339 511 760 977 10088
263 674 869 922 41 11248 337 612 24
51 711 815 971 85 12179 318 69 495
637 63 853 13121 57 80 298 1405.
655765 83 926 72 15211 54 93 O’” -”’

635 857 931 59 16025 77 198 345 608
337959441702152611014617579
90 514 86 87 38064 422 606 19201 423
553 601 66 894 20053 77 491 622 81.6
909 21046 320 25 546 653 716 22005
40 368 877930 23251 474 590 850
24034 646 64 89 729 77

25035 39 310 516 89 97 891 919 62
26003 192 204 44 60 420 688 92 790
913 54 27017 311 612 863 28069 230
478 531 672 29358 408 828 30121 77
294 346 411 714 31026 29 32 267 427
541 43 32005 45 144 373 89 837 71
910 33002 118 S65 34059 65 75 154362
446 613 868 89 92 971 35081 211 309.
512 604 67 834 36339 95 817 978
37076 435 513 47 747 84 870963 77i
38170 371 546 629 720 48 39001 120
532 59 96 807 52 997 40034 327 405j
657 791 943 43 027 36 158 211 426
685 42014 97 266 75 317 626 43215
45 60 660 68 702 43 833 974 44140
532 66 83 636 55 774 994 45037 119
529 712 955 46122 498 804 84 932
47335 408 505 761 824 88 915 48063
171 78 289 354 49141 285 604 702 10

50017 270 449 56 517 612 893
51267 442 695 731 807 942 52222 24
401 705 7 53077 152 92 545 79 747
806 54100 355 427 632 840 950
55052 70 312 65 77 565 673 56040
68 325 54 452 604 63 57247 327 467
600 89 927 58631 916 86 93 59674
775 83 805 907

60520 638 54 61047 239 50 387 437
519 58 730 78 877 915 62418 548 658
744 63408 593 858 64168 96 434 68
706 90 907 65019 39 836 93 66005
216 345 90 96 470 520 914 67216 373

PO 250 ZŁOTYCH
92 1026 313 516 785 934 1118 234

65 362 82 576 996 2263 65 491 583
694 3115 264 435 751 968 4230 387
5 256 494 639 6560 .89 7106 364 564
606 718 875 8115 89 725 93 868 964
9041 208 327 455 522 23 27 54 876

Po 20.000 Zł. — 138580
Po 15.000 zl. — 31661
Po 10.000 zł. — 143298 158805

Po 5.000 zł. - 15991 25733 33250
45271 52415 82003 149016

Po Sł.000 Zt. - 11486 14152 17362
18810 40194 61191 57374 64650
39123 886S6 111691 116907 119938
121845 137342 145457 149731 151341
154024

Po 1.000 zł. - 7097 8471 15455
17950 19964 24054 33934 34307
37163 43217 55360 68368 71964
80895 81185 82521 87430 95742
100914 101144 106069 108611 108933
109562 11596) 123836 124474 126243
126371 126948 131417 141052 145088
147966 150900 153304 155414

10138 797 846 11057 231 91 325
36 502 47 696 952 12038 169 65 98
269 376 464 683 744 13279 622 840
14069 217 86 302 425 77 581 15517
895 16261 97 394 95 494 626 784 959
17257 621 994 17023 200 470 553 856
976 19059 113 394 415 29 919

2088 247 60 303 756 21210 96
309 459 736 811 22182 277 311 402
558389925532301018025677
387 612 716 66 24137 340 51 504 778
25036 266 489 742 26194 462 797
27078 298 492 777 28047 48 110 91
801 93 962 72 73 29216 622 701 64

30475 76 503 94 628 31446 32261
392 668 783 33036 78 280 300 75
871 940 41 34135 530 814 926 35373
495 545 614 65 64 725 36158 259 710
961 37125 399 448 765 38077 230 360

467 39708 955
40119 250 734 873 41006 219 21

40 491 514 68 908 42375 428 768 96
43104 340 400 522 44024 347 596
703 868 45054 207 386 405 603 843
46637 47107 355 682 936 48099 189
245 395 530 647 90 49142 218 464

509 32 646 758

50191 333 445 848 51054 474 579 385
52189 242 530 672 91 53009 18 172 280
571 679 809 41 942 54094 110 68 85 322
555 668 759 55020 223 76 390 512 39 672
729 881 56227 314 530 83 712 15 857
57216 571 628 58137 290 414 666 717 60
83 831 92 94 59302 640 86 717 846 951
70 60118 23 33 260 300 655 729 889 61096
115 417 511 723 97 62227 622 63292 393
446 947 64305 432 719 873 65498 573 94
767 923 66249 397 582 663 67048 303
68059 89 256 718 919 25 69170 493 893

70057 111 344 66 498 825 71247 336 49
583 626 932 72241 302 94 548 796 73089
11] 363 974 74267 664 841 974 75295 375
592 76133 347 531 608 17 977 81 77037
174 259 816 78326 759 806 990 79012 453
06 80088 3-46 48 513 81066 597 897 98
82037 489 600 267 940 83173 306 477 523
740 852 84333 85257 79 517 657 812 998
86249 423 87095 168 297 498 573 845
88107 742 89090 155 561 90011 373 431
626 763 92532 700 996 93085 454 94021
42 181 359 476 721 973 95013 244 368
97377 98296 351 665 916 99029 536 742 70.

100122 531 813 101144 356 831
102269 654 910 103031 51 256 90 514
666 104040 206 513 720 S07 105309
752 900 106330 537 863 917 54 107118
281 880 108260 74 434 109188 229
837 933 110113 45 318 52 98 111067
315 552 112232 407 557 96 632 706
113305 11 86 99 114334 499 683
115495 869 116145 434 98 117171 721
807 918 84 118248 119702 120276 82
310 485 500 38 64 607 121150 762
818 122258 730 876 123250 553 689
751 875 917 78 124034 282 310 431

957

125232 594 757 817 90 126305 742
810 127170 553 670 714 21 38 74 814
J28199 275 94 567 876 129045 70 205
407 660 733 130180 329 75 526 854
904 131033 573 806 935 132.117 285
335 66 427 588 770 897 133076 439
613 766 134018 69 184 636 701 840 69
953 135189 275 575 701 40 977 136334
67 538 725 89 802 42 43 995 137108
324 73 766 837 88 925 138209 80 626
727 139077 162 213 377 965 140016
74 139 407 512 813 141762 860 142370
439 143447 52 527 144274 437 145092
487 709 39 809 146069 340 77 548
778 815 28 147053 398 415 589 907
148340 420 717 149328 150811 86 98
306 59 403 18 151205 36 50 602 30
152038-804 66 153308 565 888 154121
69 551 789 839 135315 792 156368
441 605 157170 377 564 624 839 920

i 158254 375 578 653 159365 611 20 24

BYDGOSKA GIEŁDA
ZBOZOWO -TOWAROWA

Notowano za 100 kg. z dnia 7. I, 1939 r.

Zboża
Pszenica 18,75-1915 Żyto 14,70-14 ,86 . Jęczmień browa­
rowy 17,00-17,50, jęczmień 873-678 g/i 16,75-17,00. jęcz.
644-650 g l 16,25 -16,50. Owies l4,80—15 ,00.

Przetwory młynarskie,
Mąka pszenna wyciągowa O-SO% wł. w . 38 25 -39,25, mąka
pszenna gat. O -35°/o w? w 3^.25-38,25, mąka pszenna
gatunek l O-5O°zo wł, worek 35,00-36,03, mąka pszenna
gatunek 1 A 0-6,wł. worek 32,50-33,50. mąka pszenna
gatunek Ił 35-65% wł worek 28.90-29,00 , mąka pszenna
gat. II 50 60% wł. w. 00,00-00,00, mąka pszenna gatunek
U A 50-65°o wł. w. 00.00-00.00 mąka pszenna gatunek
ii 60-65% wł. w. 00,00-OO,CO mąka pszenna gat. IU 65-?G%
wt w. 00,00-0000, mąka pszema ra owa O-95% wł. w.

26,00—27,00, mąka pszenna śrutowa eksportowa pop.)
0o,00-00 .00 , Mąka żytnia wyciągowa gat. 0-30°/o wł. w ,

00,00- 00,00. mąka żytnia jrat. I 0-59% wł. w. 00,00 - 00,00
mąka żytnia gat. 1 A 0-55% wł. w. 24.50-25,00, mąka żyt­
nia gatunek II 30-55°/c wł. w . 00,00-00,00. mąka żytnia gat
II A 50-55% wł. w . 09,00-00,00, mąka żytnia razowa 0 95%
20,00 - 20,50 . mąka żytnia ’rutowa eksport (2,5% popiołu).
OO,OO-O°.OO Mą!cą żytnia 70-7, eksport (dla W. M .GdaA-ka],
2^.50-24 00: O,ręby pszenne miałkie sta id. 11 ,75-12,25,
Otręby p^zen. średnie 11,75-12 ,25: Otręby P^nne grube
r 25-12 .75, Otręby żytnie z przemiału stand.
Otręby jęcz. 11,50-12 00; Ka^za jęczm. Krab wł. w . 26,00-
27,90, kasza jęczmienna, pęczak wł. w, 26 ,00—-7,00 , kasza

jęczmienna perłowa w?, w, 36,50- 38,00,

Strączkowe, oleiste, koniczyn;? nasiona i in.
Groch polny CO.OO-OO,OO Groch Wiktoria Z?,OO-30 ,00 .

Groch zielony (Folger) 24,00 - 26,01? , Wyka jara 18,09-19.00 .

feluszka 22,50—23,50. Łubin żółty 12,00-12 ,50 Łubin niebie­
ski . !O . )O-11,00 . Seradela 24,00-27,00, Rzepak jary b. w . 41.00-

42,00, Rzepak ozimy bez worka 44,00 45,00, rzepik ozimy
bez worka 41,00-42,00, Siemię lniane 55,00.57,00 Mak nie­
bieski 83,00-87,00 , Gjrcżvca 42,00 -45 ,00, Koniczyna czerw,
bez ban, o czyst. 97% 110,00-120,00 Koniczyna biała bez kan,
o czyst 97’, 80,00, 90,00, Koniczyna surowa 225,00-
275,00 Kon czyna żółta odłuszczona 60.00 -70,00 Przelot
65.00-/5,00 Rajgras 09,00-000,00 Tymotka czyszczoi a

30,00-35 ,oa

Artykuły pastewne i inne.
Makuch lniany 23 25-23,75, makuch rzepakowy 15,25-
15,75. makuch słonecznikowy 40/42% CO,00-03,OJ, śrut soja
00,00-00,00 , ziemniaki pom. 0 ,00-0,TO, ziemniaki nadno ekie
(!O,no-00,00. ziemniaki fabryczne kg, % 00,00-00,00, iłem-
niaki jadalne 0,00-0,00, p!atki z!e nniacz,ne lo,50 -lb,OO
wytłoki -oracz iie suszon, 0,00-9 00, słoma żytnia luzem
3,00- 3 50 słoma żytnia prasowana 3,50-4,00, siano nad-
nolechie lazem 5 50 - 6,00, siano nadnoteckie prasownno
6,25 -8,75.

Stan wady w Wiśle z dnia 7. 1. 1939 r.

Kraków -2.91, (2.S9), Zawichost + 1.35, (1.58),
Warszawa + 0.85, (0.85), Płock + 0.82, (0.87),
Tornń + 1.31, (1.36), Fordon + 1.00, (1.06),
Chełmno -f- 1 .02, (1.07), Grudziądz + 1.11, (1.13),
Korzeniowo-f- 1.42, (1,42), Montawa+0.00,(0.00),
Piekło + 0.42, (0,39), Tczew + 0,19, (0.23),
Einłage + 2.20, (1.94), Schievenhorst + 2.46,
(2.16).
Temperatura wody + 0.3 (Liczby w na­
wiasach przedstawiają stan wody z dnia po­
przedniego).

Właściciele nieruchomości miejskich
złożyli na pomoc dla bezrobotnych ubiegłej
zimy 550.000 złotych. Stanowi to około
czwartej części sumy przewidywanej. Nie­
słusznym byłoby potępiać w tym wypadku
wszystkich posiadaczy domów. Wskutek
działania, ochrony lokatorów, szczególnie
w stosunku do pozbaw’-ionych pracy, po­
noszą właściciele znaczne ofiary na rzecz

bezrobotnych. ,

,,O. K,". Ustawa z kwietnia 1938 r. o ul­
gach inwestycyjnych mówi, że po ukończe­
niu budowy należy wnieść podanie o przy­
znanie ulgi podatku dochodowego do odno­
śnego Urzędu Skarbowego.

Staremu bydgoszczaninowi. Niedawno
wydany okólnik ministra spraw wewnętrz­
nych zabrania zmieniać historyczne nazwy
ulic i placów. Ulica Mostowa i most Gdań­
ski (przed dawną bramą Gdańską) zazna­
czone są na najistarszych mapach Bydgosz­
czy. Zmiany nazw ulic pow-odu,ją różne nie­
dogodności, poprawki w księgach wieczy­
stych itp., dlatego zaleca się czcić pamięć

ludzi zasłużonych przez nazwanie ich imie­
niem tylko ulic nowych.

Księdzu M. Cenzura faszystowska zabro­
niła pismom katolickim we Włoszech poda­
wać wiadomości o ucisku katolików w

Niemczech. ,,Osservatore Romano" — jako
organ Watykanu — nie podlega cenzurze

rządu włoskiego. Przedruki z ,,Osserwatore
Romano" są jednak we Włoszech podobnie
jak w Niemczech niedozw-olone!

PROGRAMY RADIOWE

Wtorek 10 stycznia.
PROGRAM OGÓLNOPOLSKI,

6,30: Pieśń ,,Kiedy ranne wstają zorze”.
6,35: Gimnastyka. 6,50: Płyty. 7,00: Dzien­
nik poranny. 7,15: Płyty. 8,00: Audycja dla
szkół. 11,00: Audycja dla szkół: ,,Wejście
na Mont-Blanc” — pogadanka dla dzieci

starszych. 11,15: Muzyka (płyty). 11,57: Sy­
gnał czasu i hejnał z Krakow-a. 12,03: Au­
dycja południow-a . 15,00: Audycja dla mło­
dzieży: ,,Witaj Jezu nasz kochany” — kolę­
dy i pastorałki (z Pozna.nia). 15,15: Skrzyn­
ka ogólna. 15,30: Muzyka obiadowa w wyk.
orkiestry rozgłośni lw-ow-skiej pod dyr. Tad.
Seredyńskiego. 16,00: Dziennik popołudnio­
wy. 16,08: Wiadomości gospodarcze. 16,20:
Przegląd aktualności finansowo-gospodar­
czych. 16,30: Tra.nskrypcje fortepianowe Fr.

Liszta.,Wykona Edmund Rósler (z Bydgosz­
czy przez Toruń), 16,50: Kino dźw-iękowe —

pogadanka (z Katow-ic). 17,00: Romanse. Wy­
konaw-cy: D. Danczowski — wiolonczela,
przy fortep. Wł. Raczkowski (z Poznania).
17,20: ,,Pomoc zimowa” — felieton Starego
Doktora. 17,35: ,,Z pieśnią po kraju” — au­
dycję prowadzi prof. B. Rutkowski. 18,00:
Audycja dla wsi. 18,30: Audycja dla robo­
tników. 19,00: Koncert rozrywkowy. Wyko­
nawcy: mała orkiestra P. R ., Janina Go­
dlew-ska — piosenki, Aleksander Stanisław­
ski — domra. 20,35: Audycje informacyjne.
21,00: Koncert symfoniczny (z Wilna). Wy­

konawcy: orkiestra pod dyr, Hardulaka,
Irena Niemczęwska — fortepian. 22,00: ,,Cy­
klon” — powieść mówiona F. Goetla. 22,15:
Muzyka taneczna w- wyk. zespołu P. Ryna-
sa. 22,55: Przegląd prasy. 23,00: Ostatnie
wiadomości dziennika wieczornego, komu­
nikat meteorologiczny. 23,05; W’iadomości
z Polski w języku niemieckim.

ROZGŁOŚNIA POMORSKA.
6,57: Pieśń ,,W’itaj Gwiazdo Morza”. 10,09:

Wesoły koncert (płyty). 10,55: Program na

jutro. 11,15: Serenady (płyty). 13,50: W’ia.­
domości z Pomorza. 15,15: ,,Skąd pochodzi
nazw-a naszego miasta” — pogadanka dla
dzieci. 18,00: Rozmowę z rolnikami prze­
prowadzi inż. A. Miksiewicz. 18,10: Poga­
danka społeczna. 18,15: Życie muzyczno w

Gdyni i w Gdańsku — felieton A. Dulina.
18,25: Wiadomości, sportowe z Pomorza.
22,55: Aktualności. 23,05: Zakończenie pro­
gramu.

ROZGŁOŚNIA POZNAŃSKA.
8,10: Program na dziś. 8,15: Nasz kon­

cert poranny (płyty). 8,55: Pogawędka dla
kobiet. 11,15: Wyjątki z słynnych symfonii
(płyty). 14,00: Przegląd giełdowy i notowa­
nia rzeźni miejskiej. 14,12: Melodie operet­
kowe (płyt.y). 14,55: Wiadomości bieżące.
15,15: Rozmaitości. 18,00: Ważne dla ho­
dow-ców owiec — pogadanka rolnicza. 18,10:
,,Współczesna, dynamika filozofii chrześci­
jańskiej” — dialog. 18,25: W,iadomości spor­
towe lokalne. 22,5: Soło na wibrafonie (pły­
ty). 23,05: Zakończenie programu.

ZAGRANICA.
Hamburg. 19,00: Koncert orkiestrowy.

Hilwersum I. 19,45: Muzyka taneczna. Kolo­
nia. 20,10: W’ieczór tańca. Wrocław. 20,10:
Melodie Jana i Józefa Straussów w wyk.
ork. Mediolan. 21,00: ,,Bal maskowy”, operni
Verdiego. Bruksela flam. 22,00: Koncert or­
kiestry symf. Hamburg. 22,30: Muzyka lek­
ka i taneczna. Tuluza. 22,30: Muzyka lek­
ka. Kopenhaga. 23,05: Muzyka taneczna.

Hamburg. 24,00: Koncert nocny.



Nr7.. ,,DZIENNIE BYDGOSKI", wtorek, dnia 10 stycznia 1939 r.

f/izotyoocfc/iiy
Przedstawicielstwo ,,Dziennika Bydgo­

skiego” w Inowrocławiu mieści się przy
uL Król, Jadwigi 22/23 I piętro, prawo (na­
przeciw magist,ratu).

Biblioteka Tow. Czytelni Ludowych, mie­
szcząca się w Domu Katolickim przy ulicy
Plebanka, otwart,a jest, codziennie za wyjąt­
kiem niedziel i świąt od godziny 17 do 19.

Biblioteka Kolejowego Przysp. Wojsk, w

świetlicy ,,Ogniska” przy ul. Magazynowej
otwarta w poniedziałki, środy i piątki od
godz 17 do 19

Biblioteka miejska czynna jest codzien­
nieodgodz17do1S.wsobotyod17do19.

Nocny dyżur pełni apteka .Pod Lwem”.
Karetka sanitarna, telefon 276 - czynna

w dzień j w nocy.

REPERTUAR KIN:
As: ,,Druga miłość”

Słońce; ,,Granica” ,

Stylowe; ,,Świecznik królewski”
świt; ,,Szef szpiegów”,
— Czy to konieczne? Miejski Obywatel­

ski Komitet Pomocy Zimowej bezrobotnym
w Inowrocławiu stałe nadsyła nazwiska
ofiarodawców czy to w gotówce, czy w na-

turaliacli na rzecz pomocy bezrobotnym. Z
tego miejsca musimy podkreślić, że nie na­
leży nikomu składać podziękowania za

spełniony chrześcijański obowiązek wobec
bliźniego. Zdarzają się często wypadki, że
niektóre osoby składają nieraz ofiary po to

tylko, ażeby być wymienionymi publicznie
jako ofiarodawcy, choć złożyli minimalną
kwotę na rzecz cierpiących biedę i niedo­
statek. ,Teśli mamy się dosadnie wyrazić,
to musimy podkreślić, że składanie pu­
blicznych podziękowań ofiarodawcom za

spełniony obowiązek chrześcijańskiej mi­
łości bliźniego jest po prostu niemoralne i
paczące charaktery.

— Włamywacze pobili dotkliwie swoją
ofiarę. Do wa,rsztatu Dierena przy ul. ks.

Wawrzyniaka 2 włamali się nieznani spraw­
cy celem dokonania kradzieży. Dieren u-

slyszął szmery, wszedł do warsztatu i za­
stał złodziei na gorącym uczynku. Włamy­
wacze rzucili się wówczas na Dierena, do­
tkliwie go pobili, po czym zbiegli. Wszczę­
t.e dochodzenia doprowadziły do uiecia po­
dejrzanych o dokonanie włamania Mariana
Ziarneckiego i wasława Litwina z Inowro­
cławia

— Z działalności Uniwersytetu Powszech­
nego. Kolo Tow. Nauczycieli Szkół Wyż­
szych w Inowrocławiu organizuje w bież,
roku szkolnym wykłady uniwersytetu po­
wszechnego. Program powszechnych wykła­
dów obejmuje: l) etyka katolicka, 2) język
i lit,eratura polska, 3) historia i nauka oby­
watelska, 4) kultura i sztuka, 5) nauki
przyrodnicze. Kierownictwo powszechnych
wykładów objął p. mgr Cybiński. Wykłady
odbywać się będą w godzinach wieczor­
nych dwa razy w tygodniu po dwie godzi­
ny, w lokalu publicznej szkoły powszech­
nej nr 8 przy Al. Sienkiewicza (dawn. szko­
ła wydziałowa). Ponieważ rozpoczęcie wy­
kładów uzależnione jest od liczby uczest­
ników, przeto zgłoszenia indywidualne lub
zborowe członków organizacyj społecznych
przyjmuje insnektorat szkolny (ul. Marsz.

Piłsudskiego 47) do dnia 10 stycznia br.

MOGILNO. Jarmark na konie odbędzie
się we wtorek 10 bm. Spęd zwierząt raci­
cowych niedozwolony z powodu pryszczycy.

— Kino Bałtyk: ,,Wczos”.
— (mk) Pod przewodnictwem burm. p.

Kurzętkowskiego odbyło się ostatnio posie­
dzenie rady miejskiej. W zebraniu udzia,ł
wziął inspektor samorządu p. Nierzwicki.
Udzielono pokwitowania sprawozdawcy ra-

chunkowo-kasowemu p. Szymkowiakowi.
Uchwalona pobierać dod. kom. od świa­
dectw przemysł, w sumie 2O’/o. Przewła­
szczenia gruntów miejskich udzielono Mle­
czarni Spółdzielczej, pp. Bednarkowi i Ja-
smanowej.’ Uchwalono pokryć koszty wy­
borów do sejmu w sumie 130 zł i do rady
miejskiej w sumie 299 zł. Kredytem 1.000
zł uchwalono pomoc dzieciom bezrobotnych
do lat 2 w formie wydawania mleka, kasz­
ki i cukru. Na zatrudnianie bezrobotnych
wyasygnowano 1.550 zł. Celem wydajniej­
szego przyjścia z pomocą bezrobotnym wy-
iedzie delegacja do wojew Funduszu Pra­
cy. W końcu p. burm. podziękował radzie
za współpracę, wznosząc okrzyk na cześć

Rzplitej, jej prezydenta i nacz. wodza.
— W kościele famym zawarł związek

małżeński p. Czesław Korkowski ze Strzel­
na z p. Moniką Głowską ze Stawisk.

PAKOŚĆ, (mk) 32-letni rob. rolny Lewan­
dowski Józef z Wielowsi wyszedł z domu
24 ubm. i do tego czasu nie powrócił. Za­
giniony zdradzał objawy choroby umysło­
wej. Bvł wzrostu 1,80 m i pochyłej postaci,
ćiemno-blond włosach, twarzy kościstej i
niebieskich oczach.

GEBICE, (mk) Staraniem Koła Rodzi­
cielskiego urządzono uroczystość gwiazdko-
jrą dla ubogiej dziatwy szkolnej, którą ob­

darzono łakociami i ciepłą odzieżą. Tow.
Pań Miłosierdzia urządziło również uroczy­
stość gwiazdkową dla ubogich parafian.

NAKŁO n, N. W nocy na 5 bm. włamali

się dotąd uiew’ykryci złodzieje do restau­
racji p. Pałżewicza. i skradli kilka butelek
wódki i likierów oraz tytoniu. Z restauracji
przeszli do składu kolonialnego, który- znaj-

dano na miejscu zarządzenia ochronne, któ­
re obecnie obowiązują na terenie całego po­
wiatu szubińskiego.

— Na miesiąc lipiec br. przewiduje się
przebudowę kościoła parafialnego w Szubi­
nie.

— W najbliższych dniach powstanie w

Szubinie ośrodek przeciwgruźliczy na wzór
przychodni przeciwgruźliczej.

OruŹIIca inSuiC jest uieubłaaana i corocznie, nic robiąc różnicy dla ołei, wieku
i stanu, kosi miliony ludzi. - PRZY ZWALCZANIU CHORÓB PŁUCNYCH, BRONCHITU
uporczyw/ego, męczącego kaszlu, Bulnam TPlh(llSHl” Oąseckiego, który ułatwia wy-
GRYPY i t.p stosują pp. lekarze ,,00081111 lllllUlOll dzielanie się piwociuy, wzmacnia

organizm i samopoczucie chorego oraz powiększa wagę ciała i usuwa kaszel. Sprzedają apteki

duje się obok i zabrali różne towary kolo­
nialne. Straty ogólne oblicza się na 500 zł.
Tej samej nocy dokonano kradzieży u p.
Uberta, piekarni i cukierni przy ul. Pod­
górnej. Skradziono różne pieczywo oraz ty­
toń ogólnej wartości 100 zł. Trzeciej kra­
dzieży chciano dokonać tej samej nocy w

aptece Pod Orłem p. Urbanowicza,, lecz z,ło­
dzieje zostali spłoszeni. Policja jest już
na tropie sprawców.

MIEŚCISKO,- (a) Koło Zw. Powstańców

Wlkp. urządziło w 20 rocznicę powstania
urocżystą akademię z udziałem miejscowe­
go chóru kościelnego pod batutą p. Burego.
Treściwy referat wygłosił prezes kołat p.
Czaiński. Po akadeini odbyła się wspólna
kawa, połączona z dzieleniem opłatka.

— W kościele parafia!n, w Mieścisku od­
był się ślub p. Franciszka Kurpińskiego,
naczelnika OS,P z p. Stefanią Cofcianką.

Motywy wyroku w głośnym procesie
o znlewoghg feśmsidu.

Grudziądz, Sąd okr. w Grudziądzu ogło­
sił na piśmie motywy wyroku w głośnym
procesie o wyszydzanie religii żydowskiej,
w którym to procesie w charakterze rzeczo­
znawcy powołano ks, prałata dr. Trzeciaka.
Przedmiotem procesu była karykatura na

kalendarzyku, wyobrażająca diabła jako
uosobienie żyda siedzącego na księdze Tal­
mudu z 6-ramienną gwiazdą. Podpis brzmiał:
. ,Książki Judy sam chyba diabeł napisał
krwią i łzami nieżydów”. Żydowska gmi­
na w Grudziądzu wniosła skargę przeciw­
ko wydawcy kalendarzyka Wiktorowi Ję­
drzejewskiemu, który na rozprawie oświad­
czył, że rysunek pochodzi z hitlerowskiego
pisma ,,Der Sttirmer”, wydawanego przez
znawcę spraw żydowskich Streichera. Pi­
smo niemieckie ma debit w Polsce. Celem
rozstrzygnięcia sporu czy zaczepienie Tal­
mudu Stanowi Wyszydzanie religii żydow­
skiej, sąd zwrócił się do wydziału Teologii
Katóiickiej Uniwersytetu Józefa Piłsud­
skiego w Warszawie z prośba o wyjaśnie­
nie, czym jest Talmud dla żydów. Wydział
Teologii Katolickiej oświadczył, że nie mo­
że wydać wyczerpującej opinii wobec
sprzeczności, gdyż kilku rabinów krytycz­
nie zapatruje się na Talmud, a niektórzy z

nich nawet wnrośt go zwalczają. Jeśli więc
sami żydzi w ten sposób odnoszą się do Tal­
mudu, to katolikom trudno coś więcej po­
wiedzieć. Wezwany w chara.kt,erze biegłego

rabin Bromberg oświadczył, że Talmud jest
jakby dalszym ciągiem Bibli, a rabin prof.
Szorr uznał, że Talmud po Torze jest dla
żydów wykładnią mędrców, dotyczącą pra­
wa żydowskiego we wszystkich dziedzinach.
Jednakże część żydów odrzuciła Talmud,
oozostając przy Torze, ale takich uznano za

odstępców’. Są to Karaimi. Jednakowoż są
również rabini, którzy nie uznają Talmudu
za przedmiot kultu religijnego.

Zaproszony przez sąd ks. dr Trzeciak o-

rzekł, że Talmud zawiera kodyfikację pra­
wa religijnego i świeckiego żydów, powsta­
jącego w ciągu wieków, jest przez żydów
otoczony czcią, ale nie jest świętością, Sąd
uznał więc, że Talmud jest tylko przedmio­
tem wierzeń religijnych żydów, o ezvm

oskarżony mógł nie wiedzieć Oskarżony
znany ze swoich wystąpień przeciwko ży­
dom mógł uważać, że rysunek z zagranicz­
nego pisma dopuszczonego w Polsce nie sta­
nowi czyni; przestępczego. To tęż sąd ska­
zał go na łagodną karę tygodnia aresztu,
oddalając powództwo cywilne gminy żydow­
skiej z zasądze.niem kosztów gminie, gdyż
gmina nie ma prawa do występowania w

prpcesie. Gdyby uzńać pretensje gminy,
każdy żyd mógłby wystąpić z powództwem
cywilnym, uważając się pośrednio za znie­
ważonego. Strona żydowska zapowiada ape.
lacię w tym procesie.

PAKOŚĆ. W dniu 6 bm. (Święto Trzech

Króli) Powstańcy pakoscy obchodzili 20-let-
nią rocznicę wymarszu na podbój Inow’ro­
cławia. O godz. 8,30 z placu Św. .Jana przy
dźwiękach orkiestry wyruszył pochód do
kościoła na Mszę św., celebrowaną przez
ks. prof. Rajtera z Bydgoszczy. Pienia wy­
konał chór tow. śpiewu ,,Halka” pod batu­
tą p. B. Zielińskiego. Po nabożeństwie po­
dążył pochód na groby poległych Bohate­
rów, skąd po okolicznościowym przemó­
wieniu ks. asystenta Plucińskiego i uroczy­
stym apelu udano się na salę p. Rafiń-
kiego, gdzie otwarcia uroczystej akademii
dokonał prezes placówki Powstańców i Wo­
jaków p. Józef Dąbrowski. Po pieśni ,,Gau­
dę Mater Polonia” (chór Halka) z ramienia
miejscowego harcerstwa piękną deklama­
cję wygłosi! p. Józef Chytrowski. Obszer­
ny referat odczytał p. Roman Iment. Z ko­
lei nastąpiła wspaniała inscenizacja: Kazi­
mierz Borucki deklamacja, Br. Wurzyński
bas, Boi. Błaszak tenor. Pieśń ,,A jak po­
szedł król na wojnę” (,,Halka”) i ogólny
śpiew ,,Boże coś Polskę” wyczerpały pro­
gram uroczystej akademii. Wieczorem w

tej samej sali odbyło się przedstawienie
amatorskie pt, ,,Antychryst’ (Rostworow­
skiego), a skromna zabawa taneczna za­
kończyła obchód naszych powstańców.

SZUBIN, (c) Na ostatnio odbytym zebra­
niu reorganizacyjnym koła gromadzkiego
LOPP w Ciężkowic ukonstytuował się za­
rząd koła, w nast. składzie: prezes sołtys p.
Jędrzejewski, wiceprezes pastor Dinkelman,
sekretarz p. Jędrzejewska i skarbnik p.
Żebrowska.

— Z dniem 1 bm. został w Szubinie zli­
kwidowany pow. urząd rozjemczy do spraw
majątkowych posiadaczy gospodarstw wiej­
skich- Interesanci powiatu szubińskiego
obecnie będą musieli sprawy swoje zała­
twiać w urzędzie rozjemczym w Bydgoszczy.

.— Z powodu choroby podwójciego p.
Reysowskiego z Chobielina w zarządzie
gminnym w Samoklęskach Małych -— za­
stępstwo przejął ławnik p. Nowak z Turu.

— 2 bm. z nieustalonej przyczyny spalił
się samochód, wł. p. Józefa Kapsy z Szubi­
na. Samochód spalił się w podwórzu wła­
ściciela.

- W gromadzie Malice, pow. Szubin w

zagrodzie roln. Kręcisza zanotowano wypa­
dek wścieklizny u psa. Po zabiciu psa wy-

WAGROWTEC. (a) Walne zebranie Kat,
Stów. M}. M. fara zagaił wiceprezes Minsch-
ke. Na przewodniczącego poproszono p. na­
uczyciela J. Stachowiaka, do pióra p. No­
waka, na ławników pp. Mizgalskiego i Li-
chocińskiego. Na kandydatów przyjęto pp.
Giżyckiego, Pińkowskiego, Przydrygę, Kila-

nowskiego, Bejmę, Wolniewicza, Marmuro-
wjezą Gomólskiego, Jamrożego, Wożniaka i
Kryszaka. Po sprawozdaniach zarządu wy­
brano nowe władze na okres 2-letni: pp.
Nowak prezes, Krojenke zast., Witticb sekr.,
Koczorowski zast, Kamiński skarbnik, Kro­
jenke naczelnik, Bonikowski zast, Wittich
bib!, poczet sztandarowy Kamiński, Smo­
liński i Gili, Smoliński gospodarz, Sojew-
ski zast, delegata do rady okr. Gili .

— W7 kościele famym zawarł związek
małżeński p. F. Ziółkiewicz z p. Moniką Fa-

biszakówną z Wągrowca.

KCYNIA, (a) Z dniem 1 stycznia br. objął
obowiązki organistowskie w tut. parafii p.
Rezulak z Bydgoszczy.

------ (O;------

TUCHOLA, (fm) W r. 1938 w rzymsko-
kat. urzędzie parafialnym zapisano chrztów
185, w tym 11 nieślubnych; chłopców 106,
dziewcząt 79. Ślubów udzielono 66. Zmarło
117 osób, w tym dzieci do lat 12 — 39; naj­
starsza kobieta lat 97. najstarszy mężczyzna
lat 86.

— Związek małżeński zawarli: Fryderyk
Reinhold i Grzonkowka St.anisława obo’je
z Tucholi; Śledź Józef ze Stobna i Szreibef
Franciszka z Tucholi; Michalski Jan i Ło-
źyca Anna oboje z Kiełpina, Ziółkowski
Bronisław i Pająkowska Marta oboje z

Rudzkiegomostu.

TCZEW, (as) Kino Gryf: ,,Szczęśliwa 13”.
— Nieznani sprawcy z terenu zabudowań

gospodarczych rolnika Winkla w Subko-
wach (pow. Tczew) skradli z woza 9 wor­
ków jęczmienia,

— Tut. sąd gr. zasądził Pawła Sucha­
rzew’skiego z Tczewa na rok bezwzgl. wię­
zienia, Mieczysława Łuszeza i Szczepana
Szwałka z Tczewa każdego po 6 miesięcy
bezwzględnego więzienia za kradzież wę­
dlin ze składu rzeźnickiego Pastuły w Tcze­
wie.

Znowu napad rabunkowy
pod Tczewem.

Tczew, (as) Na szosie z Tczewa do Wiel­
kiej G!ońcy (pow. Tczew) nieznany spraw­
ca. dokonał napadu rabunkowego na po­
wracającą z Tczewa z zakupami biedną ko­
bietę, nazwiskiem Trzoskowa., zamieszkałą
w Wielkiej G!ońcy Bandyta sterroryzowaw­
szy swą ofiarę, skradł 10 zł w gotówce oraz

koszyk z zakupionymi towarami. Policja-
wdrożyła śledztwo.

feKLPZHPZ
Przedstawicielstwo ,,Dziennika Bydgo­

skiego” mieści się przy ul. Toruńskiej 22,
teł. 1294 . Biuro czynne od godz. 8—18 .

T. C, L, Biblioteka i Czytelnia (ul. Legio­
nów 28) otwarta od godz. 11 —12 i 17—19
(w soboty tylko do godz. 18).

Pogotowie pożarnicze tel. 11-11.

Nocny dyżur pełnią: Apteka pod Orłem,
3 Maja 37, tel. 1360; Apteka pod Gryfem,
Legionów 33, tel. 1524.

REPERTUAR KIN:

Apollo;,, Premiera”.
Gryf: ,,Marnotrawna córka”.
Orzeł; ,,Znachor.”
— Z sądu. Przed sądem gr. odpowiadał

mieszkaniec pobliskiej Nowejwsi Alojzy
Łęcki, oskarżony o to, że powierzone mu i
oddane na przechowanie siano pochodzące
z kradzieży sprzedał. Wyrok: 6 miesięcy
więzienia. Na ławie oskarżonych zasiadło
również niej. Weronika Długońska, kobieta
lekkich obyczajów, za zakłócenie spokoju
nocnego i znieważenie dwóch policjantów
w czasie doprowadzenia na komisariat. Wy­
rok: 2 miesiące aresztu.

— Ciekawe spotkanie bokserskie. W dn.
tl i 12 bm. odbędą się w górnej sali Domu
Żołnierza ciekawe zawody bokserskie, do

których zgłosiło się 35 zawodników. Wal
ki odbędą się we wszystkich wagach od
papierowej do półciężkiej. Niewątpliwie za­
powiedź zawodów zainteresuje szerokie rze­
sze miłośników boksu, którzy w środę dnia
11 i w czwartek 12 bm. przybędą do górne,j
saii Domu-Żołnierza dla zobaczenia cieka­
wych i na wysokim poziomie stojących
walk bokserskich. Do przybycia na zawo­
dy przyczynić się powinna i ta okoliczność,
że organizatorzy ofiarują dochód z imprezy
na fundusz pomocy Polonii zagranicznej

— Kolo Inwalidów Wojennych przy
opłatku. W’ wielkiej saij ,,Tivóii” obchó
dziło grudziądzkie koło Inwal. Woj. swój
tradycyjny obchód gwiazdkowy przy udzia
le około 800 osób. Uroczystość zagaił pre
zes p. Borzyszkowski, witając w serdecz­
nych słowach władze administracyjne, woj­
skowe i cywilne, przedstawicieli organiźa-
cyj oraz brać inwalidzką. W zast. ks. prób,
dr. Pastwy wygłos;i piękne, przemówienie
ks. wik. Eugler, po czym przemawiali pp.
Bączyński, wiceprezydent Michałowski,
orzedstawicele władz wojskowych i cyw’il­
nych oraz ks. kapelan Sowiński. Podczas
wspólnej kawy śpiewano kolędy i spędzono
orzy miłej pogawędce w serdecznym, ro­
dzinnym nastroju kilka wesołych, beztro­
skich chwil.

Przed nowym sensacywm procesem
w Grudziądzu.

Echa wielkich nadużyć.
Grudziądz. Jak się dowiadujemy, żmud­

ne, trwające blisko rok śledztwo w głośnej
aferze maiw’ersacyjnej, którą ujawniono w

tut. kolejowej ,,Bocznicy Portowej”, dobie­
gło wreszcie końca. Biegły rewizor ksiąg
w’ydał swoje orzeczenie, wobec czego pro­
kuratura wygotowała oskarżenie, które dorę­
czono stronom. W najbliższych dniach
wyznaczony zostanie termin rozprawy głów­
nej. Czołowi ,,bohaterow’ie” afery, b. urzęd­
niczka okradzionej firmy Maria Borucka i
przyjaciel jej Gerard Krajew’ski od roku
przebywają w areszcie śledczym. W spra­
w’ę zamieszanych jest rów’nież siedmiu u-

rzędników ’kolejow’ych, którzy razem z Bo­
rucką i Krajewskim zasiądą na la,w’ie oskar­
żonych.

Bliski proces, który potrwa przypuszczal­
nie kilka dni, budzi w mieście zrozumiale
zainteresowanie.

Znowu afera obyczajowa
w Grudziądzu.

Grudziądz, Od kilku dni obiega miasto
sensacyjna wiadomość o ujaw’nieniu nowej
skandalicznej afery obyczajowej. Szczegó­
łów na razie brak, wiadomym jest jednak,
że w’ trzecie św’ięto Bożego Narodzenia are­
sztowany został pod zarzutem deprawowa­
nia nieletnich dziew’cząt właściciel restau­
racji ,,Monopol” przy ul. Grob!owej Marcin
Jarczyński. Starania obrońcy adw. Sergota
o zwolnienie jak dotąd zostały przez w’ła­
dze oddalone. W lecie ub. roku w podobnej
aferze skazany został J. na rok więzienia z

zawieszeniem.
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Kronika
GDYŃSKA

Gdynia, dnia 9 stycznia 1939 r.

Redakcja 1 administracja mieści się:
Skwer Kościuszki 24, (nad cukiernią Faug-
rata), teŁ 14-60 .

Nocny dyżur pełnią apteki:
Pod Gryfem, Starowieyska, tel. 51-29.

Świętojańska, vie a vis komisariatu.

Bałtycka, ul. Śląska 42.

Magistra Grodzk’ego. Morska 155.
Nadmorska w Orłowie, ul. Orłowska.

REPERTUAR KIN:

Bajka: ,,Postrach Mongolii".
Lido: ,,Królewna Śnieżka".
Lily-Chylonia: ,.Czardasz, tokay i mi­

łość".
Morskie Oko: ,,Tajemniczy przeciwnik”.
Miraż-Orłowo: ,,Prokurator Alicja Horn”.

Polonia: ,,Moi rodzice rozwodzą sie”.

Zorza-Grabówek: ,,Gehenna".

— Kursy dokształcające w Gdyni otrzy­
mujemy poniższy komunikat: Komisariat
Rządu w Gdyni Oddział Oświaty i Kultu­
ry doceniając potrzebę dokształcenia się
wśród ,szerokich rzesz społeczeństwa gdyń­
skiego, oraz pragnąc umożliwić każdemu
pogłębienie swoich wiadomości z różnych
dziedzin życia i wiedzy organizuje w roku
1938-39 Uniwersytety Pow’szechne. l) dla
śródmieścia w szkole nr 1 przy ul. 10 Lu­
tego. 2) dla Orłowa i Kacka M. w szkole
nr 13 w Kacku Małym. 3) dla Grabówka,
Chylonii i Cisow’ej w szkole nr 7 w domach
Miejskich przy ul. Morskiej. 4) dla Obłu-
ża i Oksywia w blokach ,,Pagedu" na Obłu-
żu. Program wykładów obejmow’ać będzie
zagadnienia z dziedziny historii, literatury
i sztuki, religijno-moralnej, gospodarczej
i prawa, geografii i przyrody, aktualne, za­
jęcia praktyczne, wieczory dyskusyjne itp.
Prelegentami na Uniwersytetach Powszech­
nych będą wybitne siły naukowe —. spe­
cjaliści z poszczególnych dziedzin wiedzy.
Wykłady odbywać się będą od 15. 1 . 1939 r.

do 30 4. 1939 r. dwa razy tygodniowo po trzy
godziny w dniach i godzinach ustalonych
przez słuchaczy. Słuchaczami uniwersy­
tetu mogą być mężczyźni od 21 roku życia
- kobiety od 18 roku. Wpisy przyjmować
będą PP. kierownicy szkół w dniach: 9,
10 i 11 stycznia 1939 roku w godzinach u-

rzędowych. Uczestnicy nie ponoszą żadnych
opłat. Pierwszy wykład odbędzie się: w
szkole nr 1 dnia 17. 1. 1939 r. o godz. 19;
w szkole nr 13 dnia 18.1. 1939 r. o godz. 19;
wszkolenr7dnia19.1 .1939 r. o godz. 19;
w blokach ,,Pagedu" uniwersytet jest już
czynny.

— W dniu pogrzebu śp. Romana Dmow­
skiego. W sobotę o godz. 10 odbyła się w

kościele Serca Jezusowego uroczysta Msza
św. za duszę śp. Romana Dmowskiego przy
udziale licznych rzesz publiczności.

— Wyrok na przemytników. W sobotę
Sąd Okręgowy wydał wyrok w sprawie
przemytu walut, o której pisaliśmy obszer­
nie p. tyt. ,,Fryda Stern w roli starej ka­
napy". Przemytniczka skazana została na

8 miesięcy więzienia i 2.000 zł grzywny, z

ewentualną zamianą na areszt licząc po
100 zł za każdy dzień. Towarzysz jej i
główny organizator przemytu March otrzy­
mał 4 łata więzienia i 100 tysięcy grzywny
oraz pozbawienie praw obywatelskich na

lat 5.

— Chcieli pobić lekarza? Pogotowie Ra­
tunkowe wezwane zostało do bloku TBO

przy ul. Morskiej w związku z
_ nagłym

zgonem jednego z mieszkańców śp. Kon­
stantego Krakowskiego. Dyżurny lekarz
pogotowia przybywszy na miejsce wypad­
ku otoczony został przez grupę robotników,
którzy go obrzucili stekiem wyzwisk, przy­
czyni został nawet potrącony i dopiero po­
licjant zaprowadził spokój i spisał proto­
kół. Widocznie robotnicy byli przekonani,
że leka.rz mógłby ocalić zmarłego, gdyby
przybył wcześniej. Pogotowie ratunkowe
udowadnia natomiast, że lekarz przybył na

miejsce już w kilkanaście minut po otrzy­
maniu telefonicznego wezwania.

- Zarząd Placówki (komitet gwiazdko­
wy) Zw. Powstańców i Wojaków OK VIII w

Gdyni, składa wszystkim ofiarodawcom,
którzy przyczynili eię do urzą.dzenia gwiazd­
ki dla dzieci członków i bezrobotnych naj-
serdeczniejfeze staropolskie ,,Bóg zapłać! ’.
(Sta.raniem Związku odbyło się w lokalu T.
B. O. na Grabówku dla dzieci członków Pla­
cówki przedstawienie amatorek,ie, które o-

degrały dzieci Placówki, po czym obdaro­
wano 60 dzieci.)

— Pożar w składzie papieru. W sobotę
wybuchł pożar przy ul. Św Jańekiej 47 w

suterenac.h 5-piętrowej kamienicy, gdzie
mieści się skład papieru. Straż Miejska
Zaw. rychło ogień stłumiła.

PIĘKNA ZIMA - DOBRODZIEJSTWEM
DLA JEDNYCH, KLĘSKĄ DLA INNYCH.

WYRÓWNAJ KRZYWDĘ OFIARĄ
NA POMOC ZIMOWĄ.

CIERPLIWOŚCI?
Sprawiedliwość będzie wymierzona.

,,Robotnik" przypomina sprawę, która w

swoim czasie szeroko była komentowana w

Gdyni, a i teraz wz,budza niesłabnące zain­
teresowanie. Pisze mianowicie:

JPrzed sądem grodzkim w Gdyni toczyła
się sprawa z oskarżenia prywatnego b. kie­
rownika Komitetu Pomocy Zimowej p.
Kwiatkowskiego.

P. Kwiatkowski znalazł się w sytuacji
przymusowej pociągnięcia do odpowiedzial­
ności szeregu osób, które pomówiły p.
Kwiatkowskiego o tolerowanie nadużyć, po­
pełnionych prze,z Komitet Pomocy Zi,mowej
na szkodę bezrobotnych. Braki sięgały kil-
kunasut tysięcy złotych.

Na pierwszej rozprawie adw. ,Wyrostek

postawił szereg wniosków w kierunku udo­
wodnienia, że Kwiatkowski, jlako kierownik
Komitetu Pomocy Zimowej] ,,św,iadomie to­
lerował nadużycia".

Robotnik przypomina dale! że
,,Sąd - celem przesłuchania świadków -

sprawę odroczył — zapowiadając wyznacze­
nie nowego terminu z urzędu. To było w

mają 1938 roku. Doczeka,liśmy się Nowego
Roku, a sprawy j!ak n,ie ma, tak nie ma".

Z kół zbliżonych do Komisariatu Rządu
informują nas, że przeciw p. Kwiatkowskie­
mu wytoczone było komisyjne badanie za­
rzutów, przy czyni został uniewinniony.

Spraw ta wyjaśniona więc zostanie jesz­
cze całkowicie na roz,prawie sądowej], która
prędzej! czy późn:ej] wszakże się odb-ęd,zie.

Cirepwone harcerki ofiarami zwyrodnia/ca.
Czytelnicy nasi pamiętają zapewne jak

wczesną wiosną 1938 podawaliśmy do pu­
blicznej! wiadomości ,,przykazania czerwo­
nego harcerstwa" w Małym Kacku, prze­
strzegając przed niebezpiec,zeństwem tej or­
ganizacji dla dz,ieci. Już od tygodnia znane

nam są szczegóły o zdarzeniach na tym te­
renie, od których wręcz w’łosy stają na gło­

wie. Bagno, zep,sucia, w które wciągane były
małe dziewczynki, na szczęście zostało przez
nasze władze unicestwione.

Nie chcąc w niczym przeszkadzać akcj!i
śledczej] orgarńw bezpieczeństwa, na razie
nie będziemy podawać zna,nych na,m szcze­
gółów, ani opowiadań j!ednego z dzieci, ofiar

zwyrodnialća.

Rzemiosło gdyńskie pracuje.
Gdynia. Obecnie rzemiosło gdyńskie

wykazuje coraz większą, żywotność or­
ganizacyjną. Obok 14 cechów, 2 Towa­
rzystw Rzemieślniczych, 8 cechów będą­
cych w organizacji, znajduje się szereg
dalszych prac zapoczątkow’anych. Orga­
nizacje te skupione są w Generalnym
Sekretariacie, mieszczącym się w loka­
lach Tow. Wystaw i Targów przy ul.

Rybackiej 2.
W początku listopada ubr. Generalny

Sekretariat zwołał w’ielkie zebranie Za­
rządów Cechów i Organizacyj Rze­
mieślniczych w Gdyni, na którym po­
stanowiono przystąpić do realizacji bu­
dowy Domu Rzemiosła Chrześcijańskie­
go nad Polskim Bałtykiem, który sta­
nowić będzie ośrodek skupiający ogól
cechów i organizacyj rzemieślniczych,
w-yposażony będzie w sale, biura pomie­
szczenia hotelowe, warsztaty szkolne,
sale pokazowe, dla eksportu i importu
rzemieślniczego, bursę, sale dla kursów’
itp. Koszt budowy gmachu wyniesie
około 600.000 zł.

Generalny Sekretariat współpracuje z

władzami, organizacjami i miejscow’ą
prasą codzienną, oraz własną prasą rze­
mieślniczą. Generalny Sekretariat poza

dążeniem do osiągnięcia pozytyw’nych
w’yników najistotniejszych potrzeb rze­
miosła gdyń,skiego, postawił sobie za

nieodzowny cel, konsolidację całego
rzemiosła gdyńskiego, przez stałą współ­
pracę z Zarządami Cechów i Stowarzy­
szeń rzemieślniczych, oraz ich członka­
mi, osiągając jak dotychczas poważne
już wyniki.

Ostatnio przystąpiono do prac nad
tworzeniem organizacyj Kół czeladni­
czych i Kół uczniowskich. Koła te two­
rzone są przy Cechach. Zadaniem tych
kół jest pogłębienie wiedzy fachow’ej,
prowadzenie wykładów oświatowych,
kulturalnych, oraz prace społeczne i

towarzyskie. Tworzenie kursów do­
kształcających. Kursów języków ob­
cych itp.

Niestety szybkość rozwoju kół i kur­
sów hamow’ana jest brakiem środków
koniecznych w tym w’ypadku, pomimo
ofiarnej pr.acy i bezinteresownej, jedno­
stek. Brak sal, lokali i wykładowców
specjalistów poważnie utrudnia szczy­
tną tę pracę. Konieczną wńęc jest po­
moc z zew’nątrz, bez której osiągnięcie
zamierzonych celów jest wprost niemoż­
liw’e.

S/s ,,Polonia” nie należy już do polskiej floty.
Gdynia. W zw’iązku z wycofaniem

,,Polonii" z linii palestyńskiej a następ­
nie sprzedaniem jej przedsiębiorstwu
angielskiemu, rozliczne próbow’ano snuć

domysły i omawiać wszystkie szczegó­
ły tej transakcji. Krążyły pogłoski, że

Towarzystwo angielskie kupiło ,,Po­
lonię" niezmiernie korzystnie, a na­
tychmiast potem odsprzedało ją z ol­
brzymim zyskiem.

Jak się dowiadujemy z kół zbliżonych
do Linii Gdyni—Ameryka ,,Polonia" zo­
stała już przejęta przez kapitana wło­

skiego. Jak nas zapewniają, musi ona

być rozebrana na złom, bo takie są wa­
runki umowy i nie ma mowy, o tym, a-

by mogła służyć dalej do innych celów.
Kupioną na złom, a potem odsprzedaną
przez nabywców na dalszą służbę pasa­
żerską była ,,Berengaria".

Niewiadomo dokąd odjedzie teraz

,,Polonia", być może, że nie do Londy­
nu, lecz do którejś z kilku stoczni, spe­
cjalnie do cięcia statków’ na złom przy­
stosowanych. Jedną z takich stoczni

jest m. in. ,,Monfalcone.

Budżet m. Torunia na rok 1939-40
uchwalono w wysokości 13.262.787 zł.

Toruń. Na środowym posiedzeniu rady
miejskiej, o czym donosiliśmy w poprzed­
nim n-rze, preliminarz budź. m. Torunia na

rok 1939-40 referował p. dyr. Antczak, któ­
ry scharakteryzował poszczególne działy
budżetow’e w dochodach i rozchodach.

Budżet administracji zakładów społecz­
nych i szpitala oraz przedsiębiorstw miej­
skich zamyka się sumą globalną 13 miln.
262 tys. 787 zł po stronie dochodów i roz­
chodów.

Wydatki budżetu administracyjnego
pokrywają się z własnych dochodów, z czy­
stego zysku, przekazywanego budżetowi
administracyjnemu przez przedsiębiorstwa
miejskie oraz z podatków.

Stawki dodatków komunalnych do pań­
stwowych podatków z opłat zostały utrzy­
mane na poziomie bież, roku budżetowego.
Tak samo bez zmian pozostały stawki sa­
moistnych podatków komunalnych. Nowy
jest podatek drogowy. Całkowity wpływ
z t,ego podatku zużyty zostanie na napra­
w’y ulic. Obciążenie podatkow’e na jedne­
go mieszkańca W’ynosi 20,5 zi.

In,w’estycje zamierzone z kredytów czę­

ściowo przyznanych i takich, o które są
starania, przedstawiają wartości circa
2.500.000 zł.

Jako najważniejsze wymienić należy:
l) kontynuowanie budowy nowej gazow­
ni, 2) dokończenie budowy gmachu dla są­
du apelacyjnego, 3) dokończenie budowy
szkoły na Stawkach, 4) budowa nowej
szkoły na Jakubskim Przedmieściu, 5) bu­
dowa dalszych domków robotniczych na

osiedlu Wrzosy 2, 6) rozbudow’a sieci wo­
dociągow’ej i kanalizacyjnej, 7) budowa no­
wych ulic, 8) rozbudowa sieci elektryczne.j
i gazowej, 9) przedłużenie linii tramwajo­
wej nr 3 (Chełmińskie Przedmieście), 10)
uzupełnienie taboru tramw’a.jow’ego.

Rada miejska budżet m. Torunia na

rok 1939-40 uchw’aliła w głosowaniu en

bloc.
— Zwłoki noworodka znaleziono na polu.

Dnia 7 bm. na ,pola,ch wsi Grabie w powie­
cie toruńskim znaleziono zwłoki now’orod­
ka, czę,ściow’o pogryzione przez zwierzęta.
Za wyrodną matką policj]a w’szczęła ener­
giczne dochodzenia. t

Kronika
TORUŃSKA

Toruń, dnia 9 stycznia 1939 r.

Nocny dyżur pełnią apteki:
Pod Orłem - śródmieście.
Św. Anny - Bydgoskie Przedmieście.
Pod Łabędziem - na Mokrem.
Nadwiślańska - Jakubskie Przedmieście
Św. Barbary - Chełmińskie Przedm.

Dyżur lekarski Ubezpiecząlni Społecznej.
Poniedziałek: dr Pry liński, ul. Pułaskie­

go 7, tcl. 15-10( dyżur od godz. 20—8).

Pogotowie slraży pożarne] tel. 12-44,

Pogotowie ralnnkowe ieL 19-91.

Przedstawicielstwo ,,Dziennika Bydgo­
skiego”, ul. Mostowa 17, tel. 1446.

REPERTUAR KIN:
Aria: ,,Ułan księcia Józefa”
As: ,,Serce matki”
Mars: ,,Chicago”Świt: ,,Moi rodzice rozwodzą się”.
— Kradzieże. Mieszkańcowi Głuchowa

pow. Toruń, niewykryty spraw’ca skradł ro­
w’er wartości 70 zł. Mieszkańcowi Chełmży
Cymbrowskiemu ,skradziono futro damskie
wartości 80 zł. Jako podejrzanych przytrzy­
m,ano Kobusińekiego Jasna i Szamockiego
Pawła, mieszkańców Chełmży. Obaj do wi­
ny się przyznali, jeidinak oświad,czyli, że fu­
tro sprzedali nieznanemu mężczyźnie. Po­
licj!a prowadzi dochodzenia celem ustalenia
prawdziwości zeznań obu przytrzymanych.

— Z walnego zebrania KSM parali! NM

Panny. Odbyło się tu doroczne walne ze­
branie najstarszego oddziału KSMm na Po­
morzu przy parafii NM Panny. Przewodni­
czył zebraniu prezes p. Świtajski. Na sa­
mym początku zebrania ks. Mykowski wrę­
czył nagrody zawodnikom sekcji ping-pon­
gowej oraz ogłosił wynik konkursu obo­
wiązkowości. Pierwsze miejsce i najwięk­
szą ilość punktów zdobył dh. Wesołowski.
Z kolei poszczególni członkowie zarządu
składali swoje roczne sprawozdania, z któ­
rych wynika, że praca w oddziale mimp
pewnych trudności rozwijała się bardzo

pomyślnie, ku chwale Boga i Ojlczvzny.
Członkowie oddziału przystąpili 4 razy do
Stołu Pańskiego, wysłuchali 6 referatów
ewangelicznych ks. Przybysza, 6 referatów
kulturalno-oświatowych i 17 referatów wy­
głoszonych przez członków oddziału KSM.
Podcza.s lata urządzono 5 wycieczek krajo­
znawczych. 15 druhów brało udział w ogól­
nopolskim zlocie młodzieży w Częstocho­
wie, ponadto oddział KSMm przy parafii
NM Pan,ny brał ćżynny udział we wszyst­
kich uroczystościach kościelnych i narodo­
wych. Po sprawozdaniach udzielono zarzą­
dowi absolutorium i wybrano nowy za­
rząd, w skład którego wchodzą: prezes —

p. Mateusz Połczyński, sekretarz —

” Igna­
cy Fiedler; skarbnik — p. Tadeusz Weso­
łowski; naczelnik — p. Józef Mondroch;
gospodarz — p. Franciszek Fiedler; biblio­
tekarz - p . Edmund Lewandowski; komi­
sję rewizyjną tworzą pp.: Mieczysław Rut­
kowski, Franciszk Spiechowski i Antoni

Łęgowski. Po życzeniach, j!akie złożyli naj;­
starszemu oddziałowi KSMm na Pomorzu
członkowie honorowi, odśpiewaniem pieśni
,,Wszystkie nasze dzienne sprawy" zebra­
nie roczne zakończono.

— Wieczór gwiazdkowy dzieci pocztow­
ców toruńskich. W sali Pocztowego P. W .

w Toruniu odbyła się uroczystość gwiazd­
kowa dla przeszło 400 dzieci pocztowców w

wieku od 4—12 lat. Uroczystość zagaił pre­
zes PPW mjr Pbilipp, witając dzieci i ich
rodziców. W swym przemówieniu mgr Plii-
lipp podziękował władzom okręgowym PPW
i kom. okr. Opieki nod dziećmi pocztowca
za udzieloną pomoc finansową. Z kolei

odbyły się produkcje dzieci. Chór dzieci od­
śpiewał pod dyrekcją p, Laskowskiego sze­
reg kolęd. Bardzo podobała się wszystkim
,,Jasełka” odegrana przez dzieci i wyreży­
serowana przez p. as. Zielińską. Na zakoń­
czenie dzieci zostały obdarowane paczkami
ze słodyczami oraz przeszło 270 ,-odarkami
jak bucikami, sweterkami, rękawiczkami,
imieniem dzieci za wieczór gwiazdkowy
bardzo ładnie podziękował 10-letni Zieliń­
ski. Wieczorem odbyła się w bardzo mi­
łym nastroju zabawa dla starszych, która
przeciągnęła się do północy.

— Z sali koncertowej Pom. Tow. Muzycz­
nego. W ub. niedzielę w lokalu koncerto­
wym Kons. Pom. Tow. Muz. odbyła się o

godz. 19,20 audycja kameralna, transmito­
wana przez Rozgłośnię Pomorską.

— Macierz a Polonia Zagraniczna. Na ta­
ki temat mówić będzie w Toruniu dyr. za­
rządu głównego T. P. P . Z., Stanisław Gą-
siorowski, na zebran,iu, które odbędzie się
11 bm o godz. 18-tej w Kasynie Oficerskim
przy u,l. Żeglarskiej!. Zebianie to urządza
okręg pomorski T. P. P. Z . w porozumieniu
z Towarzystwem Wiedzy Wojskowej na

inaugurację tegorocznego miesiąca pro-pa­
gandy zagadnień Polonii Zagraniczne,j i
zbiórki na Fundus,z Szkolnictwa Polskiego
Za,granicą. Miesiąc ten rozpoczyna eię 15-go
stycznia br. Na zebraniu w dniu 11 bm., o-

bok ciekawego odczytu dyr. Gąelorowskiego
omówiony zostanie całokształt akcj!i propa­
gandowej i zbiórkowej na terenie Pomorza.
Zarząd okręgu pomorskiego T, P. P. Z. za­
prasza jak najuprzej!miej! wszystkich swo­
ich członków i sympatyków na powyższe
zebranie. Wstęp wolny.



kreślił zasługi Sokoła w czasach niewoli o-

raz znaczenie hasła sobolego ,,W zdrowym
ciele — zdrowy duch" w dzisiejszych cza­
sach. W stosunku do sportu Kościół zajmu­
j!e pozytywne stanowisko, a tylko, przeciw­
stawia się pewnym wybujałość,iom i wynd-

MINEROGENF.F.
PRZY ZAPARCIU, ZABOHZE1HACH Aoteka Mazowiecka
TRAWIEH A i OTYŁOŚCI (n-iet Warszawa, Mazowiecka 10.

golną pieczołow’itością przez poszcze.gólne
gniazda i związki sokole, Podobnie jak w

ub. roku sokolstwo bydgoskie zorga,nizowa­
ło i w tym roku wspólny obchód wigilijny
dla członków wszystkich gniazd bydgoskich.
Organizacją zajęło eię przewodnictwo. Okrę­
gu V. irzy współpracy wszystkich gniazd.

- Tegoroczny obchód odbył eię w święto
Trzech Króli o godz. 17 w sali Sokolni. Ob­
szerna, sala.z trudem pom,ieściła, bardzo licz­
nie przybyłych druhny i druhów w towarzy­
stwie swych bliskich. Starsi i młodzież za­
siedli wepólnie przy tradycyjnie zastawio­
nych stołach, by w serdecznej!, praw-dziwie
rodzinnej atmosferze przełamać się opłat­
kiem.

Na obchód przybyli m. in.: przed,stawiciel
duchowieństwa ks. prot Palkowski, przed­
stawiciel prezyde,nta miasta p. radca Men­
cel, insp. szkolny p. Kochański, prezeska okr.
sokolic p. radczyni Teskowa, seniorzy sokol­
stwa p. red. Jan Teska, p, Szymankiewicz i
p, Sarnowski, p. redaktorostwo L. Teskowie,
prezeska Polskiego Białego Krzyża p. Sta­
browska, przedstawiciel harcerstwa p. dr
Chmielarski, przedstawiciel komendy p. w.

p. chor. Sikora, przedstawiciele prasy, wła­
dze okręgowe Sokoła i zarządy poszczegól­
nych gniazd,

Obchód zagaił przemówieniem prezes o-

kręgowy p. Malczewski, witając obecnych
gości i członków oraz składaj!ąc całemu so­
kolstwu serdeczne życzenia noworoczne

Pięk,ne przemówienie wygłosił następnie
ks, prof, Palkowski. Wielebny mówca pod-

turzeniom sportu, szczególnie wśród kobiet.
Tow. Gimn. Sokół — stwierdził ks. Patkow­
ski — umie jednak zawsze zachować grani­
ce przyzwoitości- Pod. koniec swe,go prze.mó­
wienia. ks. profesor złożył ’całemu Sokolstwu
serdeczne życzenia świąteczne i noworoczne.

Po tym przemówieniu obecni przeła.mali się
opłatkiem, składając sobie życzenia, indy­
widualne,

Imieniem prezydenta miasta p. radca
Mencel życzył Sokolstwu ,,Dosiego Roku" i

oświadczył m. in., że Zarząd Miejski, śledząc
tak pomyślny rozwój! śokolstwa, uoźyńi
wszystko co możliwe dla dalszego rozwoju
Sokoła.

Piękną de,klamacj!ę wygło.sił w czasie ob­
chodu druh Kaczmarczyk (junior).

Dalsze noworoczne życ,zenia Sokolstwu
złożyli prezeska PBK p. inż. Stabrowska, p.
Insp. Kochański i p. dr Chmielarski imie­
niem harcerstwa.

Do podniesie.n .ia nastroju przyczynił się
wydatnie chór gniazda który pod batutą
p, Szyszkcwskiege odśpiewa! szereg pięk­
nych kolęd. W czasie obchodu, zebrani od­
śpiewali również wspólnie kolędy przy wtó­
rze orkietry.

Wielkie ożywienie i wybuchy radości
wśród licznie obdarowanych wywołało przy­
bycie gwiazdora (p. Jabłoński), który miał
dużo do dźwigania.

Prze,mówienie p. prezesa Malczewskiego
i odśpiewanie kolędy zakończyło oficj!alną
część uroczysto,ści, po czym odbyła się zaba­
wa tameczna w sokolim gronie. (jk)
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Bydgoszcz, dnia 9 stycznia 1939 r

KALENDARZYK

Dziś: Juliana, Marcelina
Jutro: Wilhelma.
Wschód słońca o godzinie 8.8.
Zachód słońca o godzinie 16.5.

Stan pogody.
Nadal ciepło i deszcz.

Europa środkowa od dłuższego czasu

znajdowała się pod wpływem powietrza
chłodnego polarnego, które powodowało
mroźną pogodę. Obecnie nadciąga z zacho­
du bardzo ciepłe powietrze zwrotnikowo-
morskie. Sondowanie atmosfery wykonane
wczoraj rano w tym powietrzu w Kolonii
wykazało, że dolna warstwa do wys. 2 km
ma niezmienną temperaturę +5 st. Mróz

występuje dopiero powyżej 2,7 km. Wczo­
raj o godz. 4 front tej ciepłej masy dotarł
do zachodnich kresów Polski. Dziś rano w

Bydgoszczy W dalszym ciągu odwilż i
,deszcz. Przewidywany, przebieg pogody:
We wschodniej połowie kraju pochmurno
i opad śnieżny, lek,ki -mróz, umiarkowany
wiatr południowy. Na pozostałym obsza­
rze pochmurna i’ miejscami -deszcz lub
mżenie. IJmiarkoyrany, porywisty wiatr z

zachodu. Temperatura’ od zera stopni w

środku krajti do plus kilku stoRni na za­
chodzie. Ten typ pogody, postępując ku
wschodowi, w ciągu dnia-zapanuje-nad ca­
łym krajem.

lillllUlllllillllllllfTTTTTT
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dyżury Nocne aptek
ód 9 15 stycznia br.:

1) Apteka Piastowska, ul. Śniadeckich.
2) Apteka pod Złótym’Ortem, Rynek M.

Piłsudskiego 1. .. .... .

Telefon Pogotowia Ratunkowego 26-15.

1S%.W11
’

- Muzeum Miejskie przy ul. Farnej o-

twarte codziennie od godz. 11-15, w nie­
dziele i święta od godz. 11-14. Obecnie w

Muzeum wystawa doroczna ,,Salon Bydgo-
sjęj”.

Muzeum Miejskie - Bielawki, ul. Pi­
rackiego 8, otwarte codziennie od godz. 11
do 14, Stała wystawa darów: obrazy Leona

Wyczółkowskiego i rzeźby Konstantego
Laszczki.

Biblioteka Nowości T. C. L. przy ulicy
Gdańskiei 30, I piętro, wypożycza książki
od godz. 11 -13,30 i od 16-19.

Specjalny skład nut — Bydgoszcz, ul.
Gdańska 34.

Z TEATRU MIEJSKIEGO
im, K. H . Rostworowskiego

Dziś, w poniedziałek, dnia 9 bm. w Tea­
trze Miejskim będzie wystawiona wspania­
ła komedia Pagnola ,,PAN TOPAZ". Wyra­
zisty rysunek postaci, świetnie nakreślona
linia akcji ubarwiona komicznymi sytuacja­
mi stawiają ,,Pana Topaza" na czołowe
miej!sce w twórczości włoskiego dramatur­
ga. W rolach głównych wystąpią pp.: Do­
mańska, Dębicz, Kowalczyk, Kuźmiński,
Kownacka, Malatyński, Mierzejewski (rola
tytułowa) Okońska, Rosłan i Sobotkowska.

Dnia 10 i 11 bm. o godzinie 20 powtórze­
nie wesołej rewii sylwestrowej ,,BYD-
GOSZCZ POD GAZEM" w układzie i reży­
serii Mariana Domosławskiego w wykona­
niu całego zespołu.

Z dniem 10 stycznia, to jest we

wtorek rozpoczyna u nas

W KAWIARNI POD ORŁEM
gościnne występy (n-120

p,Wacław Jankowski
znakomity bumorysta-komik jedyny w Polsce,

Bal Reprezentacyjny Polskiego Białego
Krzyia w dniu 14-go w obydwocn

salach ,,Pod Orłemu. (n-iss

— Wieczorny kurs handlowy 6 miesię­
czny przy Miejskim Gimnazjum Kupieckim
w Bydgoszczy rozpocznie się w dniu 10
stycznia 1939 r. Zapisy przyjmuje sekre­
tariat. ul. Jagiellońska 11 w godzinach u-

rzędowych od 8 do 13 codziennie. (34

Pokłosie niedzielne
| To pewnie nasza przykra, szara rze-

sczywistość jest wszystkiemu winna. Sza-
| ra rzeczywistość — to nie jest zwrot kra-

ssomówcsy, równie oklepany jak ów nie-
s szczęsny ,,szary człowiek" poklepywany
zpo wątłych ramionach przez wszystkich
=dygnitarzy i nie-dygnitarzy. Starczy
=spojrzeć przez okno na świa,t boży, aby
Istg przekonać, że rzeczywistość jest na

fprawdę dokładnie szara. Szare jest nie-

fbo, szara jest ziemia, rozrobiona w bło­
%to, zdaje się, że szara jest nawet prze­
strzeń między niebem a ziemią.

| Szarzyzna spadla na nas nagle —

=wraz z odwilżą. Wprawdzie tym razem

|nawet meteorologom udało się przewi­
edzieć owo przykre w skutkach ocieplenie,
=ale mało kto ma zwyczaj wierzyć metco-

srologom. To też ci, którzy jeszcze przed
fpołudniem wybrali się bohatersko na

=narty, po południu marzyli tylko o kalo-

z szach.
1 Obecnie na brak wszystkiego, można
=narzekać — tylko nie na brak błota! Mo­
%gą się dobrzy ludzie w nim utytłać, mogą

|sig na.wzajem nim obrzucić od stóp do

=głów i z powrotem, a jeszcze go zostanie

=tyle, aby ulica Gdańska wyglądała jak
%żywcem przeniesiona z Polesia.
| , Alę — od czegośmy lo zaczęli?
| Szara rzeczywistość jest, temu winna,

że każdy ucieka jak może i nie może w

świat bajki. Każdy daje chętnie ucha naj-
wierutniejszym bajkom, zwłaszcza, jeśli
dotyczą ukochanych bliźnich. Jak się lu­
dzie garną do bajki, można się też prze­
konać na filmowej bajce o królewnie
Śnieżce. Najbardziej się bawią dorośli.

Tak się bawią, że aż dzieci się krępują
brać udział w ich radości. Zresztą dzieci
się po prostii boją złej królowej — maco­
chy.

Wolimy bajkę, to też nic dziwnego, że
karnawał jest anemiczny, upada zaraz

na początku swej kariery na przednie
łapy.

Ostatnio odbył się reprezentacyjny bał

Związku Oficerów Rezerwy — zaszczycił
go swą obecnością dowódca OK gen. Ka­
rasiewicz-Tokarzewski. Bawili się też w

swoim dobranym gronie kupcy podróżu­
jący.

IV niedzielę odbyła się na pewno mi­
ła gwiazdka Pomorskiego Automobilklu­
bu i tradycyjna już — akurat w Bydgo­
szczy! — choinka rosyjska.

W każdym razić chwilowo nie widać
ani karnawału, ani zimy. , ..................

Ale chyba jeszcze nie należy rezygno­
wać?...

(hak)

Sokolstwo zawsze wierne tradycjom.
Piękny obchód gwiazdkowy sokolstwa bydgoskiego.

Towarzystwo Gimnastyczne ,,Sokół" żna-
nć jlfest z’ pielęgnowa.nia kultu dla tradycyj
wśróid swych członków. Jednym z dowodów
podtrzymywania ducha katolic.kiego i naro­
dowego w szeregach sokolich są obchody
wigilijne, organizowane co rocznie ze szcze-

Gniazdo żeńskie.

Roczne walne zebranie gniazda żeńskie­
go odbędzie się w środę, dnia 11 stycznia br.
o godz. 7 w świetlicy Sokolni ńL Toruńska.
Na porządku obrad m. in. sprawozdania I

wybory zarządu, zatwierdzenie programu
pracy i ustalenie budżetu na rok 1939 itd.
Członkinie, które zalegają ze składkami za

rok ub. zechcą takowe uregulować u skarb-
niczki drh. Szeliżanki wzgl. w sekretariacie

jeszcze przed walnym zebraniem.
Wnioski na walne zebranie należy skła­

dać w sekretariacie, ul. Dworcowa 5.
Obecność wszystkich członkiń na walnym

zebraniu jest bardzo pożądana, goście miłe
widziani.

— Komendant garnizonu gen, Skotnicki
zawiadamia, że interesantów w sprawach
osobistych i organizacji społecznych przyj­
mować będzie dla uniknięcia straty czasu,
to uprzednim zgłoszeniu telefonicznym (te­
lefon 20-00).

— Kto chce się dobrze zabawić? Cen­
t,ralny Związek Zawodowy Ogrodników w

Bydgoszczy urządza 14 bm. w salach Sta­
rej Bydgoszczy swój doroczny ,,Bal Konwa­
lii”. Dobra muzyka, kwiaty i wesołość
gwarantu.ją, że zabawimy się dobrze. A
więc pamiętajmy wszyscy: ,,Bal konwalii”
w sobotę 14 stycznia. Wstęp tylko za za­
proszeniami, które można otrzymać u p.
Kalki, Nowy yBnek 5, tel. 2455. (170

— Komitet Niesienia Pomocy Biednym
przy parafii św. Wincentego a Paulo urzą­
dza w środę, dnia 11 tan. o godz. 17 w sali
Resursy Kupieckiej herbatkę karnawałową.
Bufet w własnym zakresie bogato zaopa­
trzony. Dochód przeznacza się na dożywia­
nie -biednych dzieci parafii. (n61

— Wielka wen!a karnawałowa na pomoc
zimową dla biednych parafii farnej ttoia 10
bm. zapewnia każdemu dużo wygranych na

loterii, doskonałą orkiestrę, smaczne, tanie
bufety, a kiedy opuszczać będzie przepięk­
nie udekorowaną salę Reursy Kupieckiej,
przekonanie, że przyjemnością własną przy!­
czynił się do ulżenia niedoli bliźniego.

I Bilans KKO
i miasta Bydgoszczy.
; W numerze dzisiejszym zamieszczamy
; bilans Komunalnej Kasy Oszczędności m,
\ Bydgoszczy za rok 1938. Zwrócić należy u-

; wagę, że dzieje się to w dniu 9 stycznia, tj.
:odliczając dwa dni świąt w sześć dni po
i zakończeniu roku obrachunkowego. Trzeba!
: więc przyznać, że nasza KKO miasta usta-
:nawia prawdziwy rekord sprężystości swe,j
:pracy. Nie należy się więc dziwić, iż ta,k
:wielkim cieszy się zaufaniem wśród bydgo
i skich ciułaczy.
: Nie wchodząc w szczegółową analizę bi­
;lansu zauważyć należy, że wkłady oszczęd­
:nościowe sięgają olbrzymią sumę 10.873.099
;zł i że pogotowie kasowe wynosi 1.616.099
i zł, co wskazuje na wysoką płynność, lub

:wyrażając się prostym językiem, że pienią­
;dze złożone w KKO miasta, są w każdej
; chwili do odebrania.

; Wspomnieć również trzeba, że w chwili
; ibecnej KKO miasta kończy rozbudowę
i swego gmachu i dzięki swemu rozwojowi
; pretendować może śmiało do miana praw-
;dziwego Banku miasta Bydgoszczy. (s)

---- c:

!Prawosławny ,,Jordan" w Bydgoszczy.

| W święto Trzech Króli prawosławni ob­
li chodzili swe doroczne święto ,,Jordanu".
= Przed południem przy dźwiękach orkiestry
!wojskowej z chorągwiami cerkiewnymi na

|czele ruszyła z cerkwi do brzegu Brdy pro­
!cesja prowadzona przez popa w szatach li-
"

turgicznych. Poza żołnierzami i oficerami

wyznania prawosławnego garnizonu byd’­
goskiego bardzo liczny !srała udział w pro­
cesji kolonia rosyjska w Bydgoszczy. Pd
doj!ściu procesji nad brzeg Brdy i odpra­
wieniu modłów pop dokonał poświęcenia
wody w Brdzie.

Cała rodzina cudem uratowana.

Barak drewniany słponął na Miedzynie.
Dzisiejszej nocy wybuchł pożar w bara­

ku drewnianym stolarza Franciszka Mini-

szewskiego przy ul. Krzywej 21 na Miedzy-
nie, który poważnie zagrażał innym, są­
siednim bdrakcjtn drewnianym. Pożar za­
uważył krótko (po północy wspomniany
właściciel baraku w’chwili, gdy znajdował
się w drodze powrotnej z odwiedzin swego
brata na Szwedero-w-ie. Miniszewski sądził
nasamprzód, że to nie jego własny barak
się pali, lecz sąsiada, a dopiero po zbliże­
niu się do miejsca pożaru stwierdził z prze­
rażeniem, że paliła się jego własność.

W mómencie gdy ’płomienie ogarnęły
niemal cały barak, współlokatorzy rodzina
kołodzieja Stanisława Świątka złożona z 5
osób pogrążona była w głębokim śnie i nie­
wątpliwie wszyscy spaliliby się żywcem,
gdyby nie przypadek, że właściciel baraku
p. Miniszewski wcześniej powrócił do do­
mu i natychmiast przebudził lokatora
Świątka i jego rodzinę, O uratowaniu me­
bli i innych ruchomości nie można było już
pomyśleć wobec szalejącego żywiołu, a

,jedynie z trudem ratowano własne życie
tak, że pastwą płomieni padł cały dobytek
dwóch mieszkańców baraku. Na szczęście
’Trzyjechała zawezwana straż pożarna z cy­
sterną, dzięki czemu płomienie nie prze­
rzuciły się na sąsiednie baraki drewniane i
nożar zlikwidowano.

Niewyjaśniona jest dotąd przyczyna po­
żaru. Zachodzi jednak podejrzenie podpa.­
lenia baraku, a mianowicie jeden z byłych
lokatorów tego baraku odgrażał się podob­
no kilkakrotnie, że podpali sadybę Mini-
szewskiego. Ciekawy jest także fakt, że

pożar wybuchł właśnie w czasie, gdy Mini-
szewskiego i jego żony nie było w miesz­
kaniu. Policja prowadzi dochodzenia, ce­
lem ustalenia właściwej przyczyny pożardi

Bezczelne włamanie do Nowel Drogerii.

Zuchwałego włamania dokonali w nocy
z soboty na niedzielę nieznani sprawcy do
,,Nowej Drogerii” przy ul. Gdańskiej róg
Cieszkowskiego, której właścicielem jest p.
Walerian Baumgart. Złodzieje musieli się
posługiwać jakimś bardzo wątłym chłop­
cem, którego, z powórza wsunęli po wybiciu
szyb}- przez wąskie kraty żelazne okna do
składu, a następnie podawał im różne cen­
ne pi-zedmioty jak perfumy, wody kwiato­
we itp. Z kasy zabrano tylko pozostawione
drobne pieniądze w sumie 8,55 zł. P. Baum­
gart stwierdził włamanie dopiero w nie­
dzielę rano i zawiadomił o tym policję, któ­
ra niebawem znalazła się na miejscu i
wszczęła doc,hodzenia. Straty oblicza wła­
ściciel drogerii na 1.000 zł. Ktokolwiek!

mógłby podać dane, które mogłyby dopro­
wadzić do ujęcia złodziei, otrzyma nagro­
dę od p. Baumgarta.

Przedłużenie obniżki komornego
zatwierdzone.

Obniżkę komornego przyznaną art. 1 i, 2
dekretu Prez. R. P . z 14. 11. 1935 r. przedłu­
żasięustawąz3.1.1939Dz.U.nr1poz.l,
od dnia 1 stycznia 1939 do dnia 31 marca

1940 r.

Pocz(ąwszy więc od 1. 4. 1940 r. wyso­
kość komornego wzrastać będzie co kwar­
tał o 2%"A podstawowego lub umownego
komornego aż do osiągnięcia pełnej jego
wysokości.

Termometr wskazywał 4xU rano
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Poniedziałek, dnia 9 stycznia
godz. 19,30: KS ,,SPD”. Walne zebranie w

świetlicy klubowej. Przybycie wszyst­
kich konieczne.

godz. 20: Tow, Śpiewu ,,Halka”. Lekcja śpie­

wu w lokalu ćwiczeii ,,Sportowa”, Marsz.
Focha 20.

godz. 20: Zw. b. Och. Armii Polskiej, od­
dział w Bydgoszczy. Zebranie miesięcz­
ne w Resursie Kupieckiej. Sekretariat
ul. Krasińskiego 4 m. 2, godz. urzędowe
w poniedziałki, czwartki i soboty godz.
17,30-19,30.

=k

Koło Absolwentów Szkół Handlowych, Ze­
branie miesięczne z powodu nawału

pracy odbędzie się dopiero 17 bm. o

godz. 20 w gmachu Gimn. Kupieckiego.

fprgrey sofeole
GNIAZDO ŻEŃSKIE.

Dziś poniedziałek ćwiczenia młodzieży od
godz. 5-tej, ćwiczenia drużyny od 7-ej w So.
kolni.

Jutro we wtorek, dnia 10 bm. o godz. 5,30
odbędzie się obchód gwiazdkowy młodzieży

w sekretariacie, na który wszystkie czł. od­
działa młodzieży przybyć powinne, — rodzi,
ce i czł. zarządu mile widziani.

Sokół III. Walne zebranie odbędzie się
10 bm. w pierwszym terminie o godz. 19,
w drugim 19,30 w lokalu Pod Lwem.

Sokół V. 10 bm. o godz. 19,30 zebranie

zarządu. 15 bm. walne roczne zebranie w

Domu Sokoła 5 przy ul. Miedza 4.

Bilans
(netto)

Komunalnej Kasy Oszczędności miasta Bydgoszczy
Stan czynny za rok 1938__________ Stan bierny

zł

1. Kasa i sumy do opozycji ...... . ............................

- -

2. Kupony.......................................... .... ...................................................

3. Papiery wartościowe . . ..............................................................

4. Banki i K. K. O . loro............................................................. ....

5. Banki i K. K . O. nostro.......................................... .... .......................

6. Weksle zdyskontowane ......................................................................

7. Pożyczki wekslowe ........................................................ .......................

8. Weksle protestowane...........................................................................

9. Rachunki bieżące otwartego kredytu..........................................
10. Pożyczki terminowe ...........................................................................

11. Pożyczki na skrypty dłużne .............................................................

12. Pożyczki hipoteczne...........................................................................
13. Należności z tyt. układów konwersyjnych .................................

14. Odsetki zaległe dłużników Zakładu Zastawniczego...................
15. Nieruchomości........................................................................... .... . .

16. Ruchomości . . . .......................................... ........................... .... .

17. Różne................................. .... .....................................................................

18. Sumy przechodnie (rozliczenia międzyokresowe)...................
19. Straty z lat ubiegłych Zakładu Zastawniczego........................

Razem................................................................................

20. Depozyty...................................... ....................... ........

21. Udzielone gwarancje ................................. .... ................................ ....

22. Inkaso ...................................................................... .......

Razem ........................................................................... ....

Ogółem .................................................................. . . .

1.616.853,39

42.514,50

1 527.722,08

2,-

520.399,50

1.104.037,08

1.170.843,60

93.204,08

676.124,80

2.523.686,13

2.024.228,50

2.353.501,12

91.609,13

17.501,15

861.567,84

53.862,-

62.482,38

8.264,24

9.850,46

14.758.253,98

7.942.138,-

20.770,-

154.813,27

8.117.721,27

22.875.975,25

1. Kapitał zakładowy
’

2. Fundusz zasobowy ..........................................

3. Fundusz specjalny ..........

4. Fundusz wyrównawczy............................ -

5. Fundusz amortyzacji nieruchomości . .

6. Wkłady oszczędnościowe........................ ....

7. Rachunki bieżące................... . . . . .

8. Zobowiązania inkasowe ........

9. Kredyty udzielone kasie .......

10. Banki i K. K . O. loro........................ - -

11. Różne..................................................................

12. Sumy przechodnie (rozlicz, międzyokres.)

13. Czysty zysk ................................. ....

Razem......................................

14. Różni za depozyty........................ . . .

15. Zobowiązania z tyt. udziel, gwarancji

16. Różni za inkaso............................ . . .

Razem ......................................

Ogółem......................................

zł

. 120.000^

960.337,96

30.000,-

148.387,85

48.770,56

10.873.228,84
1.812 .871,88

10.055,20

500.000,-

39.433,-

38.248,61

49.559,30

132.360,78

14.758.253,98

7.942.138,-

20.770,-

154.813,27

8.117 .721,27

22.875.975,25

Bydgoszcz, dnia 7 stycznia 1939 r. n-177

Licytacja. (nl76
W dniu 12 stycznia o godz.
10-tej odbędzie się w Eks­
pedycji Towarowej w

Bydgoszczy publiczna li­
cytacja znalezionych

przedmiotów. Główny
Skład ZnalezionychPrzed-
miotów w Bydgoszczy.

Restauracja (nl69
w Poznaniu 20 lat jednych
rękach, obrót miesięczny
2000-2500 sprzedam, do
objęcia 3 000. Zgłoszenia
kierować Łabędzki, Po­
znań, Wyspiańskiego 11.
”” Skład
używanych rzeczy dobrze
zaprowadzony sprzedam
zaraz z powodu wyjazdu.

Wiadomość Gdynia,
Świętojańska 72, m. 7.(m66
’ Świnie ”l99
średniaki. Karpacka 20.

_

Polski Fiat

(508) 4 drzwiowy, tanio
Sprzedam. Warszawska 2,
skład kolonialny. (1260

Tanio (1263
sprzedam nowe narzędzia
lekarskie, maszynę do

pisania, salonik damski,
różne meble. Okazja, Po­
morska 2.

K Kurwa yg

Kupę (nl67
dom czynszowy przy wpła­
cie 25-30.000 zł. Oferty do
Dziennika pod nr a167-.

Maszynę
ręczna, do szycia karto­
nów poszukuję Oferty fi­
lia Dziennika Bydg. pod
.Ręczna” . (f265

Kupie
domek w Bydgoszczy,
wpłacę 5,000 zł. Oferty fi­
lia Dziennika, ,666". f266

Nauczyciel
lub maturzysta celem kon­
wersacji w języku polskim,
z 17 letnim chłopcem na

3 tygodnie potrzebny zaraz.

Oferty pod ,Konwersacja"
do filii Dzień. Bydg. (f267

Tokarzy
drzewnych przyjmie Fa­
bryka Langiewicza 3 (f153

Iskpedientka
rutynowana do cukierni
potrzebna. Jan MellerŚnia-
deckieh 41. (nl72

Uczennica
do buchalterii potrzebna.
Rewizor ksiąg, Chocimska
5-3. f270

Młode
gosposię poszukuje sa­
motny. Marchlewski, Ja­
sna 37-14.

_____096

Uczni (200
i czeladników szewskich
poszukuję. Gołębia 37-5 .

Sprzątaczka
mówiąca po niemiecku.
Dworcowa 88—3 .

"

(f257
ekspedientka (f268

do piekarni kaucją po­
trzebna. Adres Dziennik.

Bufetowy
do bufetu na własny ra­
chunek z kaucją 300 zł po­
trzebny. Hotel Centralny.
Tczew. nl68

UczeA
piekarski, który się już
uczył potrzebny. Adres
Dziennik, (f269

Dziewczyna
do prac domowych. Plac
Poznański 5-2 , 193

Uczciwy
człowiek były portier ho­
telowy, znajdujący się w

ciężkim położeniu wraz z

rodziną, poszukuje jakie­
gokolwiek zajęcia wzglę­
dnie prosi o łaskawe po­
parcie. Zgłoszenia proszę
składać do Dziennika pod
,Rzetelny". (nl75

Panienka
córka rolnika znająca szy­
cie, robótki, gotowanie,
poszukuje pracy jako
ekspedientka względnie
kucharka, złoży kaucję. O -

ferty Dziennik, ,Córka
rolnika’. 209

Mi ogłoszenie oznaczone M szyfrem...
Oferty skierować do administracji ,Dziennika
Bydgoskiego pod..." zainteresowani danym ogło­
szeniem winni złożyć oferty w liście z napisem
na kopercie tego szyfru, który wymieniony jest
w ogłoszeniu. Oferty wydajemy natychmiast
ogłaszającym, wykazującym się wystawionym
przez nas kwitem. W żadnym wypadku nie po­
dajemy adresu lub bliższych danych o ogłaszającym
się pod szyfrą. Za ewentualną odpowiedź nie

możemy brać odpowiedzialności, gdyż jest to

sprawą wyłącznie ogłaszającego. Zaleca się
przeto, aby nie załączać do ofert oryginalnych
świadectw lub innych pism, a tylko odpisy

iiiiiiiiiiimiiiiiiiiiiiiii!iHiiiiiiiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiiiiimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii

Poszukuje (186
posady do dziecka, samo­
tna lat 18, lepszej rodziny.
Oferty Dziennik ,Sierota"

Techniczka
dentystyczna przyjmie po
sadę. Zgłosz. do Dzienni­
ka Bydgoskiego pod ,Te­
chniczka’. 127

Bufetowa
sumienna, uczciwa poszu­
kuje posady od zaraz.

Oferty Dziennik ,Bufe­
towa”. 189

Szwajcar
zawodowy poszukuje po­
sadyod1.4.od30do60
sztuk dójek z własnymi
luźmi. Dzikowski, Rudy,
poczta Solec Kujawski
pow. Bydgoszcz. (f250

Restauracja
do wynajęcia. Bydgoszcz.
Grunwaldzka 2. (191

Ubikacja
na garaż do wynajęcia.
Wełniany Rynek 11, (142

Ubikacje
wydzierżawię. Kordeckie­
go 13, gospodarz. (201

MIESZKANIA
W9LMC

WBY,DCTZCZY
Cena w tej rubryce 1 wiersz 60 gr

1 pokojewe:
kuch. Toruńska l, m. 5.

2X4 pokojowe:
kuchnia. Śniadeckich. 13/1

4 pokojowe:
komf. od 1. II . Zamojskie­
go 21. W iad.Kr.Jadwigi 21/5

4 pokojowe:
komfort z wygodami, no­
wy dom, Zamojskiego 21
od 1. II . Wiad. Król. Ja­
dwigi 21/5.

komfort. Chopina 11-3 .

4 i 5 pokojowe:
komf. Jagiellońska 28—8.

Jedno
dwupokojowe komfort,
dwa czteropokojowe komf.
od zaraz do wynajęcia.
Wiadomość Bracia Matec­
cy, Stary Rynek. nl73

5 pokojowe
kompletnie odremontowa­
ne. Sienkiewicza 18, tele­
fon 37-65, (f79

5 pokojowe (fl47
łazienką, służbowe, kom­
pletnie odremontowane.
Sienkiewicza 18, tel. 3765,

3 pokojowe
komfortowe, willa. Gdań­
ska las, Jodłowa 17. f256

Poszukują
bezdzietne etatowy od 15.
I. pokój z kuchnią lub 2,
telefon 1871.

_______

188

RpOŻYCZK.ą
Zł 50.000

na hipotekę zaprowadzo­
nego dużego interesu oraz

kamienicy poszukiwane.
Zgłoszenia pod ,Hipote­
ka 50”. (n95

POKOJU
POSZUKUJĄ

Pokój
umebl. z używaniem ku­
chni od 15. 1. poszukuje.
Oferty Dziennik ,Używa­
niem kuchni”. (205

t Pokój
umeblowany używaniem
kuchni szukam. Oferty
,Umeblowany”. (198

K5SSE3
Kulturalnemu

panu ładny pokój Sło­
wackiego 1-6, tel. 1059.

(nl45
Maty

umeblowany lub bez. Śnia­
deckich 42-6. 1262

Pokój
dwuosobowy, dobre u-

trzymanie, telefon, wygo­
dy. Gdańska 55/5. (f255

KSZ3
Grafolog

jasnowidz. Król. Jadwigi
13-6. 143

Obiady, kolacje
na czystym maśle, treści­
we, zjesz w Ziemiańskiej.
Dworcowa 24. f259

Mam
500 zł, proszę o propozy­
cję. Oferty Dziennik ,E,
L.’ 204

Ostrzeżenie. (nl46
Z dniem 1 marca 1938 r.

nikomu nie dawałem upo­
ważnienia i też nadal nikt
nie ma takiego upoważ­
nienia do. zaciągania zo­
bowiązań na przedsię­
biorstwo Hotel Centralny
w Chełmnie i za żadne
zobowiązania nie odpo­
wiadam. W . Janowski.

Przybłąkała
się młoda wilczyca. Ry­
cerska 1-17 . (f25S

Polowczyk
przybłąkał. Nakielska 49
m. 1. (206

Za (195
długi mej żony Łucji nie-
odpowiadam. Franeiszek
Marchlewski, Jasna 37—14.

Adres:

,Konserwatorzystka” Byd­
goszcz, Poste - Restante
czekam,. (f264

Dół
kloaczny do wywiezienia.
Wiad. Dziennik, 192
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Po krótkich, ciężkich cierpieniach zmarł w Zakopanem dpia 7 bm. nasz długoletni, nieodżałowanej pamięci dyrektor handlowy

3. IB.

Jerzy Władysław TureK - Niewiadomshi
W Zmarłym straciliśmy zacnego i szlachetnego zwierzchnika, który był dla nas zawsze wzorem pracowitości i smienności

Zachowamy Mu dozgonną pamięć i wieczną cześć. (nl63

Urzędnicy i Pracownicy
Fabryki Traków i Maszyn do Obróbki Drzewa

dawniej C. Blumwe i Syn S. A . w Bydgoszczy.
Dnia 10. I. 1939 r. o godz. 7 rano odbędzie się w kościele Św. Trójcy w Bydgoszczy żałobne nabożeństwo za spokój duszy Zmarłego.

Dnia 7.1 . 39 rozstała się z t,ym światem
opatrzona Sakramentami świętymi ś. p,

Mis z KffiafRowswcii tiiOMii

tona tercjana szkolnego
W Zmarłej traci Liceum Handlowe

oddaną szkole i ofiarną pracownicę

DyreKtor liceom Handlowego
Izby Przemysłowo - Hiod,twej w Bydgoszczy

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 10 bm.
o godz, 15,30 z kaplicy cmentarza parafii
Najśw. Serca Jezusowego. (ni?l

Zmarła nasza członkini ś. p,

Agnieszka Chojnacka
Pogrzeb dnia 10. L 39 t. o g. 15,30 z kaplicy cmentarza

Najśw, Serca P. Jezusa.
f26i Zarząd Tow. Ośw ,,Lech".

Za okazane dowody współczucia i tak liczny udział
w pogrzebie mojej jedynej córki i. p .

Urszula Lubnau
składam Przewielebnym Księżom, p. dr. Ctaełkowskiemtt i per­
sonelow;i Paniom z Opieki Społecznej, Delegacji P, G. K . wszy­
stkim krewnym i znajomym również za kwiaty i wieńce moje

najserdeczniejsze podziękowanie
207) Stroskana matka I rodzina.

nowe kursy rozpoczną się we

wtorek, dnia 10 stycznia -

Informacje i zapisy codziennie w godz. 16-19-tej
Wł- Kochański nauczyciel tańców

Chrobrego 22, telefon 2214. (n-160

Parcele
sprzedaje Jul, Ross, Byd­
goszcz, Grunwaldzka 20,
tel. 3048. (n94

Zarząd Miejski w Bydgoszczy
ogłasza

konkurs
na stanowisko

architekta miejskiego
Warunki:

1. obywatelstwo polskie,
2. uprawnienia wymagane od kierowników i rze­

czoznawców budowlanych
Uposażenie według umowy, Stanowisko powyższe
jest do objęcia od zaraz. Podanie wraz z własno­
ręcznie napisanym życiorysem i odpisami świadectw
należy wnosić pod adresem: Zarząd Mieiski w Byd­
goszczy, ul. Jezuicka nr l, do dnia 1 lutego 39 r.

Prezydent Miasta:
nl74) () L. Barciszewski,

Skład
rzeźnicki, mieszkanie i
warsztat od 1. 11 . 39 wol­
ne. Wiadomość Grudziądz,
Porteczna 17, m, 5. (n7z

E wmtHn fl

Piece ielazttc
rary i koJana

poleca pó njskich cenach
B. Kdćzii^a,rek

Bydgoszcz, ul Podwale 12

naprzeciw Hali Targowej.
22919

Kaf|e

piece, kuchenki przenoś­
ne, przybory do pieców,
dogodne warunki, najta­
niej Dworcowa 61 m. 3 .

Rsmwłia
Dom

noworozbudowany sprze­
dam okazyjnie dobrym
punkcie. Morzyński, Kcy­
nia. 190

Kilka
używanych szamotowych
piecy dobrym stanie sprze­
dam. Adres Dziennik Byd­
goski. (f 349

IWitDii kin Moskitk:
APOLLOs Najpiękniejszy

film Wałty Disneya w

kolorach w języku pol­
skim p.t.: ,Królewna
Śnieżka", nowy tygodnik
i nadprogram.

BAŁTYK s ,Zaginiony
horyzont" z Ronaldem
Colmanem.

KAPITOL h!.Marcinkowskiego 4.

,Królowa Przedmieścia’
z Grossówną i Sielań-
skim” oraz ,Panienka
z poste restante’ z Stę-
powskim i Żabczyńskim.

KRI STAL: ,Granica’ (film
polski) i najnowszy Ty­
godnik Pata.

LIDO: ,Wesoły włóczęga"
i wielki nadprogram.

MARYSIEŃKA: ,Moi ro­
dzice rozwodzą się" (naj­
piękniejszy film polski)
i nowy Tygodnik Pata,

Koks hutniczy
2 zł centnar sprzedaje
Wlkp. Huta Szkła, Toruń­
ska 308, tel. 1325, (n86

Dom 202
6 pokoi ogród 7.000, Byd­
goszcz, Toruńska 1-5 .

Zakład (194
fryzjerski blisko dworca
Oferty ,Tanio" Dziennik.

Konia
roboczego sprzedam. Pod
Blankami 38-4. (109

HUpimy
dobre pasy transmisyjne,
od8do20cm. szer. Fa­
bryka Langiewicza 3. (fI54

Kupie części młyńskie
podwójny po9taw walcowy
metrowy, tryjer, perlak, e-

lewatory ślimacznice, żela­
zne okna dwumetrowe,
wszystko w dobrym stanie.
Zgłoszenia Dziennik Bydg
,Młyńskie". (n65

DZIERŻAWY 2
Do wydzierżawienia

ogrodnictwo w mieście na

Pomorza, kompletnie urzą­
dzone z cieplarniami i in.
spektami, wielkim sadem
owocowym, rolą, mieszka­
niem i zabudowaniami go­
spodarczymi. Do oddania

najchętniej natychmiast.
Kapitał obrotowy koniecz­
ny. Zapytania do Dzienni­
ka Bydgoskiego pod ,Ogro­
dnictwo". (n2

Śrutownik (nl57
z interesem zbożowym,
artyk. budowl. i opało­
wych, odstąpię zaraz z

powodu kupna młyna
Zgłoszenia do Dziennika

}Bydgoskiego ,Srutownik"

eła
Państwowe

Zakłady Lotnicze w Rze­
szowie poszukują Braka-

rzy. Oferty z krótkim ży­
ciorysem i odpisami świa­
dectw przesyłać pod adre­
sem: Rzeszów skr. poczt,
nr 56. 24436

Ekspedientka
wykwalifikowana młoda,
o dobrej prezencji po­
trzebna do perfumerii od
1 lutego. Zgłoszenia z

życiorysem i możliwie fo­
tografią do filii Dzienni­
ka pod ,Perfumeria’. (n!59

Poważne

w Poznaniu

Akwizytorów
książkowych zaangażuje za­
raz poważne wydawnictwo.
Doskonałe warunki prowi­
zyjne. Zgłoszenia Byd­
goszcz, 3-go Maja 22-8,
godz. 16-18. f253

Poszukuje
pomocnika ogrodniczego
i służącą od zaraz. Leon

Leszczyński, Bydgoszcz-
Czyżkówko, Mińska 4. (187

Potrzebne
panienki do baletu, uczen­
nice nie wyżej 18 lat.
Brzozowa 6—4. (f251

Przychodnia
potrzebna. Chrobrego 16,
m. 2. (f252

Ekspedientka
dobra siła, do interesu

rzeźnickiego od zaraz po­
trzebna. Zgłoszenia Pro­
menada 8. (f!41

PRZEDSIEBI 0RSTW0

SAMOCHODOWE

poszukuje

sprzedawcy
Zgłosz. pod nr 204 Biuro Ogłoszeń
Jagielski, Poznań,ul. Fredry 12

jr
IbWJBESfEK9K5 z dniem 15 stycznia br.

samodzielnego

ekspedienta
oraz starszą, samodzielną

ekspedientkę
do oddziału konfekcji damskiej oraz galanterii.
Wyczerpujące oferty z odpisami świadectw,
fotografią oraz podaniem pensji upraszam

Feliks Gumiński
nl26) Dom Towarowy - Starogard.

Pani Drouet osiągnęła tę niezwykłą zmianę w swoim wyglą­
dzie w ciągu 8-miu dni. Poniższy autentyczny list wyjaśnia
dokładnie jak to uczyniła i jak każda kobieta może to osiągnąć.

,,Z trudem sama w to wierzę", pl­
sze pant Drouet, ,,gdy patrzę na swe

fotografie z przed 8 i 10-iu dni. Mia­
łam zmarszczki na czole, naokoło
ust 1 oczu. Cera moja była ciemna
i nieświeża. Dzisiaj zaś moja czysta,
jasna, g!adka, nie pomarszczona
cera wzbudza podziw I zazdrość

wszystkich przyjaciółek. Poradziłam
im wszystkim stosować Odżywcze
Kremy Tokalon spreparowane wed­
ług oryginalnego francuskiego prze­
pisu znakomitych paryskich Kremów
Tokalon. Krem Różowy wieczorem
I Krem biały w ciągu dn!a. Niektó­
re^ wręcz wyśmiały mnie póki same

nie spróbowały tych Kremów. Po
stwierdzeniu niezwykłych wyników
są narówni ze mną zachwycone."

Odżywczy Krem Tokalon różowy
zawiera Biocel, niezwykły żywotny
1 odmładzający składnik odkryty
przez znakomitego profesora Uni­
wersytetu Wiedeńskiego. Stosuj Od­
żywczy Krem Tokalon różowy wie­

czorem przed udaniem się na spo­
czynek — odżywia on 1 upiększa
skórę podczas snu. Skóra staje się
jędrna 1 zmarszcz_ki znikają. W dzień
zaś stosuj Krem l oka!on koloru bia­
łego — czyni skórę świeżą I jasną,
rozpuszcza wągry, zwalcza rozsze­
rzone pory. -

GWARANCJA ZWROTU PIENIĘDZY
Każda kobieta, stosując tą zwyk­

łą pielęgnację ,,3 minuty dziennie",
może osiągnąć dziewczęcą skórę
!śliczną, świeżą cerę. Wyniki byfy
w tysiącach wypadków, tak niezwyk­
łe, że możemy śmiało dać tę gwa­
rancją pieniężną. Kup dziś jeszcze
po 1 tubie każdego z Odżywczych
Kremów Tokalon. Stosuj je według
wskazówek w ciągu 10-lu dni. O ile
nie będziesz zachwycona niezwykle
szczęśliwym wynikiem, prześlij nam

opakowanie nawet jeśli krem byłby
więcej niż do połowy zużyty, a zwró­
cimy pieniądze w całości. Ontax,
Warszawa, Stępińska 9.

Spis zapowiedzi nr 1/1939. V.

Zapowiedź.
Podaję się do ogólnej wiadomo­

ści, że: l. górnik Teodor Cie­
sielski. kawaler, zamieszkały w

Trzebieniu powiało bydgosk ego
przed tym zamieszkały w Pout-

DerLoup (Belgia), syn lolnika Jó­
zefa Giss e skiego i tegoż małżon­
ki E eonory z domu Brzezińska,
zamieszkałych w Trzebieniu po­
wiatu bydgoskiego. (192

2. Marta Bonkowska, bez za­
wodu. panna, zamieszkała w Iz­
debkach powiatu wyrzyskiego, cór­
ka rolnika Pawła Bańkowskiego
i łegóż małżonki Joannv ? domu
Suder, zamieszkałych w Izdebkach
powiatu wyrzyskiego chcą za­
wrzeć związeu małżeński. Obwie.
szczenię zapowiedzi nastąpić win­
no w Zarządach Gminnych Ło­
bżenica w Luohowie i Dobro u

oraz w gromadach Mirowice i
Izdebki oraz 1 razowo ogłosić
w Dziennika Bydgoskim.

Luchowo. dnia 3 stycznia 1939.
Urzędnik stanu cywilnego
r zastęp. ) B. Woyczikowski.,

- O rety! a gdzie kuń?
- Złoty gołąbk)i mój, spróbowałem tyl­

ko to, co to ludziska mówią na to szampan.



Sfr. li. ^DZIENNIK BYDGOSKI", w?orek, 3n!a 10 stycznia 1939 f. ’ Nr 7.

Dnia 7-go b. m. zmarł zaopatrzony świętymi Sakramentami ś. p.

Jerzy Władysław TureK-NiewiadomsKi
nasz najukochańszy mąż i ojciec, w wieku lat 44. . ,

Pogrzeb odbędzie się dnia 9-go b. m, z kaplicy cmentarnej w Zakopanem, o czym powiadamia pogrążona

w ciężkim smutku 3KOKMI B CÓl’CCZBccie
nI62

Dnia 7-go b. m. zmarł nieoczekiwanie po długiej a ciężkiej chorobie w Zakopanem

długoletni nasz współpracownik

i. p.

Śmierć zaskoczyła Go na stanowisku dyrektora Fabryki Traków w Bydgoszczy, jednej
z najbardziej ruchliwych placówek naszego koncernu, wyrywając z szeregu naszych
pracowników jedną z najlepszych i rokujących wielkie nadzieje w przyszłości jednostek.
W Zmarłym traci nasze przedsiębiorstwo niezastąpioną siłę, a społeczeństwo polskie
cichego, niestrudzonego i ofiarnego obywatela.

Cześć Jego świetlanej pamięci.

Rada Nadzorcza

S. A. ,,Unia” w Grudziądzu
i Fabryki Traków i Maszyn do Obróbki Drzewa

ni6s) dawniej C. Blumwe i Syn S. A . w Bydgoszczy.

Z uczuciem głębokiego bólu podajemy do publicznej wiadomości, że dnia 7 bm. zmarł nieoczekiwanie członek

zarządu naszego przedsiębiorstwa ś. p.

Jerzy Władysław Turek-Niewiadomski
Pogrzeb odbędzie się dnia 9 bm. o godzinie 15-tej po południu z kaplicy cmentarnej w Zakopanem.

Przedsiębiorstwo traci w Zmarłym kierownika wysokiej miary i niemniej wielkich zasług.

Cześć Jego pamięci!

i)grekc}a
Fabryki Traków i Maszyn do Obróbki Drzewa

n-I64) dawniej C. Blumwe I Syn S. A. w Bydgoszczy.

Ceny ogłoszeń: 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamowej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 70 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 1,20 zł.
na dalszych stronach 1,00 zł. za milim. 1 łam,, szer. 57 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pra_cy oraz na nekrolog! 20% znizki.
Większe ogłoszenia, zamieszczone wśród drobnych, 50 % drożej jak w zwykłym dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu ogłoszeń udziela się rabatu. Przy konkursach i do­
chodzeniach sadowych wszelkie rabaty upadają. - Ogłoszenia zagraniczne 25% dopłaty. - Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca o 20% drożej. Za. terminowe umie­
szczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. — Miejsce płatności: Bydgoszcz. - Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych, K, K. O. miasta Bydgoszczy.

Konto czekowe: P. K . O . 203713 Poznań.

Zakład graficzny i miejsce odbicia, wydawca i miejsce wydania: Drukarnia Bydgoska Spółka Akcyjna, Bydgoszcz, ul. Poznańska 12-14. — Odpowiedzialni redaktorzy: Za politykę
wewnętrzną i społeczną: Zygmunt Felczak; politykę zagraniczną i gospodarczą: mgr Stanisław Strąbski; dział literacki i felieton : Henryk Kuminek; wiadomości z Wielkopolski
i Pomorza i dział sportowy: Józef Kołodziejczyk; kronikę lokalną: Aleksander Kiedrowski; dział kobiec,y i ,,Światek dziecięcy: Janina Hernetówna; rozmaitości, wiadomości z kraju
i ze świata : Edmund Klessa; programy, zagadnienia radiowe i wia’domości ze Wschodu: Wincenty Sławiński; dział rolniczo-ogrodniczy: Dyonizy Wesołek. - Ogłoszenia i reklamy:
Władysław Żewicki. - Zarządzający drukarnią,: Ignacy Balwiński. - Za wiadomości z Gdyni: Zofia Zelska-Mrozowicka w Gdyni; za kronikę toruńską: Roman Kobierski w Toruniu.


